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Obrady IX Plenum Komitetó Centralnego PZPR

Dobrze gospodarujcie -  lepiej żyć
W styczniu 1978 r.

II Krajowa 
Konferencja 

Partyjna
WARSZAWA. 7 bm. w Warszawie rozpoczęto się IX  ple­

narne posiedzenie Komitetu Centralnego Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej. Obradom przewodniczy! I sekretarz 
KC Edward Gierek.

Na porządku dziennym 2-dniowych obrad:
— referat Biura Politycznego KC „O wyższą efektywność go­

spodarowania, o lepsze zaspokajanie potrzeb ludzi pracy”
— przyjęcie uchwały w sprawie zwołania I I  Krajowej 

Konferencji PZPR.
ZEBRANI minutą milczenia

SOBOTA, 8 
NIEDZIELA, 9

PAŹDZIERNIKA

1977 ROKU
WYD. AB

u ner
szczecmsKi

N r 228 (10 212) Rok założenia 1943

Spotkanie dziennikarzy, 

naukowców i działaczy 

gospodarczych

,, Polsko-skandy nawskie 
wczoraj -  dziś i jutro“

W PIĄTEK w Domu Mary­
narza rozpoczęło się, zorganizo­
wane już po raz drugi przez 
szczeciński Ośrodek Polskiego 
Radia i  TV, dyskusyjne spotka­
nie dziennikarzy, naukowców i 
działaczy gospodarczych pod 
hasłem: „Polsko-skandynaw-
skie wczoraj — dziś i  ju tro ” . 
Wśród ponad 60 uczestników 
spotkania znajduje się wielu 
wybitnych specjalistów oraz za­
graniczni korespondenci Pol­
skiego Radia, TV i pism cen­
tralnych. Na spotkanie przyby­
l i  również — sekretarz KW 
PZPR w Szczecinie, Ryszard 
Rafajłowicz oraz kierownik sek­
tora międzynarodowego Wy­
działu Prasy, Radia i Telewizji 
KC partii, Tadeusz Zaręba.

Pierwszym omawianym te­
matem były realia stosunków 
gospodarczych Polski z krajam i 
skandynawskimi na aktualnym 
etapie ich rozwoju.

S K A N D Y N A W IA  je s t  d la  naszego 
k r a j u  in te r e s u ją c y m  i  l ic z ą c y m  s ię  
p a r tn e re m  g o s p o d a rc z y m  z a ró w n o  
ja k o  o d b io rc a  p o ls k ic h  to w a r ó w ,  ja k  
i  .d os ta w ca  sze re g u  a r t y k u łó w  i  s u ­
r o w c ó w  o o tr z e b n y c h  n a s z e j g o spo ­
d a rc e . O b ro ty  h a n d lo w e  P o ls k i ze 
S k a n d y n a w ią  w z ro s ły  w  c ią g u  o s ta t ­
n ic h  s z e śc iu  l a t  c z te r o k ro tn ie .

P ro g n o z y  na  n a jih liż s z e  la ta  w s k a ­
z u ją  na to ,  że w a r to ś ć  o b r o tó w  
h a n d lo w y c h  1 k o o p e r a c y jn y c h  p o ­
m ię d z y  P o ls k ą  a c a łą  S k a n d y n a w ią  
p o w in n a  w z ra s ta ć  w  te m p ie  15 p ro c . 
ro c z n ie .

D z iś  d a ls z y  c ią g  o b ra d .

Zdrada z szefem 
karana najsurowiej...

N O W Y  J O R K . C ie k a w ą  p r a k ty k ę  
w y k s z ta łc i ł  je d e n  z is tn ie ją c y c h  
w  p r a w ie  k a n a d y js k im  p rz e p is ó w . 
P r z e w id u je  o n  m ia n o w ic ie  r ó ż n y  
s to p ie ń  ro z p a d u  z w ią z k u  m a łż e ń ­
s k ie g o  i  w  z a le ż n o ś c i o d  te g o  ró ż n e  
k o n s e k w e n c je .  D o  n a js u r o w ie j  o ce ­
n ia n y c h  n a le ż y  z d ra d a  m a łż e ń s k a  
z  w ła s n y m  p ra c o d a w c ą . S ą d  s ta n o  
w y  w  T o r o n to  p r z y z n a ł n ie ja k ie m u  
T h o m a s o w i C o w a n o w i a ż  50 ty s .  do  
la r ó w  r e k o m n e r w a ty  za  k r z y w d y  
-  . s ta łe  w  w y n ik u  z d r a d y  ż o n y  z 
j e j  s ze fe m . O d s z k o d o w a n ie  to  p r a w  
d o p o d o b n ie  n ie  z o s ta n ie  w y p ła c o ­
n e , n o n i.e w a ż  ty m c z a s e m  a m a n t  ó -  
p u ś c i ł  K a n a d ę .

W poniedziałek 10 hm. początek wizyty

Belgijska para królewska
przybywa do Polski

W PONIEDZIAŁEK, 10 PAŹDZIERNIKA BR., na zaprosze­
nie najwyższych władz naszego kraju, rozpoczynają w Polsce 
pięciodniową wizytę Ich Królewskie Moście — król Belgów, 
Baudouin I  i królowa Fabiola.

WIZYTA ta jest wymownym 
świadectwem pogłębiających 
się. z każdym rokiem przyjaz­
nych stosunków między Polską 
a Królestwem Belgii, krajem, 
z którym po I I  wojnie świato­
wej Polska Ludowa już w lip - 
cu 1945 roku nawiązała pierw­
sze kontakty polityczne. W tym 
właśnie powojennym miesiącu 
rząd belgijski uznał Tymczaso­
wy Rząd Jedności Narodowej 
i nawiązał stosunki dyploma­
tyczne z naszym krajem na 
szczeblu ambasad. W trzy mie­
siące potem w Brukseli roz­
poczęło swą działalność polskie 
przedstawicielstwo.

F a j e r w e r k i
w  M o s k w i e
MOSKWA PAP. Pokazem 

ogni sztucznych uczciła w pią­
tek stolica Związku Radzieckie­
go Święto Narodowe — Dzień 
Konstytucji ZSRR. Setki ty ­
sięcy osób zapełniły prospekty 
i ulice, skwery i bulwary we 
wszystkich zakątkach miasta, 
podziwiając piękne widowisko.

Kanclerz Schmidt
broni intelektualistów

B O N N  P A P . K a n c le rz  R e p u b l ik i  
F e d e r a ln e j N ie m ie c , H e lm u t  
S c h m id t ,  s ta n ą ł w  o b r o n ie  in te le k ­
tu a l is tó w  i  d u c h o w n y c h  R F N , k t ó ­
r y c h  r e a k c y jn e  k o ła  R F N , a ta k ż e  
o k re ś lo n e  o d ła m y  p ra s y , zw ła s z c z a  
p ra s y  s p r in g e r o w s k ie j,  p r ó b u ją  
z d y s k r e d y to w a ć ,  s z k a lu ją c  ic h ,  ja ­
k o  lu d z i  a p r o b u ją c y c h  m o r d e rs tw a  
d o k o n y w a n e  p rz e z  te r r o r y s tó w .  N a  
o rg a n iz o w a n ie  „ p o lo w a ń  n a  c z a ­
r o w n ic e ”  u s k a r ż a l i  s ię  w  o s ta tn ic h  
d n ia c h  w y b i t n i  p is a rz e  R F N , m . im. 
la u r e a t  N a g ro d y  N o b la  H e in r ic h  
B o e l l  i  G u e n te r  G ra ss .

K a n c le rz  S c h m id t ,  z a b ie ra ją c  g ło s  
w  B u n d e s ta g u , w  cza s ie  d e b a ty  n a d  
p o l i t y k ą  g o s p o d a rc z ą  i  f in a n s o w ą  
rz ą d u , w y s tą p i ł  p r z e c iw k o  w s z e lk ie j 
h is te r i i  o ra z  n ie u z a s a d n io n y m  r e ­
p re s jo m . O ś w ia d c z y ł,  że „ n ie  m o ż ­
n a  o rz e c z n ic tw a  s ą d o w e g o  z m ie n ia ć  
w  K u - K lu x - K la n ” .

Telefon na... słońce
R Z Y M  P A P . W e W ło s z e c h , w  je ­

d n y m  ze s c h r o n is k  g ó r s k ic h  w  D o lo ­
m ita c h  n a  w y s o k o ś c i 2473 m e t r ó w  
n a d  p o z io m e m  m o rz a , z a in s ta lo w a ­
n o  p ie rw s z y  te le fo n  z a s i la n y  e n e rg ią  
s ło n e c z n ą . A p a r a t  je s t  p o łą c z e n ie m  
n o rm a ln e g o  a p a r a tu  te le fo n ic z n e g o  
z n a d a jn ik ie m  r a d io w y m  z a s i la n y m  
e n e rg ią  s ło n e c z n ą  w y c h w y ty w a n ą  
p rz e z  m e ta lo w y  e k r a n

B liż s z y  d ia lo g  p o l i t y c z n y  p o ls k o -  
b e lg i js k i  z a p o c z ą tk o w a n y  z o s ta ł o f i ­
c ja ln ie  w  1963 r o k u  w iz y tą  w  P R L  
ó w c z e s n e g o  w ic e p re m ie ra  i  m in is t r a  
s p r a w  z a g ra n ic z n y c h  B e lg i i  — P a u ­
la - H e n r i  S p a a k a . W iz y ta  ta  ś w ia d ­
c z y ła ,  że nasze  p a ń s tw a  —  m im o  
p rz y n a le ż n o ś c i do  d w ó c h  ró ż n y c h  
s y s te m ó w  p o l i t y c z n y c h  i  s t r u k t u r  
w o js k o w y c h  — m o g ą  w n ie ś ć  ż n a cz -

(Dokończenie na t r . 2)

H IS T O R IA  la t  w s p ó ln e j w a lk i  w y  
z w o le ń c z e j z a c h o w a ła  s ię  w  p a m ię ­
c i P o la k ó w  i  B e lg ó w . Ś w ia d c z y  o 
ty m  rn . in .  f a k t  w z n ie s ie n ia  na  
C m e n ta rz u  W o js k o w y m  w  L o m m e l 
w  L im b u r g i i  p o m n ik a  k u  cz c i ż o ł­
n ie rz y  p o ls k ic h ,  p o le g ły c h  o  w y z w o  
le n ie  B e lg i i .  P o m n ik  te n  zo s ta ł o d ­
s ło n ię ty  d z ię k i  s ta ra n io m  d z ia ła ją ­
ceg o  od  t r z y d z ie s tu  la t  T o w a rz y -

Święto MO i SB
Z OKAZJI 33 rocznicy powo­

łania M ilic ji Obywatelskiej i 
Służby Bezpieczeństwa, w wie­
lu miejscowościach kraju od­
były się 7 bm. uroczystości i 
imprezy.

W Warszawie, na Cmentarzu 
Komunalnym na Powązkach 
przedstawiciele Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych, Komen­
dy Głównej i Stołecznej MO 
złożyli kw iaty na grobach 
funkcjonariuszy MO i SB.

(Dokończenie na s>t r .. 2)

uczcili pamięć zmarłych zasłu­
żonych działaczy partyjnych.

Otwierając obrady, I sekre­
tarz KC PZPR podkreślił, że 
obecne posiedzenie Komitetu 
Centralnego poświęcone jest 
kontroli realizacji uchwał V i 
V I Plenum, które określiły co 
należy zrobić, by zapewnić kon 
sekwentną kontynuację lin ii 
V I i V II Zjazdu w nowych wa­
runkach wewnętrznych i zew­
nętrznych, w jakich rozwija ślę 
nasz kraj. IX  Plenum dokonu­
je oceny wykonania zadań po­
stawionych w tych uchwałach. 
E. Gierek wskazał, że kontrola 
wykonania jest jednym z za­
sadniczych warunków osiąga­
nych celów. Stanowi ona waż­
ne narzędzie konfrontacji teorii 
z praktyką, sprawdzania tra f­
ności decyzji oraz oceny spraw 
ności działania ludzi i instytu­
cji.

P A R T Y J N A  k o n t r o la  to  n ic o d lą c *  
n y  e le m e n t s y s te m u  d e m o k r a c j i  so­
c ja l is ty c z n e j ,  s k u te c z n y  o rę ż  w  w a l­
ce o w y ższą  ja k o ś ć  p r a c y  i  w a r u n ­
k ó w  ż y c ia ,  o w y s o k ą  e fe k ty w n o ś ć

(Dokończenie na str. 2)

ZNANA francuska firma 
samochodowa Renault zor­
ganizowała 4 bm. w War­
szawie pokaz swoich naj­
nowszych modeli: R-20 TS, 
który/po raz pierwszy za­
prezentowano w kraju na­
leżącym do RWPG, R-14 
oraz R-5.

O samochodach (i nie 
tylko) piszemy także na 
str. 9.

NA ZDJĘCIU: R-20 TS 
(z prawej) i R-5.

ZIS
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Wśród nagród -  wyjazd Pociągiem Przyjaźni

Konkurs
„Co wiesz o Radzieckiej Łotwie?“

IX Plenum
(Dokończenie ze str. 1)

1 r a c jo n a ln e  g o s p o d a ro w a n ie ; to  
s k u te c z n y  o rę ż  w  e l im in o w a n iu  b iu ­
r o k r a ty c z n y c h  s c h o rz e ń , p a r t y k u la ­
r y z m u ,  b r a k u  d y s c y p l in y  i  le k c e ­
w a ż e n ia  o b o w ią z k ó w . T o  ró w n ie *  
c e n n a  p o m o c  w  d z ia ła ln o ś c i a p a ra ­
t u  a d m in is t r a c y jn e g o  i  g o s p o d a rc z e ­
g o . K o n t ro li *  ta k ą  w s z y s tk ie  o g n i­
w a  p a r t i i  p ro w a d z ą  o d  d a w n a  i  aa 
c o  d z ie ń . P ra c a  z e s p o łó w , k tó re  
p r z y g o to w y w a ły  m a te r ia ł  p rz e d ło ż o ­
n y  c z ło n k o m  K o m i te tu  C e n tr a ln e ­
go  -  s tw ie r d z i !  E . G ie r e k  -  o p a r -

Goście z Belgii
(Dokończenie ze rtr. 1)

n y  w k ła d  n ie  t y l k o  do  w z a je m n y c h  
s to s u n k ó w , a le  p rz e d e  w s z y s tk im  
d o  p ro c e s u  o d p rę ż e n ia  1 w s p ó łp r a ­
c y  m ię d z y n a r o d o w e j w  E u ro p ie .

P o  w ie lo le tn ic h  d w u s t r o n n y c h  o -  
w o c n y c h  k o n ta k ta c h  n a  w ie lu  p ła ­
s z c z y z n a c h , w  p a ź d z ie rn ik u  1972 r. 
m ię d z y  P o ls k ą  a B e lg ią  — ja k o  
p ie rw s z y m  p a ń s tw e m  n a le ż ą c y m  do  
s t r u k t u r y  w o js k o w e j  N A T O  — p o d ­
p is a n o  D e k la ra c ję  o P r z y ja ź n i  i  
W s p ó łp ra c y . B y ło  t o  w y d a rz e n ie  
w ie l k ie j  r a n g i ,  k t ó r e  n a d a ło  d w u ­
s t r o n n y m  s to s u n k o m  w y m ia r y  na  
S ka lę  e u ro p e js k ą .

N o w e  im p u ls y  w  s to s u n k a c h  p o l­
s k o - b e lg i js k ic h  p r z y n io s ła  o f ic ja ln a  
p a ń s tw o w a  w iz y ta  w  B e lg i i  E d w a r ­
d a  G ie r k a ,  k tó r ą  I  s e k r e ta r z  K C  
P Z P R  z ło ż y ł n a  z a p ro s z e n ie  n a jw y ż  
s z y c h  w ła d z  b e lg i js k ic h  w  l is to p a ­
d z ie  1973 r .

W y d a rz e n ie m  p o l i t y c z n y m  o w a ż ­
k im  z n a c z e n iu  b y ła  te ż  w iz y ta  o -  
f i c ja ln a  w  B e lg i i  p r e m ie ra  P io t ra  
J a ro s z e w ic z a  w e  w rz e ś n iu  1978 r .

PIERWSZA wizyta w Polsce 
króla Belgów Baudouina I i 
królowej Fabioli jest potwier­
dzeniem słów o przyjaźni wy­
powiadanych wielekroć uroczy­
ście we wspólnych deklaracjach 
dwustronnych polsko-belgij­
skich.

(Interpress)

Święto MO i SB
(Dokończenie ze str. i)

Warty honorowe zaciągnięto 
także przy mogiłach i przed 
tablicą pamiątkową na gmachu 
KW  MO w Szczecinie.

W Wojewódzkim Komitecie 
Frontu Jedności Narodu w 
Szczecinie odbyło się spotkanie 
grupy funkcjonariuszy MO ak­
tywnie współpracujących z sa­
morządami mieszkańców w na­
szym województwie. Wyróżnia­
jących się funkcjonariuszy 
przewodniczący WK FJN w 
Szczecinie — prof. Piotr Za­
remba udekorował Odznaką 
Zasłużonego Działacza FJN, 
przyznaną im przez Ogólnopol­
ski Komitet FJN.

W Komendzie Wojewódzkiej 
MO w Szczecinie odbyła się u- 
roczysta akademia poświęcona 
60-leciu Wielkiej Socjalistycz­
nej Rewolucji Październikowej 
i  33 rocznicy powstania MO i 
SB. Okolicznościowy referat 
omawiający wielkie znaczenie 
Rewolucji Październikowej oraz 
33-letnią drogę żmudnej i  od­
powiedzialnej służby MO i  SB 
wygłosił I  sekretarz KZ PZPR 
w KW MO — ppłk Zygmunt 
Jarzębiński. Serdeczne pozdro­
wienia w imieniu Konsulatu 
Generalnego ZSRR w Szczeci­
nie przekazał milicjantom i 
funkcjonariuszom SB wicekon- 
suł W ita lij Korolech.

Komunikat
Ministerstwa Łączności
Z A R Z Ą D  P o c z to w y  S ta n ó w  Z je ­

d n o c z o n y c h  A m e r y k i  P ó łn o c n e j p o ­
w ia d o m ił  M in is te r s tw o  Ł ą c z n o ś c i, 
że o k re s o w o  w s t r z y m u je  a ż  d o  o d ­
w o ła n ia  w y m ia n ę  p o c z ty  z a g ra n ic z ­
n e j  m ię d z y  n a s z y m i k r a ja m i  d ro g ą  
m o rs k ą .

W y m ia n a  p o c z ty  d ro g ą  lo tn ic z ą  
o d b y w a ć  s ię  b ę d z ie  bez ż a d n y c h  za ­
k łó c e ń .

*  *  •

.Ta k  w y n ik a  z i n f o r  m a c  j i  u z y s k a  -  
m ych  p rz e z  P A P  z a is tn ia ła  s y tu a ­
c ja  je s t  w y n ik ie m  k ło p o tó w  z  r o z ła  
d u n k ie m  s ta tk ó w  w  p o r ta c h  m o r s ­
k ic h  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h . O d  
p e w n e g o  cza su  w  S ta n a c h  Z je d n o ­
c z o n y c h  m a  m ie js c e  s t r a j k  d o k e -  
r ó w .

KC PZPR
la  w ię c  b y ła  o w y p ró b o w a n e  f o r ­
m y ,  o b o g a te  d o ś w ia d c z e n ia , w z ię ­
ło  w  n ie j  u d z ia ł ty s ią c e  d z ia ła c z y  i  
a k t y w is tó w  P Z P R  o ra z  c z ło n k ó w  
b r a tn ic h  s t r o n n ic tw  p o l i t y c z n y c h  i  
lu d z i b e z p a r ty jn y c h .  P T o b łe m y  r e ­
a l iz a c j i  u c h w a ł V  i  V I  P le n u m  p o ­
ru s z a n e  b y ły  ta k ż e  s z e ro k o  w  te le ­
w iz j i ,  r a d iu  i  p ra s ie .

W  p ie rw s z y m  p u n k e ie  p o rz ą d k u  
d z ie n n e g o  l  s e k r e ta r z  K C  P Z P R  
E d w a rd  G ie r e k  w y g ło s ił  r e fe ra t  
B iu r a  P o lit y c z n e g o  K o m i te tu  C e n ­
t r a ln e g o  „ O  w y ższą  e fe k ty w n o ś ć  
g o s p o d a ro w a n ia  o le p sze  z a s p o k a ja ­
n ia  p o trz e b  lu d z i  p r a c y ’ *.

(O m ó w ie n ie  r e fe r a tu  *a m łe sa e s *n » y  
na  s i r .  3).

N A S T Ę P N IE  ro z p o c z ę ła  snę d y s ­
k u s ja  n a d  r e fe ra te m . W  p ie rw s z y m  
d n iu  o b ra d  g ło s  z a b r a l i :  c z ło n e k  
K C , I  s e k re ta rz  K W  P Z P R  w  K o ­
n in ie  T a d e u s z  G r a b s k i ;  c z ło n e k  K C , 
d y r e k to r  Z a k ła d ó w  E n e rg e ty c z n y c h  
O k rę g u  Z a c h o d n ie g o  w  P o z n a n iu  
L e c h o s ła w  G ru s z c z y ń s k i;  c z ło n e k  
K C , s e k re ta rz  K W  P Z P R  w  K a to ­
w ic a c h  Z d z is ła w  Ł e g o m s k i;  c z ło n e k  
K C , c z ło n e k  Z a rz ą d u  R o ln ic z e j 
S p ó łd z ie ln i P r o d u k c y jn e j  P le b a w k a , 
w o j .  w ło c ła w s k ie  B r o n is ła w  A n te c -  
k i ;  z a s tę p ca  c z ło n k a  K C , s e k re ta rz  
K o m ite tu  W a rs z a w s k ie g o  P Z P R  
W ito ld  D r y ł l ;  z a s tę p ca  c z ło n k a  K C  
I  s e k r e ta r z  K W  P Z P R  w  E lb lą g u  
A n to n i  P o ło w n ia k ;  c z ło n e k  K C , I 
s e k r e ta r z  K W  P Z P R  w  Z ie lo n e j 
G ó rz e  M ie c z y s ła w  H e b d a ; c z ło n e k  
K C , I  s e k r e ta r z  K Z  P Z P R  w  Z a ­
k ła d a c h  P o rc e la n y  i  P o r c e l i tu  w  
C h o d z ie ż y , w o j .  p i ls k ie ,  Z b ig n ie w  
S k o c z y la s ; za s tęp ca  c z ło n k a  K C , 
m in is te r  h a n d lu  w e w n ę trz n e g o  i  
u s łu g  A d a m  K o w a l ik ;  c z ło n e k  K C , 
p ra c o w n ic a  Z a k ła d ó w  P rz e m y s łu  
P o ń c z o s z n ic z e g o  „ F e n ik s ”  w  Ł o d z i 
— U rs z u la  P ła ż e w s k a ; c z ło n e k  B iu ­
ra  P o lit y c z n e g o  K C , p rz e w o d n ic z ą ­
c y  C R Z Z  — W ła d y s ła w  K r u c z e k ;  
c z ło n e k  K C , m in is te r  h a n d lu  z a g ra ­
n ic z n e g o  i  g o s p o d a rk i m o r s k ie j  J e ­
r z y  O ls z e w s k i;  c z ło n e k  K C ,  ś lu s a rz  
w  F a b ry c e  S a m o c h o d ó w  C ię ż a ro ­
w y c h  w  S ta ra c h o w ic a c h , w o j .  k ie ­
le c k ie ,  W ła d y s ła w  P a je k ;  za s tęp ca  
c z ło n k a  K C , I  s e k re ta rz  K W  P Z P R  
w  S łu p s k u  S ta n is ła w  M a c h ; z a s tę p ­
ca c z ło n k a  K C ,  w o je w o d a  k a l is k i  
Z b ig n ie w  C h o d y ła ; c z ło n e k  K C ,  d y ­
r e k to r  P a ń s tw o w e g o  O ś ro d k a  H o ­
d o w l i  Z a ro d o w e j Ó so w a  S ie ń , w o j.  
le s z c z y ń s k ie , E d m u n d  A p o l in a r s k t ;  
c z ło n e k  K C , I s e k r e ta r z  K W  P Z P R  
w  R a d o m iu  J a n u s z  P r o k o p ia k ;  c z ło ­
n e k  K C , m in is te r  p ra c y ,  p ła c  i  
s p ra w  s o c ja ln y c h  T a d e u sz  R u d o lf  
i  c z ło n e k  K C , I  s e k r e ta r z  K o m i te ­
tu  K r a k o w s k ie g o  P Z P R  W it  I )  r a ­
p ie  h .

Wizyta komendanta SP
W C Z O R A J  g o ś c ił n a  Z ie m i Szcze 

c iń s k ie j  g e n e ra ł p o ż a r n ic tw a  Z y g ­
m u n t  J a ro s z  — k o m e n d a n t  g łó w n y  
S t ra ż y  P o ż a rn y c h . W iz y to w a ł  o n  w o  
je w ó d z tw o  s z c z e c iń s k ie , in te r e s u ją c  
s ię  s ta n e m  o c h r o n y  p r z e e iw p o ż a r o - , 
w e j .  W  t r a k c ie  p o b y tu  s p o tk a ł  s ię  
z w o je w o d ą  s z c z e c iń s k im  J e rz y m  
K u c z y ń s k im ,  k ie r o w n ik ie m  W y d z ia  
łu  A d m in is t r a c j i  K W  P Z P R  S ta n i­
s ła w e m  S to la r c z y k ie m  o ra z  k a d r ą  
k ie r o w n ic z ą  K o m e n d y  W o je w ó d z ­
k i e j  S P  i  z a k ła d o w y c h  je d n o s te k  
s t r a ż y  p o ż a rn e j.  G e n e ra ł J a ro s z  w y  
s o k o  o c e n ił  s ta n  b e z p ie c z e ń s tw a  
p r z e c iw p o ż a ro w e g o  w  m ie ś c ie  i  w o  
je w ó d z tw le  o ra z  p o c z y n a n ia  p e rs ­
p e k ty w ic z n e  w  t y m  z a k re s ie , (w y s )

M O S K W A . J a k  ju ż  d o n o s i l iś m y  
w  W ie lk im  P a ła c u  K r e m io w s k im  za 
k o ń c z y ła  s ię  w  p ią te k  n a d z w y c z a j­
n a  V I I  se s ja  R a d y  N a jw y ż s z e j 
Z S R R , k tó r a  p o d ję ła  h is to r y c z n ą  de 
c y z ję  — J e d n o m y ś ln ie  u c h w a l i ła  n o ­
w ą  K o n s t y tu c ję  Z S R R . C z te r o d n io ­
w e  o b r a d y  p a r la m e n tu  ra d z ie c k ie g o  
p o p rz e d z i ła  w ie lk a  o g ó ln o n a r o d o w a  
d y s k u s ja . W z ię ło  w  n ie j  u d z ia ł  o k . 
140 m il io n ó w  o b y w a te l i ,  p rz e d s ta ­
w ia ją c  o k . 400 ty s .  p r o p o z y c j i  w n ie  
s io n y c h  p o p r a w e k  d o  p o szcze g ó l­
n y c h  a r t y k u łó w .

Z  o k a z j i  u c h w a le n ia  p rz e z  n a d ­
z w y c z a jn ą  V I I  s e s ję  R a d y  N a jw y ż ­
s z e j Z S R R  n o w e j  K o n s t y tu c j i  Z S R R , 
p ie rw s z e j w  ś w ie e ie  k o n s ty tu c j i  
p a ń s tw a  r o z w in ię te g o  s p o łe c z e ń s tw a  
s o c ja l is ty c z n e g o  —  E d w a r d  G ie r e k ,  
H e n r y k  J a b ło ń s k i ł  P io t r  J a ro s z e ­
w ic z  p r z e s ła l i  d o  L e o n id a  B r e ż n ie ­
w a  depe szę  g r a tu la c y jn ą ,  w  im ie ­
n iu  K o m i te tu  C e n tr a ln e g o  P Z P R , 
R a d y  P a ń s tw a  i  r z ą d u  P R L , n a r o ­
d u  p o ls k ie g o  i  s w o im  w ła s n y m .

B E L G R A D . W  p ią te k ,  w  c z w a r ­
ty m  d n iu  o b r a d  b e lg ra d z k ie g o  s p o t 
k a n ia  p r z e d s ta w ic ie li  35 p a ń s tw  — 
s y g n a ta r iu s z y  A k t u  K o ń c o w e g o  
K B W E , d o b ie g ła  k o ń c a  d e b a ta  ge ­
n e r a ln a .

B E R L IN .  7 p a ź d z ie rn ik a  N ie m ie ­
c k a  R e p u b l ik a  D e m o k r a ty c z n a  o b ­
c h o d z i ła  Ś w ię to  N a ro d o w e . 28 ro c z ­
n ic ę  p o w s ta n ia  p ie rw s z e g o  n a  z ie ­
m i n ie m ie c k ie j  p a ń s tw a  r o b o tn ic z o -  
c h ło p s k ie g o  u c z c z o n o  w  g o d z in a c h  
p r z e d p o łu d n io w y c h  w  B e r l in ie  w łe l  
k ą  d e f i la d ą  o d d z ia łó w  N a r o d o w e j 
A r m i i  L u d o w e j .

A G E N C J A  U P I  d o n o s i *  B e j r u tu ,  
że m im o  o b o w ią z u ją c e g o  o d  I I  d n i  
p r z e rw a n ia  o g n ia  w  L ib a n ie  P o łu d ­
n io w y m  w o js k a  iz ra e ls k ie  i  o d d z ia ­
ł y  p r a w ic y  l ib a ń s k ie j  o s t r s e ia ły  w

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I  N A  W E J ń C IU  8.

m /s  „ W e jh e r o w o ”  z  L o n d y n u ,  
m ls „ C ie p l ic e ”  z A n tw e r p i i ,  
s /s  „G n ie z n o ”  *  R F N . 
m.'s „ K ę d z ie r z y n ”  a H o la n ­

d i i .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU  1,18.3

m is  „ L i w ie c "  d o  D u b lin a ,  
m /s  „ B u s k o - Z d r ó j ”  d o  S *w e -  

e j i  i  N o r w e g ii ,
m /s  „ W e jh e r o w o ”  d o  L o n d y ­

n u ,
m /s  . .K u ja w y ”  d o  B a rc e lo n y  

ze  Ś w in o u jś c ia ,  
s /s  „ W ie c z o r e k ”  d o  D a n ii,  
s /s  „ S o ld e k ”  d o  D a n i i,  
s/s  „ J e d n o ś ć  R o b o tn ic z a ”  d o  

R F N .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU  I .  M.S

m /s  „ W o l in ”  z  M a n c h e s te ru , 
m /s  „ W o d n ic a ”  z  R o t te r d a ­

m u ,
m /s  „ K a r p a c z ”  z A n tw e r p i i ,  
m /s  „ L ę b o r k ”  z F in la n d i i ,  
s/s „ K a t o w ic e ”  ze S z w e c ji ,  
m /s  „ C h r z a n ó w ”  ze S z w e c ji .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU  S. łO.s

m /s  „ S k r z a t ”  d o  O s lo  i  K o ­
p e n h a g i,

m /s  „ K o p a ln ia  G r z y b ó w ”  do
H a m b u rg a  ze Ś w in o u jś c ia ,
. m /s  K ę d z ie rz y n "  d o  H o la n ­
d i i ,

s /s  „G n ie z n o ”  d o  S z w e c ji.

WŁAŚCICIELE oszczędnoś­
ciowych książeczek PKO otrzy­
mują każdego roku odsetki w 
wielkości zależnej od przecho­
wywanej w PKO sumy i  ro­
dzaju wkładu oszczędnościowe­
go. O tym, że są to sumy spo­
re i że nie wszyscy pamiętają 
o dopełnieniu tej formalności 
lia początku roku, dowodzą 
kwoty jakie z tego tytu łu  cze­
kają w naszym PKO. Obecnie 
klientom PKO w woj. szczeciń­
skim należą się 562 miliony zło 
tych * tytułu  odsetek. Z kwoty 
te j oddziały PKO wypłaciły do­
piero 180 milionów złotych. 
Reszta czeka. Należy przypusz­
czać, że powodem opieszałości 
jest nie tyle brak zaintereso­
wania klientów, ile niechęć po­
zbywania się na jakiś czas ksią

p ią te k  z b r o n i  a r t y le r y j s k ie j  1 m a ­
s z y n o w e j p o z y c je  s i ł  le w ic o w y c h  i  
p a le s ty ń s k ic h  w  je d n e j  z m ie js c o ­
w o ś c i w  L ib a n ie  P o łu d n io w y m  w 
p o b liż u  g r a n ic y  z Iz ra e le m .

B R IG H T O N . Z a k o ń c z y ły  s ię  d o ­
ro c z n e  o b r a d y  z ja z d u  P a r t i i  P ra c y . 
W  o s ta tn im  d n iu  o b ra d  z ja z d  w y ­
r a z i ł  z a n ie p o k o je n ie  w y ś c ig ie m  z b ro  
je ń  a to m o w y c h , s tw a r z a ją c y m  szcze 
g ó ln e  r y z y k o  d la  W . B r y t a n i i  w  r a ­
z ie  k o n f l i k t u  a to m o w e g o . Z a a p e lo ­
w a n o  do  rz ą d u  o z w ię k s z e n ie  d y ­
n a m ik i  p a ń s tw o w e g o  s e k to ra  go spo 
d a rc z e g o  i  z w ię k s z e n ie  in w e s ty c j i ,  
co  u ła tw i  w a lk ę  z b e z ro b o c ie m .

R Z Y M . M in is te r  s p ra w  w e w n ę t r z ­
n y c h  W ło c h  F ra n c e s c o  C oss ig a  o -  
ś w ia d c z y ł,  t e  m o ż e  d o jś ć  do 
d e le g a l iz a c j i  n e o fa s z y s to w s k ie j P a r ­
t i i  R u c h u  S p o łe c z n e g o  (M S I) ,  Jeś li 
n ie  z a n ie c h a  o n a  „ t a k t y k i  g w a ł tu  i  
r e p r e s j i ” .

M O S K W A . W  m ie js c o w o ś c i H e i-  
h e  w  C h R L  z a k o ń c z y ło  s ię  
X X  p o s ie d z e n ie  m ie s z a n e j ra d z ie -  
c k o - c h lń s k ie j  k o m is j i  d/S ż e g lu g i. 
S t r o n y  u z g o d n iły  p la n  p ra c  n a w i­
g a c y jn y c h  n a  la ta  1977—78, z a w ie ­
r a ją c y  w y ty c z n e  w  z a k re s ie  p o le p ­
s z e n ia  w a r u n k ó w  ż e g lu g o w y c h . P o ­
n a d to  o m ó w io n o  1 p r z y ję t o  n o w e  
p r z e p is y  ż e g lu g o w e  n a  rz e k a c h  g r a ­
n ic z n y c h .

K o le jn e ,  X X I  p o s ie d z e n ie  m ie s z a ­
n e j  k o m is j i  o d b ę d z ie  s ię  w  Z w ią z ­
k u  R a d z ie c k im .

H A G A . S ą d  w  H a d z e  o d r z u c i ł  
w n io s e k  h o le n d e rs k ie g o  z b ro d n ia r z a  
w o je n n e g o  P ie te r a  M e n te n a . k t ó r y  
w y s tą p i ł  o  z w o ln ie n ie  go  z  w ię z ie ­
n ia  i  z a w ie s z e n ie  r o z p ra w y  k a r n e j  
p r z e c iw k o  n ie m u .

S Z C Z E C IN  łą c z ą  z R y g ą  w ie lo -  
le tn ie ,  s e rd e c z n e  k o n ta k t y .  N ie  o -  
g ra n ic z a ją  s ię  o n e  d o  o f ic ja ln y c h  
s p o tk a ń , a le  o b e jm u ją  r ó w n ie ż  p a r t  
p e rs k ą  w s p ó łp ra c ę  p rz e d s ię b io rs tw , 
w y ż s z y c h  u c z e ln i,  o r g a n iz a c j i  m ło ­
d z ie ż o w y c h . In te r e s u ją c a  je s t  też  
w y m ia n a  k u l t u r a ln a .  W s p ó łp ra c u ją  
r ó w n ie ż  ze sob ą  o b ie  r a d io fo n ie :  
R a d io  Ł o te w s k ie j  S o c ja l is ty c z n e j 
R e p u b l ik i  R a d z ie c k ie j i  P o ls k ie  Ra 
d io  w  S z c z e c in ie . ‘¿Z i ip c a  p r z y  
w s p ó łp r a c y  n a s z e j R o z g ło ś n i R a d io  
R y g a  to rg a n iz o w a ło  k o n k u r s  w ie ­
d z y  o  S z c z e c in ie  i  n a s z y m  w o je ­
w ó d z tw ie .  Z a in te re s o w a n ie  k o ń fc u r  
se m  b y ło  b a rd z o  duże.

Z B L J Z A  s ię  80 ro c z n ic a  R e w o lu ­
c j i  P a ź d z ie rn ik o w e j 1 w ła ś n ie  w  
ty m  m ie s ią c u  S z c z e c iń s k a  R o zg ło ś ­
n ia  P o ls k ie g o ' R a d ia  s e rd e c z n ie  za­
p ra sza  d o  z o rg a n iz o w a n e g o  ju ż  po  
r a z  d r u g i  k o n k u r s u :  „ C O  W IE S Z  
O R A D Z IE C K IE J  Ł O T W IE ? ” . O rg a  
n iz a to r a m i k o n k u r s u  są: R a d io  
Ł S R R  l  R o z g ło ś n ia  P R  w  S z cze c i­
n ie ,  k t ó r z y  u fu n d o w a l i  w ie le  c e n ­
n y c h  n a g ró d , m . i« ,  w y ja z d  P o c ią ­
g ie m  P r z y ja ź n i  do  Z S R R , t r a n z y ­
s to ro w y  o d b io r n ik  r a d io w y ,  a m a ­
to rs k ą  k a m e rę  f i lm o w ą  i  in n e .

O D P O W IE D Z I n a  z a m ie szczo n e  
p o n iż e j p y ta n ia  n a le ż y  n a d s y ła ć  do 
n ie d z ie li  23 b m . p o d  a d re s e m : P o l-

żeczki, którą — w latach po­
przednich — trzeba było zosta­
wiać w PKO na kilka, a nie­
kiedy nawet kilkanaście dni.

Obecnie sprawa została zna­
cznie uproszczona dzięki tzw. 
zleceniu odsetkowemu. W od­
działach PKO odsetki dopisywa 
ne są natychmiast przy okien­
ku kasowym, a  w urzędach 
pocztowych i  zakładowych ajen­
cjach PKO wypełnia się formu­
larz zlecenia odsetkowego.

W Ł A Ś C IC IE L  k s ią ż e c z k i oszczę d ­
n o ś c io w e j w p is u je  n a  n im :  U n ię , 
n a z w is k o , d o k ła d n y  a d te s  o ra z  n u ­
m e r  k s ią ż e c z k i i  s k ła d a  go w  d o ­
w o ln e j  p la c ó w c e  P K O , k s ią ż e c z k ę  
z a c h o w u ją c  p r z y  co b ie . O d d z ia ł 
P K O , po  k i l k u  d n ia c h  d ro g ą  po cz­
to w ą  z w ra c a  k l i e n t o w i  p o tw ie r d z o ­
n y  f o r m u la r z  z le c e n ia , z a w ie ra ją c y  
k w o tę  n a le ż n e g o  m u  o p ro c e n to w a ­
n ia .  Z  p o tw ie r d z o n y m  fo r m u la ­
rz o m  z le c e n ia  w ła ś c ic ie l k s ią ż e c z k i 
zg ła sza  s ię  d o  ja k ie jk o lw ie k  p la ­
c ó w k i  P K O . p rz e d k ła d a ją c  ks ią żę ca  
k ę  o s z c z ę d n o ś c io w ą , d o  k t ó r e j  o d ­
s e t k i  d o p is y w a n e  są n a  p o c z e k a ­
n iu .  T r y b  te n  je s t  p r o s ty  i  w y ­
g o d n y  d la  k l ie n ta .

(aż)

Ogólnopolska
konferencja

W  P IĄ T E K  I  S O B O T Ę  w  n a s z y m  
m ie ś c ie  o d b y w a  s ię  o g ó ln o p o ls k a  
k o n fe re n c ja  b ib l io te k a r z y  m u z y c z ­
n y c h ,  z o rg a n iz o w a n a  s ta ra n ie m  S to  
w a rz y s z e n ia  B ib l io te k a r z y  P o ls k ic h  
o ra z  W o je w ó d z k ie j i  M ie js k ie j  B i ­
b l io te k i  P u b lic z n e j,  a ta k ż e  B ib l io ­
t e k i  G łó w n e j  im .  S t. S ta s z ic a  w  
S z c z e c in ie . P ró c z  g o śc i k r a jo w y c h  
w  n a ra d z ie  u c z e s tn ic z y  d e le g a c ja  
b ib l io te k a r z y  z N R D .

W  p ią tk o w y m  p ro g r a m ie  o b ra d  o 
„ G łó w n y c h  p ro b le m a c h  w y c h o w a ­
n ia  e s te ty c z n e g o  w  ś w ie e ie  w s p ó ł­
c z e s n y m ”  m ó w iła  p r o f .  I r e n a  W o j­
n a r ,  te m a t  u p o w s z e c h n ia n ia  m u z y ­
k i  p rz e z  b ib l io te k i  p u b l ic z n e  w  
P R L  z r e fe ro w a ła  m g r  W ie s ła w a  
D z ie c h c io w s k a , zaś w s p ó łp ra c ę  b i ­
b l i o t e k i  z i n s t y t u c ją  m u z y c z n ą  o -  
m ó w i ł  m g r  K r z y s z to f  K r a w c z y ń s k i .

D z iś , w  s o b o tę , o b r a d y  ro z p o c z ę ły  
s ię  a u d y c ją  m u z y c z n ą  p n . „ K la s y ­
c y  w ie d e ń s c y  — W . A .  M o z a r t ” , po 
k a z o w ą  fo r m ą ,  je d n ą  z w ie lu  p r o ­
p o n o w a n y c h  p rz e z  W Ł M B P  w  Szcze 
c in ie .  P o  d y s k u s j i  z e b ra n i z w ie ­
d z i l i  n a szą  p la c ó w k ę  b ib l io te c z n ą  
p r z y  u l.  P o d g ó rn e j,  z a p o z n a li  s ię  
r ó w n ie ż  ze s p e c ja ln ie  z t e j  o k a z j i  
p rz y g o to w a n ą  tu  w y s ta w ą  p n . „ D o  
r e b e k  b ib l io te k  p o ls k ic h  w  d z ie d z i­
n ie  u p o w s z e c h n ia n ia  m u z y k i” .

<Up.)

a k ie  R a d io  —  R e d a k c ja  M ło d z ie ż o ­
w a , 71-410 S z c z e c in , u l .  N S e dz ia łkb W  
s k ie g o  31.

P Y T A N IA
R A D IO W E G O  K O N K U R S U  

„ C O  W IE S Z  O  R A D Z IE C K IE J  
Ł O T W IE ”

I ,  W  k tó r y m  r o k u  p rz y w ró c o n a  
zo s ta ła  w ła d a «  ra d z ie c k a  a a  Ł o tw ie  
i  k ie d y  Ł o tw a  p r z y s tą p i ła  d o  Z w ią s  
k u  R e p u b l ik  R a d z ie c k ic h ?

* .  P o d a ć  n a z w ę  n a jw ię k s z e g o  z a ­
k ła d u  p rz e m y s ło w e g o  Ł o tw y .  J a k i  
p r o d u k t  t e j  f a b r y k i  je s t  s p rze d a  w a 
n y  w  P o lsce?

8. J a k ie  z a k ła d y  ło te w s k ie  p ro d u  
k u ją  ś r o d k i  t r a n s p o r tu ?  P roszę  p o ­
da ć  a s o r ty m e n t .

4. *3 i  84 ł ip c a  b r .  w  R yd ze  o d ­
b y ło  s ię  t r a d y c y jn e  ś w ię to  p ie ś n i,  
w  ty m  r o k u  p o ś w ię c o n e  KO r o c z n i-  
e y  W ie lk ie j  R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn i­
k o w e j  i  r o c z n ic y  p r z y w r ó c e n ia  w ła ­
d z y  r a d z ie c k ie j  n a  Ł o tw ie .  J a k i  ze­
s p ó ł c h ó r a ln y  ze S zcze c in a  b r a ł  l i ­
ci z ia ł w  ty m  ś w ię c ie ?

5. H e  je s t  na  Ł o tw ie  w y ż s z y c h  
u c z e ln i (5, 18, 15)?

8. P o l it e c h n ik a  R y s k a  w s p ó łp ra ­
c u je  z tr z e m a  w y ż s z y m i te c h n ic z ­
n y m i u c z e ln ia m i p o ls k im i .  P roszę  
p o d a ć  n a z w y  p r z y n a jm n ie j  d w ó c h  
u c z e ln i.

7. Ł o te w s k i  k o łc h o z  . .A d a d i i ”  i  
s o w c h o z  im .  L e n in a  z r e jo n u  R y g i 
w s p ó łp r a c u je  w  d w o m a  k o m b in a ta ­
m i r o ln y m i  w o je w ó d z tw a  s z c z e c iń ­
s k ie g o . G d z ie  z n a jd u ją  s ię  te  k o m ­
b in a ty  ro ln e ?

8. w  m ię d z y n a r o d o w y c h  t u r n ie ­
ja c h  p ię ś c ia r s k ic h  o  n a g ro d ę  „ G R Y  
P A ”  u d z ia ł b io rą  r ó w n ie ż  re p re z e n  
ta n c i Ł o tw y .  W  m a ju  b r .  u c z e s tn i­
c z y ło  w  ta k im ,  t u r n ie ju  w  S z cze c i­
n ie  c z te re c h  b o k s e ró w  ło te w s k ic h .  
T r z e c h  z n ic h  z d o b y ło  m e d a le . P o 
da ć  p r z y n a jm n ie j  Jed n o  n a z w is k o , 
z d o b y te  m ie js c e  i  k a te g o r ię  Wago­
w ą.

9. P ro s z ę  p o d a ć  n a z w is k o  m ie s z ­
k a ń c a  R y g i —  b y łe g o  m is t rz a  ś w ia  
ta  w  sza ch a ch .

19. J a k ie ,  p o za  S z c z e c in o m , m ia ­
s ta  w  k r a ja c h  o b o z u  s o c ja l is ty c z n e ­
go  łą c z y  w s p ó łp ra c a  p a r tn e rs k a  *  
R yg ą ?

^  Odznaczenia 
dla zasłużonych

♦  Apel Poległych 
na Cmentarzu 
Centralnym

ii Zjazd
„wilków morskich”
J A K  ju ż  in fo r m o w a l iś m y ,  w  Szcze 

c in ie  o b r a d u je  I I  Z ja z d  A b s o lw e n ­
tó w  S z k ó ł M o r s k ic h  S z c z e c in a , z o r ­
g a n iz o w a n y  z  o k a z j i  X X X - !e c ia  
s z k o ln ic tw a  m o r s k ie g o  na P o m o rz u  
Z a c h o d n im . C e n tr a ln y m  p u n k te m  
o b c h o d ó w  b y ło  w c z o r a j s p o tk a n ie  
u c z e s tn ik ó w  z ja zd u ,- k tó r e  o d b y ło  
s ię  w  S a li  K s ię c ia  B o g u s ła w a  w  
Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h . N a u -  
roczy-s tość tę  p r z y b y l i :  w ic e m in i­
s te r  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  i  g o sp o ­
d a r k i  m o r s k ie j  T .  Z y łk o w s k i ,  w o je  
w o d a  s z c z e c iń s k i J . K u c z y ń s k i  o ra z  
p rz e d s ta w ic ie le  w s z y s tk ic h  s z k ó ł 
m o r s k ic h  n a sze g o  m ia s ta  i  w s z y s t­
k ic h  r o c z n ik ó w .

U ro c z y s te g o  o tw a r c ia  z ja z d u  d o ­
k o n a ł  p rz e w o d n ic z ą c y  K lu b u  K a p i ­
ta n ó w  A . H u z a . N a s tę p n ie  z a b ra ł 
g ło s  r e k to r  W  S M  w  S z c z e c in ie  d o c . 
k p t .  ż . w . E u g e n iu s z  A .  D a s z k o w -  
s k i ,  k t ó r y  p r z y p o m n ia ł  h is to r ię  n a ­
sze g o  s z k o ln ic tw a  m o rs k ie g o .

Z  k o le i  n a s tą p i ł  m o m e n t d e k o r a ­
c j i  z a s łu ż o n y c h  p e d a g o g ó w  i  n a u ­
k o w c ó w  W S M . K r z y ż  K a w a le r s k i  
O r d e ru  O d ro d z e n ia  P o ls k i  o t r z y m a ł 
do c . d r  in ż .  L e s z e k  J a w o rs k i,  Z ło t y  
K r z y ż  Z a s łu g i — m g r  in ż . H e n r y k  
L i tw in o w ic z  zaś S r e b r n y  — m g r  
in ż . A n to n i  W ie w ió ra .  W rę c z o n o  
r ó w n ie ż  O d z n a k i „ G r y fa  P o m o rs k ie  
g o ”  o ra z  d y p lo m y  h o n o ro w e  m in i ­
s t r a  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  i  g o sp o ­
d a r k i  m o r s k ie j .  W  g o d z in a c h  w ie ­
c z o r n y c h  u c z e s tn ic y  z ja z d u  w z ię l i  
u d z ia ł w  A p e lu  P o le g ły c h ,  k t ó r y  
o d b y ł s ię  po d  P o m n ik ie m  B r a t e r ­
s tw a  B r o n i  na  C m e n ta rz u  C e n tr a l­
n y m .

D z iś  p rz e d  p o łu d n ie m  u c z e s tn ic y  
z ja z d u  s p o tk a ją  s ię  w  in s ty tu ta c h  
W S M  o ra z  u c z e s tn ic z y ć  b ę d ą  w  u -  
r o c z y s te j in a u g u r a c j i  n o w e g o  r o k u  
a k a d e m ic k ie g o  W S M . p o łą c z o n e j z 
im m a t r y k u la c ją  s tu d e n tó w  I  r o k u .  
Z ja z d  z a k o ń c z y  b a l w  k a w ia r n i  
„ Z a m k o w a ” . (a w a )

Wczoraj na świeeie

Blisko 400 min złotych czeka na oszczędzających

Odsetki -  szybciej
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R e fe r a t  Biura Politycznego KG P O T
wygłoszony na IX Plenum KG przez Edwarda Gierka

BIURO POLITYCZNE przed­
kłada dzisiaj Komitetowi Cen­
tralnemu do zatwierdzenia pro­
jekt uchwały w sprawie zwo­
łania w styczniu przyszłego ro­
ku I I  Krajowej Konferencji 
PZPR — stwierdził na wstępie 
I  sekretarz KC. Na Konferen­
c ji przedstawimy partii i  naro­
dowi ocenę tego, co zrobiono 
dotychczas w realizacji uchwał 
V II Zjazdu oraz wytyczymy za 
dania na lata 1978—1980.

S IÓ D M Y  ju ż  r o k  w c ie la m y  w  ż y ­
c ie  s t r a te g ię  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z ą  
w y p r a c o w a n ą  n a  V I  i  r o z w in ię tą  
n a  V I I  Z je ż d z ie  n a s z e j p a r t i i .  R e ­
z u l t a t y  u z y s k a n e  w  la ta c h  1971— 
1977 w  sp o s ó b  d o b i t n y  p o tw ie r d z i­
ł y  s łu s z n o ś ć  i  s k u te c z n o ś ć  s p o łe c z ­
n o -g o s p o d a rc z e j p o l i t y k i  p a r t i i .  N a ­
s tą p i ł  w  ty m  cza s ie  p o w a ż n y  
w z ro s t  d o c h o d ó w  w s z y s tk ic h  za ­
t r u d n io n y c h  w  g o s p o d a rc e  u s p o łe c z  
n io n e j  i  r o ln ik ó w .  Z n a c z n ie  w z ro ­
s ły  ś w ia d c z e n ia  p a ń s tw a  n a  rze cz  
lu d n o ś c i  o ra z  e m e r y tu r y  i  r e n ty .  
R o z w ią z a n o  w ie le  n a b r z m ia ły c h  
p r o b le m ó w  s o c ja ln y c h ,  o s ią g n ię ty  
z o s ta ł z n a c z n y  p o s tę p  w  r o z w o ju  
o ś w ia ty ,  n a u k i  i  k u l t u r y ,  ro z s z e rz o ­
n o  o c h ro n ę  z d r o w ia .  W  r e z u lt a c ie  
o g r o m n ie  w z ró s ł fu n d u s z  s p o ż y c ia  
z b io ro w e g o .

P O D S T A W Ą  d o k o n a ń  p o l i t y k i  
s p o łe c z n e j je s t  w s z e c h s t r o n n y  r o z ­
w ó j  p r o d u k c j i  m a te r ia ln e j.  P r a w ie  
d w u k r o tn ie  w z ró s ł  p o te n c ja ł  w y ­
tw ó r c z y  i  te c h n ic z n y  p rz e m y s łu .  W  
s z e r o k im  z a k re s ie  p o d ję l iś m y  m o ­
d e r n iz a c ję  m a ją t k u  n a ro d o w e g o . 
Z n a c z n ie  z w ię k s z y l iś m y  r o z m ia r y  
b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o . D z ię  
k i  w ie l k im  w y s i łk o m  i  n a k ła d o m  
m a te r ia ln y m  r o z w ią z a liś m y  p o d s ta ­
w o w y  p r o b le m  n a r o d o w y ,  j a k im  * 
je s t  z a p e w n ie n ie  w y k s z ta łc e n ia  i  
p r a c y  d la  n a j l ic z n ie js z e j  w  n a s z y c h  
d z ie ja c h  m ło d e j  g e n e r a c j i .  Z d a w a ­
l iś m y  so b ie  s p ra w ę  z  te g o , że p o ­
l i t y k a  s z y b k ie g o  w z ro s tu  z a t ru d n ie ­
n ia  s p rz ę ż o n a  z  w y d a tn y m  w z r o ­
s te m  p ła c  s p o w o d o w a ć  m o ż e  t r u d ­
n o ś c i n a  r y n k u  w e w n ę tr z n y m . M i­
m o  to  u w a ż a liś m y  i  u w a ż a m y  tę  
p o l i t y k ę  za  je d y n ie  s łu s z n ą .

W ie lk i  d o ro b e k  la t  s ie d e m d z ie s ią ­
t y c h  n a  p o lu  g o s p o d a rc z y m , sp o ­
łe c z n y m  i  k u l t u r a ln y m ,  d o ro b e k  
d z ię k i  k tó r e m u  k r a j  n a sz  o s ią g n ą ł 
n o w y  ja k o ś c io w o  p o z io m , s ta n o w i 
d z ie ło  ca łe g o  n a ro d u .

L in ię  V I  i  V I I  Z ja z d u ,  k tó r a  łą ­
c z y  ro z w ią z y w a n ie  p r o b le m ó w  d n ia  
d z is ie js z e g o  z  tw o r z e n ie m  m o c n y c h  
n a d s ta w  r o z w o jo w y c h  d la ,  n a d c h o ­
d z ą c y c h  la t ,  k o n s e k w e n tr i ie  k o n t y ­
n u u je m y  i  b ę d z ie m y  k o n ty n u o w a ć ,  
p r z e z w y c ię ż a ją c  n ie u n ik n io n e  n a ­
p ię c ia  1 t r u d n o ś c i .  P o ś w ię c i l iś m y  
t y m  p r o b le m o m  s z c z e g ó ln ą  u w a g ę  
n a  V  i  V I  p le n u m .

P o d  k o n ie c  u b ie g łe g o  p ię c io le c ia  
n a  d ro d z e  n a sze g o  r o z w o ju  p o ja ­
w i ł y  s ię  d o d a tk o w e ,  t r u d n e  d o  p rz e  
w id z e n ia  k o m p lik a c je  i  n a p ię c ia .  
W ią z a ły  s ię  o n e  p rz e d e  w s z y s tk im  
ze w z ro s te m  c e n  n a  r y n k a c h  ś w ia  
to w y c h  o ra z  z p o g o rs z e n ie m  w a ­
r u n k ó w  w y m ia n y  z  k r a ja m i  k a p i ­
ta l is ty c z n y m i.  R ó w n o c z e ś n ie  D rzez 
k i l k a  la t  z  r z ą d u  w y s tą p i ły  n ie p o ­
m y ś ln e  w a r u n k i  d la  r e a l iz a c j i  za­
d a ń  r o ln ic tw a .

S ta n ę liś m y  w o b e c  k o n ie c z n o ś c i 
p rz e g r u p o w a n ia  s i ł  i  ś r o d k ó w  do 
to ,  a b y  z re a liz o w a ć  n a jw a ż n ie js z e  
c e le  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e . U c h w a ­
ł y  V  i  V I  P le n u m  K o m i te tu  C e n ­
t r a ln e g o  s k o n k r e ty z o w a ły  k le r u n k o  
w e  w y ty c z n e  V I I  Z ja z d u  ł  z a le c i ły  
o d p o w ie d n ią  m o d y f ik a c ję  s t r u k t u r y  
p r o d u k c j i  i  I n w e s ty c j i .

D la  k o n t r o l i  i  a k t y w iz a c j i  w c ie la  
n ia  w  ż y c ie  w y ty c z n y c h  K o m ite tu  
C e n tr a ln e g o  w  s p r a w ie  p o l i t y k i  
s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e j B iu r o  P o l i ­
t y c z n e  p o w o ła ło  la te m  b r .  d w a  
c e n tr a ln e  z e s o o ły ,  zaś  k o m i te t y  w o  
je w ó d z k ie  o d p o w ie d n ie  z e s p o ły  t e ­
r e n o w e . Z e s p o ły  te  d o k o n a ły  a n a ­
l i z y  i  o c e n y  r e a l iz a c j i  u c h w a ł  K o ­
m it e tu  C e n tra ln e g o . W  o c e n ie  t e j ,  
o b o k  o s ią g n ię ć , w s k a z u je  s ię  te ż  
n a  w ie le  n ie d o c ią g n ię ć  i  b r a k ó w .

Z r o b io n o  ju ż  s p o ro  i  z  s a ty s fa k ­
c ją  to  o d n o to w u je m y .  P ro c e s  r e ­
a l iz o w a n ia  u c h w a ł  V  1 V I  P le n u m  
n rz e b ie g a  je d n a k  n ie r ó w n o m ie r n ie ,  
k o n ie c z n e  je s t  z a te m  w y r ó w n y w a ­
n ie  o p ó ź n ie ń  n a  t y c h  o d c in k a c h , 
g d z ie  o o z o s ta l iś m y  w  ty le .

IS T O T A  i  p r z y c z y n y  n ie d o s ta t ­
k ó w ,  b u d z ą c y c h  na sze  u z a s a d n io n e  
z a n ie p o k o je n ie ,  są z ło ż o n e . P o  
p ie rw s z e  —  d o k o n a n ie  n ie z b ę d n y c h  
z m ia n  w  s t r u k t u r z e  p r o d u k c j i  i  
in w e s ty c j i  w y m a e a  czasu . P o 
d r u g ie  —  u t r z y m u ją  s ię  lu b  n a w e t  
n a r a s ta ją  o b ie k ty w n e  o g ra n ic z e n ia  
w  r e a l iz a c j i  z a d a ń  s p o łe c z n o -g o s n o  
d a rc z y c h .  D o ty c z y  t o  w  s z c z e g ó l­
n o ś c i u t r u d n ie ń  w  w y m ia n ie  z k r a  
ja m i  k a p i ta l is ty c z n y m i.  R ó w n ie ż  
r o ln ic tw o  u z y s k a ło  w  b ie ż ą c y m  r o  
k u  n iż s z e  n iż  z a k ła d a n o  z b io r y  
zb ó ż  i  p o n io s ło  in n e  p o w a ż n e  s t r a ­

t y  w s k u te k  n a d m ie r n y c h  o p a d ó w  i

p o w o d z i.  J e s te ś m y  z m u s z e n i z w ię k ­
sz y ć  1 t a k  ju ż  b a rd z o  w y s o k i  i  
k o s z to w n y  im p o r t  z b ó ż . P o  tr z e c ie  
—  w  ż y c iu  g o s p o d a rc z y m  k r a j u  u -  
t r z y m u ją  s ię  n a d a l  n ie d o s ta t k i  w y  
n ik a ją c e  g łó w n ie  z n ie z a d o w a la ją ­
c e j e fe k ty w n o ś c i  i  d y s c y p l in y  r e ­
a l iz a c j i  p la n u .

N ie  m o ż e m y  s ię  g o d z ić  z t y m  — 
o ś w ia d c z y ł E d w a r d  G ie r e k  —  a b y  
o p ie s z a ło ś ć  w  r e a l iz a c j i  m a n e w r u  
g o s p o d a rc z e g o  n a  p o s z c z e g ó ln y c h  
o d c in k a c h  p o m n ie js z a ła  r e z u lt a ty  
n ie w ą tp l iw y c h  o s ią g n ię ć  i  u t r u d n ia  
ła  u s u w a n ie  k ło p o tó w  d o t k l iw ie  o d  
c z u w a n y c h  p rz e z  s p o łe c z e ń s tw o .

Z  m y ś lą  o  tw o r z e n iu  re a ln y c h  
p rz e s ła n e k  p o p r a w y  w a r u n k ó w  ży  
c ia  n a r o d u  s fo r m u ło w a l iś m y  d a le k o  
s ię ż n e  p r o g r a m y  r o z w o ju  g o s p o d a r ­
k i  ż y w n o ś c io w e j o ra z  b u d o w n ic tw a  
m ie s z k a n io w e g o . W  o s ta tn im  o k r e ­
s ie  z o s ta ły  z n a c z n ie  z w ię k s z o n e  n a  
k ła d y  n a  r o ln ic tw o .  W y s i łk i  p o d ję ­
te  d la  r o z w o ju  p r o d u k c j i  r o ln e j  
p rz y n o s z ą  ju ż  p ie rw s z e  p o z y ty w n e  
r e z u lt a ty .  D la  u t r z y m a n ia  p o z y ­
t y w n y c h  te n d e n c j i  w  r o z w o ju  h o ­
d o w l i  n a jw a ż n ie js z ą  s p ra w ą  je s t  
z a p e w n ie n ie  o d p o w ie d n ic h  za s o b ó w  
pasz. P a ń s tw o  o k a ż e  r o ln ik o m  n ie ­
z b ę d n ą  p o m o c . P o p ra w a  z a o p a trz e ­
n ia  w  m ię s o  w y m a g a  k o n ty n u o w a ­
n ia  d z ia ła ń  d la  p e łn e j  o d b u d o w y  
h o d o w l i  ł  r o z w o ju  w s z y s tk ic h  d z ie ­
d z in  p r o d u k c j i  z w ie rz ę c e j.  N ie z b ę d  
n e  je s t  p o s z u k iw a n ie  m o ż liw o ś c i 
d a ls z e g o  z w ię k s z e n ia  d o s ta w  ś ro d ­
k ó w  p r o d u k c j i  d la  r o ln ic tw a  i  g o ­
s p o d a r k i  ż y w n o ś c io w e j.  R ó w n ie  
w a ż n e  je s t  z a p e w n ie n ie  lep szeg o  
w y k o r z y s ta n ia  ś r o d k ó w  p r o d u k c j i  
i  u rz ą d z e ń , j a k im i  d y s p o n u je  r o l ­
n ic tw o  ju ż  o b e c n ie .

P a r t ia  nasza  ta k  ja k  d o ty c h c z a s  
tw o r z y ć  b ę d z ie  k o r z y s tn e  w a r u n k i  
d o  r o z w o ju  i  u n o w o c z e ś n ia n ia  c a ­
łe g o  r o ln ic tw a ,  w s z y s tk ic h  je g o  sek  

* t o ró w .

P IE R W S Z O R Z Ę D N E  z n a c z e n ie  
s p o łe c z n e  m a  p e łn e  w y k o n a n ie  p ro  
g r a m u  b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io w e ­
go . G łó w n y m  z a d a n ie m  s ta je  s ię  
o b e c n ie  n a d r o b ie n ie  z a le g ło ś c i w  
r e a l iz a c j i  te g o ro c z n e g o  p la n u  b u ­
d o w n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o  o ra z  
p r z y g o to w a n ie  f r o n t u  r o b ó t  d la  
z w ię k s z o n y c h  z a d a ń  w  la ta c h  n a ­
s tę p n y c h ,  a ta k ż e  p o d n ie s ie n ie  Ja­
k o ś c i m ie s z k a ń .

K o m i te t  C e n t r a ln y  s fo rm u ło w a ł  
w n io s k i  i  w y t y c z y ł  k ie r u n k i  d z ia ­
ła n ia  w  c e lu  p e łn e j  r e a l iz a c j i  p r o ­
g r a m ó w  b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io ­
w e g o . N a le ż y  z c a łą  k o n s e k w e n c ją  
p rz e s trz e g a ć  p la n o w a n y c h  te r m i ­
n ó w  r e a l iz a c j i  za d a ń . Z g o d n ie  z  u -  
c h w a łą  V I I I  P le n u m  K C  r z ą d  p rz e d  
s ta w i  n a  I I  K r a jo w e j  K o n f e r e n c j i  
P a r t y jn e j  p r o g r a m  d a ls z e g o  ro z w o ­
j u  b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o  
n a  la ta  1981—1985.

D O  N A J P IL N IE J S Z Y C H  o b e c n ie  
z a d a ń  z a l ic z y ć  ń a le ż y  p rz y s p ie s z e ­
n ie  r o z w o ju  p r o d u k c j i  to w a r ó w  
r y n k o w y c h  i  u s łu g , N ie  u d a ło  s ię  
b o w ie m  d o ty c h c z a s  p rz e z w y c ię ż y ć  
w s z y s tk ic h  t r u d n o ś c i  r y n k o w y c h .  
W y n ik a  s ta d  k o n ie c z n o ś ć  s zyb ­
szeg o  z w ię k s z a n ia  p r o d u k c j i  to ­
w a r ó w ,  a  w  s z c z e g ó ln o ś c i le p ­
szeg o  w y k o r z y s ta n ia  w  ty m  
c e lu  z d o ln o ś c i p r o d u k c y jn y c h  w  
p rz e m y ś le . W  p la n ie  r o k u  1978 
i  k o le jn y c h  p la n a c h  ro c z n y c h  b ę ­
d z ie m y  k o n s e k w e n tn ie  z m ie rz a ć  do  
p o p r a w y  z a o p a tr z e n ia  lu d n o ś c i.  P ro  
p o n u je m y  ro z w a ż y ć  p o w o ła n ie  p r z y  
R a d z ie  M in is t r ó w  K o m i te tu  do  
s p r a w  R y n k u  z u d z ia łe m  z w ią z k ó w  , 
z a w o d o w y c h  i  in n y c h  m a s o w y c h  
o r g a n iz a c j i  s p o łe c z n y c h .

Z w ra c a m y  s ię  z t e j  t r y b u n y  do 
k ie r o w n ic t w  i  za łó g  z a k ła d ó w  
p r z e m y s ło w y c h ,  d o  w ła d z  te r e n o ­
w y c h ,  d o  o r g a n iz a c j i  s p ó łd z ie l­
c z y c h , d o  p r a c o w n ik ó w  u s łu g  l 
h a n d lu ,  do  r z e m ie ś ln ik ó w  o i n i ­
c ja ty w ę  i  a k ty w n o ś ć  w  z w ię k s z a ­
n iu  p r o d u k c j i  p o s z u k iw a n y c h  
p rz e z  lu d n o ś ć  to w a r ó w  i  u s ty g .

P o le p s z a ją c  z a o p a trz e n ie , n a le ż y  
te ż  w s p ó ln y m  w y s i łk ie m  w ła d z  i  
s p o łe c z e ń s tw a  d a w a ć  s k u te c z n y  o d ­
p ó r  ty m ,  k tó r z y  c h c ą  ż e ro w a ć  i 
d o ra b ia ć  s ię  n a  t r u d n o ś c ia c h  r y n ­
k o w y c h .

W a r u n e k  h a r m o n i jn e g o  r o z w o ju  
n a s z e j g o s p o d a r k i s ta n o w i p o p ra ­
w a  s y tu a c j i  w  h a n d lu  z a g ra n ic z ­
n y m .  P o d s ta w o w y m  z a d a n ie m  w  
te j  d z ie d z in ie  je s t  p rz y s p ie s z e n ie  
r o z w o ju  p r o d u k c j i  e k s p o r to w e j 1 
e k s p o r ty .  W y m a g a  t o  p rz e d e  w s z y ­
s tk im  s y s te m a ty c z n e g o  p o w ię k s z a ­
n ia  z d o ln o ś c i e k s p o r to w y c h  c a łe j 
g o s p o d a rk i.

S z c z e g ó ln ą  w a g ę  p r z y w ią z u je m y  
d o  ro z s z e rz e n ia  w y m ia n y  to w a r o ­
w e j  i  z a c ie ś n ie n ia  k o o p e r a c j i  p rz e  
m y ś lo w e j ze Z w ią z k ie m  R a d z ie c ­
k im  1 in n y m i  k r a ja m i  R W P G . 
W s p ó ln ie  z  I n n y m i  k r a ja m i  s o c ja ­
l is ty c z n y m i r e a l iz u je m y  s ze re g  dto  
g r a m ó w  g w a r a n tu ją c y c h  P o ls c e  
z w ię k s z e n ie  d o s ta w  ta k ic h  s u r o w ­
c ó w , Jak  g a z , c e lu lo z a , azb e s t, r u  
d y  że la za  i  in n e ,

P r a g n ie m y  n a d a l  ro z s z e rz a ć  n a ­
sze s to s u n k i  g o s p o d a rc z e  z w y s o k o  
u p r z e m y s ło w io n y m i k r a ja m i  k a o '-  
t a l is ty c z n y m i i  t  k r a ja m i  r o z w i-

(Omówienie)
J a ją c y m t s ię . P o s z u k iw a ć  p o w in ­
n iś m y  n o w y c h ,  k o r z y s tn y c h  fo r m  
w s p ó łp r a c y  g o s p o d a rc z e j ze w s z y ­
s t k im i  k r a ja m i ,  w z b o g a c a ją c  naszą  
o f e r tę  e k s p o r to w ą  i  p o d n o s z ą c  ja ­
k o ś ć  n a s z y c h  w y ro b ó w . N a d e r  
w a ż n ą  r o lę  w  r e a l iz a c j i  u c h w a ł  
V  P le n u m  o d g r y w a ją  in w e s ty c je .  
M a n e w r  n a  t y m  p o lu  m a  zn a c z e ­
n ie  za s a d n ic z e  i  w y m a g a  is to tn e ­
g o  n ie ra z  z m n ie js z a n ia  n a k ła d ó w  
w  je d n y c h  d z ia ła c h  g o s p o d a rk i n a  
rz e c *  in n y c h .  F r o n t  in w e s ty c y jn y  
p o z o s ta je  w  o b e c n y c h  w a r u n k a c h  
w c ią ż  z b y t  s z e ro k i.  T rz e b a  w ię c  
d a le j  d o k o n y w a ć  n a  ty m  p o lu  
p rz e g ru p o w a ń . S ta n o w c z o  p r z e c iw ,  
d z ia ła ć  m u s im y  w z ro s to w i k o sz ­
tó w  in w e s ty c j i .  P o  g o s p o d a rs k u  
t r z e b a  te ż  s p o jrz e ć  n a  lo k a l iz a c ję  
s z e re g u  je s z c z e  n i«  ro z p o c z ę ty c h  
o b ie k tó w ;  p o w in n a  o n a  b ra ć  w  
w ię k s z y m  s to p n iu  p o d  u w a g ę  p ro ­
b le m y  t r a n s p o r tu  i  z a o p a trz e n ia , 
za s o b y  p r a c y , d o ś w ia d c z e n ie  i  u -  
m ie ję tn o ś c i k a d r  p ra c o w n ic z y c h . 
T rz e b a  n a  p e w ie n  czas o g r a n ic z y ć  
r o z p o c z y n a n ie  n o w y c h  in w e s ty c j i ,  
k o n c e n t r u ją c  w y s i łe k  n a  p rz y s p ie ­
s z a n iu  t e r m in ó w  r e a l iz a c j i  in w e s ty  
e j i  n ie  z a k o ń c z o n y c h .

A n a liz a  s y tu a c j i  w  g o s p o d a rc e  
n a r o d o w e j  ś w ia d c z y , że n ie  w szę ­
d z ie  o s ią g a n y  je s t  n a le ż y ty  p o s tę p  
w  d z ie d z in ie  e fe k ty w n o ś c i  g o sp o ­
d a r o w a n ia .  P o p ra w a  w  te j  d z ie d z i 
n ie  s ta je  s ię  w  b ie ż ą c y m  p ię c io le ­
c iu  p o d s ta w o w y m  c z y n n ik ie m  p o ­
s tę p u  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e g o  i  
w a r u n k ie m  p o m y ś ln e g o  r o z w o ju  
k r a ju .  W y k o r z y s ta n ie  n o w o  z b u d o  
w a n e g o  1 z m o d e rn iz o w a n e g o  m a ­
ją t k u  p r o d u k c y jn e g o  n ie  w s zę d z ie  
p rz e b ie g a  p o m y ś ln ie .  T y m  b a r d z ie j 
n a le ż y  p rz e s trz e g a ć  za s a d y  n ie in -  
w e s to  w a n ia  ta m . g d z ie  is tn ie je  
m o ż liw o ś ć  w z ro s tu  p r o d u k c j i  w  
d ro d z e  z w ię k s z e n ia  z m ia n o w o ś c l.

K u r s  n a  w y ż s z ą  ja k o ś ć  p ra c y ,  
w y ż s z ą  e fe k ty w n o ś ć ,  o b o w ią z u je  
bez w y ją t k u  c a łą  g o s p o d a rk ę . P o d  
s ta w o w y m  w y m o g ie m  je s t  o b n iż k a  
k o s z tó w  p r o d u k c j i .

P o p ra w a  e f e k ty w n o ś c i  g o s p o d a ro  
w a n ia  w y m a g a  z w ię k s z e n ia  u d z ia ­
łu  w  n a s z y m  r o z w o ju  p o s tę p u  te c h  
n ic a n o -e k o n o m ic z n e g o . W  c a ły m  
d o ty c h c z a s o w y m  r o z w o ju  n a sze j 
g o s p o d a rk i o  w z ro ś c ie  w y d a jn o ś c i 
p r a c y  w  w ię k s z y m  s to p n iu  d e c y d o  
w a l w z ro s t  te c h n ic z n e g o  u z b r o je ­
n ia ,  w  m n ie js z y m  — w z ro s t  ja k o ś ­
c i  p r a c y  i  p o p ra w a  j e j  o r g a n iz a ­
c j i .  Z m ia n a  t y c h  p r o p o r c j i  s ta ła  
s ię  o b e c n ie  m o ż l iw a  ze w z g lę d u  
n a  w y s o k i  p o z io m  k w a l i f i k a c j i  
k a d r  o r a *  s ta le  ro s n ą c y  po z  o m  
te c h n ic z n y  p rz e m y s łu . J e s t to  
z m ia n a  n ie z b ę d n a .

M IM O  P O S T Ę P U  is tn ie ją  n a d a l 
n ie d o s ta t k i  w  s fe rz e  z a t ru d n ie n ia  
i  p ła c . W  p r a k ty c e  d z ia ła ln o ś c i 
w ie lu  p r z e d s ię b io r s tw  w y tw o r z y ły  
s ię  n ie z d r o w e  te n d e n c je  d o  p o ­
z y s k iw a n ia  n o w y c h  p r a c o w n ik ó w  
za w s z e lk ą  c e n ę , n a w e t k o s z te m  
n ie d o p u s z c z a ln e g o  o b n iż a n ia  w y ­
m a g a ń  p o d  w z g lę d e m  k w a l i f i k a c j i  
z a w o d o w y c h  1 m o r a ln y c h  o ra z  ła ­
m a n ia  u s ta lo n y c h  zasad p ła c o ­
w y c h .  T e g o  t y p u  p r a k ty k a  s p r z y ja  
f l u k t u a c j i '  za łó g , o s ła b ia  d y s c y p l i ­
nę  s p o łe c z n ą . K o n ie c z n a  je s t  w  te j 
d z ie d z in ie  m . ta .  b a r d z ie j s k u te c z  
n a  k o n t r o la  k o n fe r e n c j i  s a m o rz ą d ó w  
r o b o tn ic z y c h .

W  o b lic z u  t r u d n o ś c i  s u ro w c e , 
w y c h  i  m a te r ia ło w y c h  p o d s ta w o ­
w y m  z a d a n ie m  je s t  o p ty m a ln e  w y k o  
r z y s ta n ie  zaso toów  —  p o d k re ś la  s ię  
d a le j  w  r e fe ra c ie .  W y m a g a  to  u .  
s n ra w n  le n ia  d z ia ła ln o ś c i r ó ż n y c h  
d z ia łó w ,  g a łę z i i  o r g a n iz a c j i  gos­
p o d a rc z y c h , p rz e d e  w s z y s tk im  w  
d z ie d z in ie  o b r o tu  m a te r ia ło w e g o . 
T rz e b a  p o d n ie ś ć  n a  w y ż s z y  p o z io m  
p ra c e  b i la n s o w e  n a  szcze b lu  c e n ­
t r a ln y m .  w  m in is te r s tw a c h  i  z je d ­
n o c z e n ia c h . Z d e c y d o w a n e g o  p o le p , 
s z e n ia  w y m a g a  k o o p e ra c ja .  U s ta ­
le n ia  p la n ó w  m u szą  b y ć  p rz e s trz ę  
gamę p rz e z  w s z y s tk ic h  z c a ła  k o n ­
s e k w e n c ją

W  o s ta tn ic h  la ta c h  d o k o n u je  s ię  
w  n a s z y m  k r a j u  b u d z ą c y  u z n a n ie  
r o z w ó j  n a u k i  1 te c h n ik i .  Z w ra c a ­
m y  s ię  d o  u c z o n y c h  p o ls k  ch  do  
tw ó r c ó w  te c h n ik i  o  jeszcze  w ię k ­
szą k o n c e n t r a c ję  w y s i łk ó w  n a  te ­
m a ta c h  b a d a w c z y c h  z w ią z a n y c h  z 
r o z w o je m  g łó w n y c h  d z ie d z in  w y .  
tw a r z a n ia .  O c z e k u je m y  n o w a to r s ­
k ic h  ro z w ią z a ń  ł  p ro p o z y c ji .

Z A P E W N IE N IE  s y s te m a ty c z n e j 
p o p r a w y  w a r u n k ó w  b y tu  lu d z i  p ra  
c y  s ta n o w i c e l n a c z e ln y  s p o łe c z n o -  
g o s p o d a rc z e j p o l i t y k i  p a r t i i .  M u ­
s im y  ta k  k s z ta łt o w a ć  p o l i t y k ę  d o ­
c h o d ó w  1 w y d a tk ó w  lu d n o ś c i,  a b y  
s k u te c z n ie  s ty m u lo w a ć  oszczę d n ą  
g o s p o d a rk ę  f in a n s o w ą . K o n ie c z n e  
je s t  z d y s c y p l in o w a n e  ’ p rz e s trz e g a ­
n ie  .za sa d y  w y n a g r a d z a n ia  za  r z e ­
c z y w is ty  w k ła d  p ra c y .

N a sza  p o l i t y k a  ce n  je s t  p o d p o ­
rz ą d k o w a n a  z a sa d z ie  w z ro s tu  p ła c  
r e a ln y c h .  M im o  w ie lk ic h  t r u d n o ś ­
c i o d  d z ie s ię c iu  la t  c e n y  p o d s ta ­
w o w y c h  a r t y k u łó w  ż y w n o ś c io w y c h  
u t r z y m y w a n e  są n a  n ie z m ie n io n y m  
p o z io m ie . E la s ty c z n ą  p o l i t y k ę  cen 
w  in n y c h  g r u p a c h  to w a r ó w  p r o ­
w a d z im y  p rz e d e  w s z y s tk im  ta m . 
g d z ie  w y m a g a  te g o  w z ro s t k o s z ­
tó w  s u r o w c ó w  i  w y tw a r z a n ia  lu b

u z a s a d n ia ją  to  w a lo r y  u ż y t k o w e  
to w a r ó w .  W  o d n ie s ie n iu  d o  po cista 
w o w y c h  to w a r ó w  i  u s łu g  d e c y z je
0  z m ia n a c h  ic h  c e n  są  p o d e jm o ­
w a n e  p rz e z  w ła d z e  c e n t r a ln e  z 
w ie lk ą  t r o s k ą  o  to ,  a b y  d o k o n y ­
w a ć  je d y n ie  t a k ic h  z m ia n ,  k tó r e  
są a b s o lu tn ie  k o n ie c z n e . W  s to s u n  
k u  d o  in n y c h  to w a r ó w  —  m . in .  
m o d e r n iz o w a n y c h  lu b  n o w o  w p r o ­
w a d z a n y c h  n a  r y n e k  — s y s te m  po  
d o jm o w a n ia  d e c y z j i  c e n o w y c h  je s t  
w  z n a c z n y m  s to p n iu  z d e o e o t ra l i.  
z o w a n y . N ie s te ty  w  s y s te m ie  ty m  
z d a rz a ją  s ię  — o b o k  w ię k s z o ś c i 
d e c y z j i  u z a s a d n io n y c h  — r ó w n ie ż  
p r z y p a d k i  u s ta la n ia  ce n  n ie  z n a j­
d u ją c y c h  n a le ż y te j  m o ty w a c ji  w  
k o s z ta c h  p r o d u k c j i  1 w  ja k o ś c i  to  
w a r ó w .  R z ą d  p o w in ie n  u m o c n ić  
k o n t r o lę  n a d  u s ta la n ie m  i  z m ia ­
n a m i c e n  o ra z  w y d a ć  w a lk ę  
w s z e lk im  n ie p r a w id ło w o ś c io m  w  
te j  d z ie d z in ie .

N a c z e ln ą  zasa dą  w  k s z ta łt o w a ­
n iu  p o l i t y k i  c e n  je s t  i  p o z o s ta n ie  
n a d a l z a p e w n ie n ie  z a ło ż o n e g o  w  
p la n a c h  r o z w o ju  s p o łe c z n o -g o s p o ­
d a rc z e g o  k r a ju ,  w z ro s tu  r e a ln y c h  
p ła c  i  d o c h o d ó w  lu d z i  p r a c y  m ia s t
1 w s i.  N ie  je s t  to  z a d a n ie  ła tw e  
a n i  p ro s te . P o z io m  k o s z tó w  p r o ­
d u k c j i  i  z m ia n y ,  ja k ie  w  n im  za 
c h o d z ą , z a le ż n e  są n ie  t y l k o  od  
c z y n n ik ó w  w e w n ę tr z n y c h ,  a le  i 
z e w n ę tr z n y c h  (w z r o s t  c e n  p ła c o ­
n y c h  za im p o r to w a n e  s u ro w c e  i  
m a te r ia ły ,  w z ro s t  c e n  n a  m a s z y n y  
i  u rz ą d z e n ia  o ra z  in n e  w y r o b y  go  
to  w e , o g r a n ic z a n ie  d o s tę p u  d la  na  
s z y c h  to w a r ó w  n a  r y n k i  n ie k tó ­
r y c h  d o tk n ię ty c h  re c e s ją  k r a jó w  
k a p i ta l is ty c z n y c h ) .

Z ja w is k a  te  w y w ie r a ją  u je m n y  
w p ły w  n a  naszą  g o s p o d a rk ę  i  p o ­
w o d u ją  w z ro s t  k o s z tó w  w y tw a r z a ­
n ia .  P o p rz e z  s y s te m  ro s n ą c y c h  z 
r o k u  n a  r o k  d o ta c j i  do  w ie lu  to ­
w a r ó w  r y n k o w y c h ,  s p o ż y w c z y c h  i  
p rz e m y s ło w y c h  s ta ra m y  s ię  m im o  
to ,  u t r z y m a ć  ic h  c e n y  n a  n ie ­
z m ie n io n y m  p o z io m ie .

W  o b e c n e j s y tu a c j i  z a s a d n ic z y  
k ie r u n e k  d z ia ła ń  z a p e w n ia ją c y c h  
s k u te c z n e  p r z e c iw s ta w ia n ie  s ię  
p rz e n o s z e n iu  z ja w is k  in f l a c y jn y c h  
na  naszą  g o s p o d a rk ę  p o le g a ć  m u .  
s i n a d e  w s z y s tk o  n a  z a s a d n ic z y m  
p o s tę p ie  w  e fe k ty w n o ś c i  g o s p o d a ­
r o w a n ia .

P o g łę b ie n ie  m a n e w r u  s t r u k t u r a l .  
n e g o  w  g o s p o d a rc e  o ra z  re a liz a c ja  
z a d a ń  e fe k ty w n o ś c io w y c h  p o w in n y  
z n a jd o w a ć  c o ra z  le p sze  o d b ic ie  w  
p la n a c h  1 z a rz ą d z a n iu . D o k o n a n e  
w  b ie ż ą c y m  r o k u  m o d y f ik a c je  sys  
te m u  e k o n o m ic z n o - f in a n s o w e g o ' 
p r a w id ło w o  u w z g lę d n ia ją  a k tu a ln e  
u w a ru n k o w a n ia  i  p o t r z e b y  r o z w o ­
j u  k r a ju .  T o w a rz y s z y ć  te m u  m u s i 
p o d n ie s ie n ie  p o z io m u  p r a c y  a d m i.  
n is t r a c j i  g o s p o d a rc z e j i  c a łe j ad ­
m in is t r a c j i  p a ń s tw o w e j.

U m a c n ia n ie  n a s z e j e k o n o m ik i  o -  
ra z  p o w s z e c h n e  p o d w y ż s z e n ie  ja ­
k o ś c i i  e fe k ty w n o ś c i  g o s p o d a ro ­
w a n ia  są p o d s ta w o w y m i z a d a n ia ­
m i g o s p o d a rc z y m i n a  1978 r .

Z w ra c a m y  s ię  do  za łó g  z a k ła d ó w  
p r a c y  i  ic h  k ie r o w n ic t w ,  d o  o r g a ­
n iz a c j i  p a r t y jn y c h  w  fa b r y k a c h  1 
p rz e d s ię b io rs tw a c h , d o  d z ia ła c z y  
z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h  i  s a m o rz ą ­
d u  r o b o tn ic z e g o  o  p e łn e  z a a n g a ż o ­
w a n ie  w  ja k  n a jle p s z e  w y k o n a n ie  
z a d a ń  b ie żą ce g o  r o k u .

O B E C N E  P le n u m  o tw ie r a  n a s tę p ­
n y .  d e c y d u ją c y  ro z d z ia ł w  r e a liz a ­
c j i  z a d a ń  V  i  V I  P le n u m  K o m i te tu  
C e n tra ln e g o  p a r t i i .

G łó w n y m  w a r u n k ie m  p o m y ś ln e j 
r e a l iz a c j i  za d a ń  s p o łe c z n o -g o s p o d a r ­
c z y c h . k tó r e  w y ty c z a m y  n a  I X  
P le n u m , je s t  d o b r y  k l im a t  p o l i t y c z ­
n y ,  s p r z y ja ją c y  z a a n g a ż o w a n iu  i  i -  
n lc ja t y w ie  lu d z i  p ra c y .  W  s p o łe ­
c z e ń s tw ie  s o c ja l is t y c z n y m  s to s u n k i 
m ię d z y  lu d ź m i o p a r te  są n a  s p ra ­
w ie d liw o ś c i i u c z c iw o ś c i,  n a  posza ­
n o w a n iu  g o d n o ś c i w ła s n e j 1 i n ­
n y c h ,  n a  s k ro m n o ś c i,  w z a je m n e j  
ż y c z l iw o ś c i i  s o l id a rn o ś c i.  S zcze g ó l­
n e  z n a c z e n ie  m a  k o n s e k w e n tn e  
p rz e s trz e g a n ie  zasa d  s p r a w ie d l iw o ­
ś c i w  p r a k ty c z n y m  r e a liz o w a n iu  
za ło ż e ń  p o l i t y k i  k a d r o w e j  i  p ła c o ­
w e j .  P o l i t y k a  k a d r o w a  w  k a ż d y m  
z a k ła d z ie  p r a c y  m u s i b y ć  o p a r ta  n a  
k r y te r ia c h  r z e c z y w is ty c h  k w a l i f i k a ­
c j i  z a w o d o w y c h  i  p o s ta w  id e o w o -  
- m o ra ln y c h .  N a le ż y  z d e c y d o w a n ie  
p r z e c iw s ta w ia ć  s ię  k u m o te r s tw u ,  
w y k o r z y s ty w a n iu  o s o b is ty c h  p o w ią ­
za ń , p r o te k c j i  i  in n y m  w y o a c z e -  
n io m . K o n ie c z n e  je s t  b a r d z ie j sp ra  
w ie d l iw e  ró ż n ic o w a n ie  w y n a g r o ­
d z e ń  za p ra c ę  o d p o w ie d n io  d o  o s ią ­
g a n y c h  w y n ik ó w ,  p o s ia d a n y c h  k w a  
l i f l k a c j i i ,  z a k re s u  o d p o w ie d z ia ln o ­
ś c i t tp .

W  o s ta tn ic h  la ta c h  ro z b u d z o n e  
z o s ta ły  a s p ira c je  d o ty c z ą c e  p o z io m u  
ż y c ia  i  z w ię k s z o n e  m o ż liw o ś c i ic h  
r e a l iz a c j i .  S ą  t o  a s p ira c je  p o z y ty w ­
n e , je ś l i  i c h  p o d s ta w ę  s ta n o w i 
ro s n ą c a  ja k o ś ć  i  e fe k ty w n o ś ć  w y ­
k o n y w a n e j  p r a c y ,  r z e c z y w is ty  
w k ła d  w  r o z w ó j  sw e g o  z a k ła d u  i 
c a łe g o  k r a ju .  T a k  je s t  w  w ię k s z o ­
ś c i p r z y p a d k ó w . J e d n a k ż e  n ie  m o ż ­
n a  le k c e w a ż y ć  z ja w is k  ś w ia d c z ą ­
c y c h  o  p o g o n i za ró ż n e g o  ro d z a ju  
d o c h o d a m i i  k o r z y ś c ia m i w b r e w  
p o d s ta w o w y m  za sa d o m  s p o łe c z n y m  
i  m o r a ln y m . Z ja w is k a  te  p o w in n y  
je szcze  k o n s e k w e n tn ie j  b y ć  z w a l­
cza n e  p rz e z  na szą  p a r t ię .  N ie z b ę d ­
n e  je s t  ta k ż e  z w ię k s z e n ie  s k u te c z ­
n o ś c i w a lk i  x  k o r u p c ją ,  m a r n o t r a w

s tw e m , k r a d z ie ż a m i m ie n ia  »p o le ca ­
n e g o , a lk o h o liz m e m  i  in n y m i  p rz e ­
ja w a m i d e m o r a l iz a c j i .

P o d s ta w o w y m  k r y t e r iu m  o c e n y  
p o s ta w  je s t  zg o d n o ś ć  s łó w  i  c z y ­
n ó w . Z g o d n o ś ć  n ie  d e k la r a t y w n a ,  
le c z  u r z e c z y w is tn ia n a  n a  co  d z ie ń , 
w  p r a c y  i  w  ż y c iu  o s o b is ty m . K r y ­
ty k a  1 s a m o k r y ty k a  s ta n o w i n a d a l 
n ie z a s tą p io n e  n a rz ę d z ie  p rz e z w y c ię ­
ż a n ia  s ła b o ś c i o r a z  d o s k o n a le n ia  
p r a c y  z e s p o łó w  i  je d n o s te k .

P A R T IA  na sza  n a d a l  tw o r z y  po ­
m y ś ln e  w a r u n k i  d o  r o z w o ju  i  u -  
m a c n la m ia  s o c ja l is t y c z n e j  d e m o k r a ­
c j i  1 p ra w o rz ą d n o ś c i - -  o ś w ia d c z y ł 
n a s tę p n ie  I  s e k r e ta r z  K C . N a  I I I  
P le n u m  K C  w y ty c z y l iś m y  g łó w n e  
k ie r u n k i  u m a c n ia n ia  n a sze g o  s y s te  
m u  s p o łe c z n o -p o lity c z n e g o . W  s fe ­
rz e  d e m o ik ra c j i  s o c ja l is ty c z n e j n a  
c z o ło  w y s u w a  s ię  p rz e d e  w s z y s t­
k im  u m a c n ia n ie  d e m o k r a c j i  r o b o t­
n ic z e j.  N a le ż y  zw ła s z c z a  p o d n o s ić  
r o lę  k o n fe r e n c j i  s a m o rz ą d u  r o b o t­
n ic z e g o . P o w in n y  o n e  z  w n ik l iw o ­
ś c ią  i  k r y ty c y z m e m  a n a liz o w a ć  
p r o b le m y  p r o d u k c y jn e  1 s o c ja ln e  
z a k ła d ó w ,  u ja w n ia ć  r e z e rw y ,  w n o ­
s ić  p ro p o z y c je  i  p o s tu la ty ,  z m ie rz a ­
ją c e  d o  le p s z e j r e a l iz a c j i  z a d a ń  
s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z y c h , w  ty m  
s z c z e g ó ln ie  u c h w a ł  o b e c n e g o  P le ­
n u m . R ó w n o c z e ś n ie  p o tr z e b n a  je s t  
b a r d z ie j o fe n s y w n a  p ra c a  z w ią z ­
k ó w  z a w o d o w y c h .

D o n io s łe  z a d a n ia  s to ją  p rz e d  r a ­
d a m i n a r o d o w y m i i  a d m in is t r a c ją  
w  te re n ie . Z a  k i l k a  m ie s ię c y  u p ły ­
n ie  k a d e n c ja  r a d  n a r o d o w y c h  s to p  
n ia  p o d s ta w o w e g o . P o  r a z  p ie r w ­
szy o d  cza su  r e fo r m y  a d m in is t r a ­
c y jn e j  k r a ju  z o s ta n ą  w y b r a n e  n o ­
w e  r a d y .  D o ś w ia d c z e n ie  p o tw ie r ­
d z i ło  s łu s z n o ś ć  n o w e g o  p o d z ia łu  te ­
r y to r ia ln e g o  k r a ju ,  a ta k ż e  n o w e l  
s t r u k t u r y  w ła d z  s ta n o w ią c y c h  i  
w y k o n a w c z y c h .

N a le ż y  n a d a l  ro z s z e rz a ć  u p r a w ­
n ie n ia  w ła d z  te re n o w y c h .  N a s z y m  
z a d a n ie m  je s t  d a ls z e  d o s k o n a le n ie  
p r a c y  z a ró w n o  p rz e d s ta w ic ie ls k ic h ,  
ja k  1 w y k o n a w c z y c h  o r g a n ó w  w ła ­
d z y  lu d o w e j.  N ie z m ie n n ie  w a ż n y  
je s t  w ła ś c iw y  s y s te m  k o n t r o l i ,  ba­
d a n ie  o p in i i  p u b l ic z n e j ,  re a g o w a n ie  
n a  k r y t y k ę  p ra s o w ą  o r a *  n a  P ia r ­
g i  i  z a ż a le n ia .

S i ła  n a s z e j p a r t i i  t k w i  w  s łu s z ­
n o ś c i j e j  p r o g r a m u  i  w  j e j  w ię z i
z n a ro d e m .

S P R A W Ą  s z c z e g ó ln ie  d u ż e j w a g i 
je s t  o d p o w ie d z ia ln e  1 o fe n s y w n e  
k s z ta łt o w a n ie  n a s t r o jó w  w  z a k ła ­
d a c h  p ra c y ,  w  p o s z c z e g ó ln y c h  ś ro ­
d o w is k a c h , w  c a ły m  s p o łe c z e ń s tw ie . 
Ł a tw o  je s t  u to ż s a m ia ć  s ię  z p o l i ­
t y k ą  p a r t i i  w  s p ra w a c h  p o p u la r ­
n y c h ,  g d y  w s z y s tk o  u k ła d a  s ię  p o ­
m y ś ln ie .  T r u d n ie js z e ,  a le  w a ż n ie j ­
sze je s t  a k t y w n e  w y ja ś n ia n ie  s p ra w  
t r u d n y c h ,  o d w a ż n e  p rz e c iw s ta w ia ­
n ie  s ię  p ró b o m  p r z e d s ta w ia n ia  n a ­
s ze j r z e c z y w is to ś c i w  k r z y w y m  
z w ie r c ia d le ,  o fe n s y w n e  z w a lc z a n ie  
d y w e r s y jn y c h  p o c z y n a ń  p r z e c iw n i­
k ó w  w e w n ę tr z n y c h  1 z e w n ę tr z ­
n y c h .

P r z y ję l iś m y  w  1971 r o k u  i  po ­
tw ie r d z i l i ś m y  n a  o b u  z ja z d a c h  m e ­
to d ę  s z cze re g o , o tw a r te g o  s ta w ia n ia  
w s z y s tk ic h  w a ż n y c h  s p r a w  w o b e c  
c a łe g o  s p o łe c z e ń s tw a . T e n  s t y l  d z ia  
ła n ia  k o n ty n u u je m y  i  b ę d z ie m y  go  
d o s k o n a lić .  C z y n im y  t o  w  p rz e k o ­
n a n iu ,  że w n io s k i,  k tó r e  w y c ią g a ­
m y , s p o tk a ją  s ię  ze  z ro z u m ie n ie m , 
a z a d a n ia , k tó r e  s ta w ia m y ,  z y s k a ją  
p o w s z e c h n e  p o p a rc ie  i  b ę d ą  a k t y w ­
n ie  re a liz o w a n e .

U m o c n ie n ie  i  d o s k o n a le n ie  o rg a ­
n iz a c y jn e j  i  k o n t r o ln e j  d z ia ła ln o ­
śc i p a r t i i ,  p o g łę b ia n ie  k l im a tu  za ­
a n g a ż o w a n ia  w  r e a liz a c ję  u c h w a l 
p a r t i i  m a  w ie lk ie  z n a c z e n ie  w  o -  
k r e s ie  p rz y g o to w a ń  d o  I I  K r a jo ­
w e j  K o n f e r e n c j i  P Z P R . O d  a k t y ­
w u  p a r ty jn e g o  w s z y s tk ic h  s z c z e p ił 
o c z e k u je m y  r z e c z o w e j a n a l iz y  i  
k o n t r o l i ,  o c z e k u je m y  w n io s k ó w  
z m ie r z a ją c y c h  d o  u t r w a la n ia  p o -  
s tę o u  i  p r z e z w y c ię ż a n ia  t r u d n o ś c i.

W a ż n y m  e le m e n te m  p rz y g o to w a ł»  
p a r t i i  d o  K r a jo w e j  K o n f e r e n c j i  
je s t  k a m p a n ia  s p ra w o z d a w c z o -w y ­
b o rc z a . O ce n a  e f e k tó w  p r a c y  p a r ­
t y j n e j  n a  w s z y s tk ic h  o d c in k a c h  
p o w in n a  s ta n o w ić  p o d s ta w ę  d o  
s k u te c z n e j r e a l iz a c j i  z a d a ń  go sp o ­
d a rc z y c h , s p o łe c z n y c h  i  id e o w o -  
-w y c h o w a w c z y c h .

P o m y ś ln y  r o z w ó j  n a r o d u  p o ls k ie ­
go  i  d o b ro  c z ło w ie k a  to  n a d rz ę d n y  
c e l p o l i t y k i  n a s z e j, p a r t i i  —  o ś w la d  
c z y ł  n a  z a k o ń c z e n ie  E d w a rd  G ie ­
r e k .  W s z y s tk ie  na sze  p o c z y n a n ia  w  
c a ły m  o k r e s ie  Is tn ie n ia  P o ls k i L u ­
d o w e j s łu ż y ły  te m u  c e lo w i.

ID Z IE M Y  m le z ło m n ie  d ro g ą  b u ­
d o w y  s o c ja l is t y c z n e j P o ls k i — s i l ­
n e j  i  z a s o b n e j, z a p e w n ia ją c e j p o -  - 
m y ś ln o ś ć  n a r o d u ,  c ie s z ą c e j s ię  a u ­
to r y t e te m  w  ś w ie c ie . P o w in n iś m y  : 
i  m u s im y  u c z y n ić  w s z y s tk o , co 
je s t  w  n a s z e j m o c y , a b y  n a  I I  K o n  
fe re n c ję  p a r t y jn ą  p r z y jś ć  z  d o ­
b r y m i  r e z u lt a ta m i — z  w y k o n a n ie m  
p la n u  1977 r o k u  i  p o m y ś ln y m  s ta r ­
te m  w  r o k  1978. Z a d e c y d u je  o  ty m  
w y t r w a ła  p ra c a  n a d  w c ie le n ie m  w  
ż y c ie  z a d a ń  u s ta lo n y c h  n a  o b e c ­
n y m  P le n u m .

Z e s p o le n i n ie ro z e r w a ln ą  w ię z lą  
z a u fa n ia ,  k ie r o w a n i  g o rą c ą  m iło ś c ią  
O jc z y z n y ,  r z ą d z ą c  s ię  m ą d rz e , d z ia ­
ła ją c  z d y s c y p l in o w a n ie  1 p r a c u ją c  
r z e te ln ie ,  o s ią g n ie m y  n a sze  w s p ó l­
n e  c e le , b u d o w a ć  b ę d z ie m y  s i łę  
P o ls k i i  p o m y ś ln o ś ć  n a r o d u .

(P A P )
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t y l k o  z a jd z ie  p o tr z e b a , n a le ż y  s p le -  
:i szy ć  z p o m o c ą . W  p r z y p a d k u  le k a -  
i r z y .  k t ó r z y  m a ją  w ła s n e  s a m o c h o -  
f  d y ,  p r z y b r a ło  to  fo r m «  b a r d z ie j  
f  z o rg a n iz o w a n a .

—  N a  c z y m  o n a  po le g a ?
— O c h o tn ic z a  L e k a r s k a  P o m o c  

|  D ro g o w a  is tn ie je  w  n a s z y m  w ó jc ­
ie w ó d z tw ie  o d  t r z e c h  la t .  N a le ż y  do

n ie j  p o n a d  100 le k a r z y - k ie r o w c ó w .  
g K a ż d y  o t r z y m a ł to rb ę  w y p o s a ż o n ą  
Ą w  n a jw a ż n ie js z e  m e d y k a m e n ty .  

J e s t w  n ie j  w s z y s tk o ,  b y  u d z ie l ić  
p ie rw s z e j p o m o c y  o f ia r o m  w y p a d ­
k u  d ro g o w e g o .

—  W  j a k i  sp o só b  r o z r ó ż n ić  sa­
m o c h ó d  ta k ie g o  le k a rz a ?

— M a  n a k le jo n y  z n a k . T a k i  za ­
w i ja s  z c z e r w o n y m  w ę ż e m  E s k u la ­
p a  w  ś r o d k u .

—  C zy  m ia ł  p a n  ju ż  o k a z je  k o ­
r z y s ta ć  ze s w e j t o r b y  s a n ita r n e j?

— O k o ło  50 r a z y .  J e d e n  w y p a d e k  
s z c z e g ó ln ie  u t k w i ł  m i  w  p a m ię c i. 
B y ło  to  w  o s ta tn i  d z ie ń  1975 r o k u .  
P o g o d a  fa ta ln a ,  ś l is k o  i  m g ła . A u -

W  „Kurierowej” kawiarence

Zawsze z pomocą
Z B L IŻ A  s ie  d o ro c z n e  ś w ię to  L u ­

d o w e g o  W o js k a  P o ls k ie g o . Z  t e j  
o k a z j i  z a p r o s i l iś m y  d o  n a s z e j k a ­
w ia r e n k i  p p łk .  le k .  m e d . J e rz e g o  
K r u k o w s k ie g o ,  le k a rz a  G a rn iz o n u  
S z c z e c iń s k ie g o

—  W ie le  s ie  m ó w i o o s ią g n ię ­
c ia c h  w s z y s tk ic h  r o d z a jó w  b r o n i,  
ś w ie tn y m  w y s z k o le n iu  ż o łn ie r z y ,  
n o w o c z e s n e j te c h n ic e  w o js k o w e j .  
R z a d k o  je d n a k  w s p o m in a  s ie  o m e ­
d y k a c h  w  m u n d u ra c h .

—  N ie  Jest to  t a k  e fe k to w n e .  Jak 
» a  p r z y k ła d  la s e r  c z y  te ż  p o k a z y  
w sp ó łc z e s n e g o  s p r z ę tu  b o jo w e g o  w  
a k c j i  n a  p o l ig o n ie .  C o  J e d n a k  n ie  
o z n a c z a , t e  m e d y c y n y  w o js k o w e j  
w c a le  s ię  n ie  d o c e n ia .

—  B a . m a  p r z e c ie *  u s ta lo n a  r e ­
n o m ę . T a k ż e  c y w i le  m o g ą  coś o 
t y m  p o w ie d z ie ć .

—  M y ,  p o d o b n ie  ja k  w s z y s tk ie  
J e d n o s tk i w  n a s z y m  w o js k u ,  s łu ­
ż y m y  c a łe m u  s p o łe c z e ń s tw u  nasza 
w ie d z ą , d o ś w ia d c z e n ia m i.  U d o s tę p ­
n ia m y  s p rz ę t,  d z ie l im y  s ie  n a jn o w ­
s z y m i o s ią g n ię c ia m i.  O r g a n iz u je m y  
tz w .  b ia łe  n ie d z ie le  i  p o ś w ię c a ją c  
w o ln y  czas b a d a m y  m ie s z k a ń c ó w  
w s i  i  m a ły c h  m ia s te c z e k . L e k a rz e  
w o js k o w i p r a c u ją  w  p o g o to w iu  r a ­
t u n k o w y m .  Ż o łn ie r z e  są je d n y m i  
*  n a jb a r d z ie j  o f ia r n y c h ,  h o n o r o ­
w y c h  k r w io d a w c ó w . D la  p r z y k ła ­
d u  w  u b ie g ły m  r o k u  o d d a l i  p o ­
n a d  2 ty s ią c e  l i t r ó w  k r w i .

—  N ie  w s p o m n ia ł p a n  o s z p ita lu  
w o js k o w y m  p r z y  u l .  P io t r a  S k a rg i.  
W ie le  osó b  b a rd z o  z a b ie g a , b y  ta m  
w ła ś n ie  p o d d a ć  s ie  le c z e n iu  c z y  
le ź  o p e r a c ji .

—  T o  rz e c z y w iś c ie  d o b ry "  s z p ita l.  
M a  ś w ie tn ie  w y p o s a ż o n e  o d d z ia ły ,  
d o s k o n a ły c h  s p e c ja l is tó w .  P e łn i  
z re s z tą  o s t re  d y ż u r y ,  p o d o b n ie  ja k  
In n e  p la c ó w k i  le c z n ic tw a  z a m k n ię ­
te g o  w  m ie ś c ie . N ie je d e n  s z cze c i­
n ia n in  p rz y s z e d ł ta m  na  ś w ia t .

—  P o d s ta w o w y m  z a d a n ie m  w o j ­
s k o w e j  s łu ż b y  z d r o w ia  je s t  je d ­
n a k .. .

— .. .z a p e w n ie n ie  w ła ś c iw e j  o p ie ­
k i  le k a r s k ie j  t a k  ż o łn ie r z o m  1ak i 
o f ic e r o m . K a ż d y , k t o  p e łn i  n ie ła t ­
w ą  w  k o ń c u  s łu ż b ę , m u s i b y ć  o k a ­
z e m  z d r o w ia .  G łó w n y  n a c is k  k ła ­
d z ie m y  o c z y w iś c ie  n a  p r o f i la k t y k ę .

— S ły s z a łe m , te  m im o  to c z n y c h  
o b o w ią z k ó w  z n a la z ł p a n  czas n a  
p ra c e  s p o łe czn ą .

— M ó w i p a n  o O c h o tn ic z e j L e ­
k a r s k ie j  P o m o c y  D ro g o w e j?

—  T a k .
— L e k a r z e m  je s t  s ie  p rz e z  c a la  

d o b ę . bez p r z e rw y .  I  zaw sze , je ś l i

to b u s  P K S  w p a d ł  w  p o ś liz g  1 s ta ­
n ą ł  w  p o p rz e k  je z d n i.  Z a c z ą ł s ie  
p o tę ż n y  k a r a m b o l .  K a ż d y  n a d je ż ­
d ż a ją c y  s a m o c h ó d  u d e rz a ł w  p o ­
p rz e d n i.  J a  b y łe m  ó s m y . I  a k u r a t  
o d  s t r o n y  T a n o w a  p o ja w i ł  s ie  a u ­
to b u s  k o m u n ik a c j i  m ie js k ie j  i  r ą b ­
n ą ł  w  P K S . U d z ie li łe m  w ó w c z a s  
p ie rw s z e j p o m o c y  40 o s o b o m .

.—  A  g d y b y  k to ś , k to  n ie  je s t  le ­
k a rz e m . te *  c h c ia łb y  m ie ć  ta k ą  m o ­
ż l iw o ś ć  u d z ie la n ia  p o m o c y  n a  d r o ­
dze?

— N a  b a z ie  p r o g r n r u  P C K  o rg a ­
n iz u je m y  w ła ś n ie  k u r s  m e d y c z n y  
d la  k ie r o w c ó w . P r z y  s z c z e c iń s k im  
P Z M o t .  d z ia ła  K o m is ja  R a to w n i­
c tw a  D ro g o w e g o , k t ó r e j  p rz e w o d ­
n ic z ą . R a to w n ik ie m  d r o g o w y m  m o ­
że b y ć  k a ż d y  k ie r u ją c y  p o ja z d e m . 
K u r s  o b e jm u je  w ia d o m o ś c i z  za ­
k re s u . u d z ie la n ia  p ie rw s z e j p o m o c y , 
r a to w n ic tw a  te c h n ic z n e g o  i  z a g a d ­
n ie n ia  p ra w n e . R zecz  w  ty m ,  że 
n ie  m a ją c  p o ję c ia  o ty c h  w s z y s t­
k ic h  rz e c z a c h , m o ż n a  z a s z k o d z ić  
ra n n e m u .  B y łe m  k ie d y ś  ś w ia d k ie m  
ta k ie g o  w y p a d k u .  . .Ż u k ”  p o t r ą c i ł  
k o ło  d r u k a r n i  k o b ie tą  w y s ia d a ją c ą  
z  t r a m w a ju .  K ie ro w c a  z a b r a ł r a n ­
n ą  d o  s a m o c h o d u  i  z a w ió z ł d o  po ­
g o to w ia .  N ie w ia s ta  m ia ła  u ra z  k r ę ­
g o s łu p a  i  d o  d z iś  n ie  m o że  w y jś ć  
z te g o  n a  s k u te k  n ie u m ie ję tn e g o  
p o s tę p o w a n ia  k ie r o w c y  . .Ż u k a ” .

—  K ie d y  b ę d z ie  te n  k u rs ?
—  W  p a ź d z ie rn ik u .  C h ę tn i  p o w in ­

n i  z g ła s z a ć  s ię  d o  P Z M o t .  p r z y  u l. 
T k a c k ie j.

• —  C zy  s a m o c h o d y  r a to w n ik ó w  
d r o g o w y c h  te ż  b ę d ą  s p e c ja ln ie  ozn a  
k o w a n e ?

— T a k .  B ia ły m  k r z y ż e m  n a  n ie ­
b ie s k im  t le .  t ja s )

Grzybów nie brakuje
G R Z Y B IA R Z E  n a r z e k a ją ,  iż  c h ło ­

d y  z m n ie js z y ły  i lo ś ć  g r z y b ó w ,  a le  
n a  s z c z e c iń s k im  r y n k u  n ie  o d c z u ­
w a  s ie  ic h  b r a k u .  T a k  n a  T u r z y -  
n ie  j a k  i  u  u l ic z n y c h  s p rz e d a w ­
c ó w  p o ja w i ły  s ię  o s ta tn io  g ą s k i 
z w a n e  te ż  z ie le n ia t k a m i.  T e  p ó źn o  
je s ie n n e  g r z y b y  n a d a ją  s ię  p rz e d e  
w s z y s tk im  n a  m a r y n a ty .  C ie szą  s ię  

i w ię c  s p o r y m  p o w o d z e n ie m  w ś ró d  
p a ń  d o m u  p r z y g o to w u ją c y c h  p rz e ­
t w o r y  n a  z im ę . fs u ł

Opowieści szczecińskich ulic

KALINA“ WIECZNIE MŁODA
GDY wracając z NED przez Lubieszyn spojrzymy przed sie­

bie, ujrzymy wynurzające się zza pól i  sadów skupisko wyso­
kich, jasnych domów. Na tle sielskiego pejzażu Swierczewa 
i  niskiej zabudowy Gumieniec bloki te wyglądają na praw­
dziwe drapacze chmur. Ten pierwszy widoczny spod granicy 
fragment wielkiego miasta to „Kalina” — jedno z najmłod­
szych osiedli szczecińskich.

CZTERY lata temu z szosy 
lubieszyńskiej widziało się je­
dynie ogrody z wynurzającymi 
się tu i ówdzie dachami dom- 
ków. Dalej ku centrum miasta, 
przy ul. Santockiej stały już 
samotnie wśród piaszczystych 
wzgórz dwa pierwsze „leningra- 
dy” . Osiedle Kaliny rodziło się 
dopiero na deskach projektan­
tów. Pięć tysięcy ludzi czeka­
ło jeszcze na swe spółdzielcze 
mieszkania. Już wtedy jednak 
domy sprowadzone z bratniego 
Leningradu zyskały podziw swą 
ciekawą architekturą i kolory­
styką elewacji, a przede wszy­
stkim — przestronnymi miesz­
kaniami. Po latach kusej „no­
woczesności”  ludzie zobaczyli 
wcale nie staroświeckie nor­
malne kuchnie z oknem i m iej­
scem na stół. Wkrótce potem 
było już pewne, że takie właś­
nie budynki staną na „K a li­
nie” .

Dziś wszyscy niemal samą 
nazwę „Kalina”  kojarzą z ja ­
godą, tą z ludowej rosyjskiej 
piosenki. To przeświadczenie 
większości szczecinian. Ponie­
waż nazwy osiedli rodzą się

spontanicznie i właściwie fo r­
malnej akceptacji radnych MRN 
nie potrzebują, przekonanie 
większości przesądza sprawę.

Jest jednak na w ielkim  no­
wym osiedlu ulica Antoniego 
Kaliny. Encyklopedia informu­
je, iż byl to wybitny polski języ 
koznawca, żyjący w latach 
1846—1906. Nie był to wszakże 
znany również autor słownika 
polsko-francuskiego, ten bo­
wiem miał na imię P^weł.

Krótka, lecz szeroka ulica by­
ła drożynką między działkami, 
a stały przy niej niezbyt gęsto 
ogrodowe domki, przystosowa­
ne do celów mieszkalnych. Ta­
bliczka z napisem „u l. A. K a li­
ny”  wisiała od 1945 do 1968 ro­
ku. O literce „A ”  przed naz­
wiskiem zapomniano. Ponieważ 
zaś obok biegną uliczki o typo­
wo roślinnych imionach (Kło­
sowa, Jodłowa, Agrestowa) za­
pomniano o tym, że „Kalina” 
jest nazwiskiem.

Aby błąd sprostować, na sesji 
MRN postanowiono uwypuklić 
imię językoznawcy. Tak więc

wyblakłą literkę „A ”  zastąpiono 
słowem „ANTONI” . Nazwa „ja ­
godowa” jednak pozostała w 
świadomości szczecinian. To też 
zadecydowało, że całe osiedle 
projektanci opatrzyli kryptoni­
mem „Kalina” i  tak już pozo­
stało. Jest więc na rozległym 
Osiedlu Kaliny miła i  schludna 
ulica Antoniego Kaliny.

Jest „Kalina”  jakby przedłu­
żeniem leningradzkiego osiedla 
„Przyjaźń”. Jest też rejonem w 
pewnym sensie prekursorskim. 
To bowiem pierwsze skupisko 
nowoczesnych bloków, przy 
którym zaplanowano domki je­
dnorodzinne. Współistnieć bę­
dą ze sobą trzy typy budynków 
— podłużne, koliście rozplano­
wane. „leningrady” , wysmukłe 
punktowce typu „szczecińskie­
go”  oraz piętrowe domki o stro 
mych dachach. W ogóle zbudo­
wane od podstaw w latach 70 
osiedla „Przyjaźń”  i „Kalina”  
są już zaprzeczeniem przesądu, 
że nowoczesne budownictwo 
musi być monotonne, bez cie­
nia różnorodności. Zresztą wy­
starczy spojrzeć na „Kalinę” 
czy to z nadgranicznej szosy, 
czy też z dachów Gumieniec, 
by stwierdzić, że kompozycja 
domów dobrze tkw i w krajo­
brazie. „Kalina”  udała się i na­
dal udaje się budowniczym.

(law)

W kwestii formalnej

S KREŚLIŁ do mnie pe­
wien człowiek słów k il­
ka, zapytując, co sądzę 
o sobie, a głównie o 

swoim pisarstwie w gazecie. Bo 
on... Ale nie uprzedzajmy fak­
tów.

Mój Boże, co myślę?

A co mogę myśleć, jak się 
panu wydaje? Myślę dobrze, 
często nawet bardzo dobrze. 
Myślę, że to moje pisarstwo do 
gazety daje m i wiele satysfak­
cji, a także, co zgoła najważ­
niejsze, również wewnętrzną 
stabilizację i  poczucie spokoju. 
Myślę, że wszystko, co napiszę, 
bardzo mi się podoba. Poza 
tym, jeżeli chce pan wiedzieć 
więcej, myślę, że jestem przy­
stojny, m iły, elokwentny, po­
szukiwany w towarzystwie, za 
którym przepadają osiemnasto- 
la ik i i którego cenią sześćdzie­
sięciolatki za uczynność i  po­

dawaną na skrzyżowaniach o- 
piekuńczą dłoń. Myślę o sobie 
dalej w tym duchu. Tylko do­
brze, czasami bardzo dobrze.

Dlaczego myślę tylko dobrze, 
a czasami bardzo dobrze? Pew­
nie to też pana interesuje?

Nie bądź pan naiwny, ja nie

jestem. Nie myślę być jedną 
czarną owcą w stadzie białych. 
Nie myślę potwierdzać swoją 
osobą twierdzenia, że każda re­
guła ma swoje w yjątki. Czy 
pan, oglądając na żywo nasz 
piękny ukochany świat (gdyby 
tylko latoś nie lało!), świat wo­
kół nas, pomyślałby o mnie do­
brze, gdybym ja  o sobie myślał

samokrytycznie? Już słyszę, co 
by pan powiedział. Facet wa­
riat, ma nie po kolei w głowie. 
Niedzisiejszy. Samobójca. Bo 
niech pan tylko tak się zasta­
nowi. Wróciła po mistrzostwach 
całego globu nasza ekipa z 
czapką śliwek, a nie z meda­
lami. No i  co usłyszeliśmy? 
Otóż usłyszeliśmy, że cała eki­
pa jest w dobrych humorach. 
1 .trenerzy także! Usłyszeliśmy

jeszcze więcej ciekawych rze­
czy, a między innymi to, że 
ekipa jako całość zdała egza­
min na dobrze i  że wyróżnili 
się różni gladiatorzy — w tym  
także ten, który wypadł z kon­
kursu i  nie został sklasyfiko­
wany. Wróciła inna ekipa spor­
towa aż zza oceanu. Tu kraj 
jak długi i  szeroki zaciskał

kciuki zgodnie z codziennymi 
instrukcjami Polskiego Radia, 
a tam nasi chłopcy z orłami na 
piersiach zupełnie co innego 
mieli w głowie. Ekipa znów 
zdała egzamin na dobrze, choć 
niemal nazajutrz za „ różne 
kwestie”  posypały się dyskwa­
lifikacje.

I  ja mam być w  tej sytuacji
samokrytyczny?

Powiem więcej.

Oto załoga jednego z zakła­
dów produkujących meble nie 
•wiedziała, nie była świadoma, 
że produkuje buble. Natomiast 
wiedziała, że była zaangażowa­
na, ofiarna, przodująca, wypró­
bowana, zahartowana. A na do­
wód otrzymywała dyplomy ho­

norowe, nagrody i  premie. Tak 
było do momentu, kiedy to 
wpadła kontrola z zewnątrz ze 
stertą skarg handlu i  klientów. 
Dla załogi był to wstrząs.

Ten przykład również nie po­
zwala mi myśleć o sobie samo­
krytycznie.

Widzi pąn chyba, że upo­
wszechnił się obyczaj mówienia 
tylko dobrze. Dobrze mówi o 
sobie i  swoich chłopcach jeden 
trener, identyczny wzór stosuje 
drugi. Dobrze o sobie myśleli 
i  m ówili producenci mebli. I  na 
tym polega ich siła. Jak się do­
piero zacznie ktoś dobierać, to 
z miejsca nastąpi wymiana po­
glądów, dlaczego było tak ile , 
skoro było tak dobrze. A potem 
już poleci! Toteż ja nie zamie­
rzam być inny, nie zamierzam 
straszyć wokół swoją oryginal­
nością. Będę o sobie myślał do­
brze, będę o sobie opowiadał 
dobrze. Głośno aż do wytrzy­
mania. I  panu radzę to robić. 
Dobrze pan na tym wyjdzie.

Tomasz JERKO

Myślę dobrze

i
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Żywioł nie do opanowania?

MIASTO
Z IE M IA

iESZCZE przed poru lały ko­
lejne — coraz bardziej po­
nure — naukowe prognozy 

głosiły nadejście ery demograficz­
nej eksplozji. Wszystkie dane 
wskazywały no nieuchronność ka­
tastrofy przeludnienia; stopo uro­
dzeń w skali globalnej rosła za­
straszająco szybko. W połowie 
ubiegłego roku jednak wydany 
przez ONZ rocznik demograficzny 
przyniósł optymistyczną wiado­
mość o wyraźnym spadku tempa 
przyrostu ludność*. Na tyle dużym, 
że obniżającym liczbę mieszkań­
ców globu w roku 2000 z 6 mld 
800 min do 5 mld 400 min. \  

Niezależnie jednak, w którą 
stronę wahnie się ostatecznie de­
mograficzna busola, istnieje pro­
blem, którego rozwiązanie nie wy­
daje się być wcale łatwiejsze. 
Jest nim nieprzeparte dążenie 
przedstawicieli gatunku homo sa­
piens do zamieszkiwania w mia­
stach.

O dziyyo, nie są uodpornione n« 
powyższą „infekcję" również kraje, 
które z nadmiernym przyrostem ra 
czej kłopotów nie mają. Można po 
wiedzieć nawet, iż wręcz odwrotnie. 
Zdawać sobie bowiem trzeba rów­
nież sprawę, że to, co uznajemy 
za wiadomość pomyślną w skaii 
globalnej (pozostawiamy no boku 
przyczyhy spadku urodzeń), nieko­
niecznie jesł tym samym w 
określonych państwach. Starze­
nie się np. Europy zachodniej i 
jej mała prężność biologiczna od 
dawna spędza sen z oczu wielu 
politykom. O tym, że spadek sto­
py urodzeń niesie za sobą określo 
ne perturbacje, przekonujemy się 
zresztą obecnie sami, kiedy to po

tłustych latach demograficznego 
wyżu liczyć się musimy w niedale­
kiej już perspektywie z radykal­
nym zmniejszeniem się zasobów 
rąk do pracy. Niewykluczone, że 
już w najbliższej przyszłości — 
mamy tu na myśli przyszłość naj­
bliższą w skaii państwa i narodu, 
a pie kogokolwiek z nos — przyj­
dzie nam rozwiązywać również 
kłopoty związane z nazbyt żywio­
łowym wzrostem miast.

Nie ulega bowiem żadnej wąt­
pliwości, że stajemy się krajem 
mieszczuchów. W końcu czerwca 
bieżącego roku Polskę zamieszki­
wało 34,7 min ludności, z tego w 
miastach 19,8 min I no wsi 14,9 
min. Proces mieszczonienia widać 
wyraźniej z pewnej perspektywy 
czasowej. Otóż od roku 1946 do 
1976 ludność naszego kraju powięk 
szyła się o 10,9 min osób, w łym 
samym czasie jednok ludność 
miast zwększyła się o 11,4 min. 
Istotne przy tym, że nasilający się 
proces urbonizacji znajduje wyraz 
przede wszystkim we wzroście licz 
by miast największych. Mamy już 
np. 31 miast liczących ponad 100 
tys. mieszkańców, 16 dwu stuty­

sięcznych. W roku bieżącym do 
miast 100-tysięcznych dołączy na­
wet Jastrzębie-Zdrój, przy czym 
raczej humorystycznie wydaje się 
brzmieć człon „zdrój" w zestawie­
niu z warunkami, jakie narzuca 
stutysięczne skupisko ludzkie. A 
przecież mamy już także zespoły 
miast, takich jak Trójmiasto i 
Śląsk. Okazuje się, że podobnych 
polipów dochowaliśmy się już — 
jak wynika z danych GUS — kil­
kadziesiąt i mieszka w nich blis­
ko 9 min osób. Już niedługo nowe 
Trójmiasto utworzą — jak wynika 
z danych — Sandomierz, Tarno­
brzeg i Sfalowa Wola.

W naszych warunkach 719 o- 
sób na kilometr kwadratowy, ja­
ki rvp, przypada w miejskim woje­
wództwie łódzkim (przy średniej 
krajowej 110), 578 w woj. stołecz 
nym czy 532 w katowickim, to o- 
czywiście dużo. Oznaczo to bo­
wiem, że w tych województwach 
ludność miejska stanowi odpowied 
nio 90,9 proc., 87,9 proc. i 86 proc. 
ogółu ludności tam zamieszkują­
cej. Zycie w tak zurbanizowanym 
środowisku niesie Określone nie­

dogodności (pewne korzyści za­
pewne również). Póki co jednok 
żyć t-am możno. Powstaje jednak 
pytanie, jak zmieniać się będą 
warunki bytowania człowieka w 
środowisku miejskim, jeśli proces 
urbanizacji będzie w podobnym 
tempie postępował nadal. Dane 
GUS-u skłaniają do zastanowie­
nia — tylko między rokiem 1965 
a 1976 liczba ludności miast zw ęk 
szyła się przecież z 19 min do 
19,5 min, w miastach żyje już po 
nad 56,4 proc. mieszkańców Pol­
ski.

Oczywiście kłopoty ojców mia­
sta Tarnowa ł Rzeszowa, które 
od niedawna weszły do grona 
miast stutysięcznych, Elbląga i Ka 
łis2a, które znajdą się term w naj­
bliższej przyszłości, bądź problem 
rod miejskich od niedawna 200- 
tysięcznych Gliwic i Biołegostoku, 
a wkrótce i Sosnowca są niczym 
w porównaniu do ponurej wizji 
roztaczającej się przed władzami 
niektórych miast świata Z mię­
dzynarodowych prognoz wynika 
bowiem, że utrzymanie się dotych 
czasowego trendu wzrostu ludno­
ści miast (od 1950 do 1975 r. Ucz 
ba mieszkańców planety zamiesz­
kujących miasta wzrosła z 29 
proc. do 39 proc.) sprawiłoby, Iż 
taki np. Meksyk jeszcze przed ro 
kiem 2000 stałby się miastem 18- 
milionowym, Tokio 25-miliooo- 
wym, zaś Kalkuta nawet ponad 
50 min. Brr, trudno wyobrazić so­
bie mękę człowieka godzinami klu 
czącego w kurzu miejskich arfe-1 
rii, którego naszłaby nogła ocho­
ta opuśc ć na parę godzin mury 
; wyskoczyć na zieloną trawkę. 
Miejmy jednok nodzieję, że zdro­
wy rozsądek podyktuje ludziom 
sensowne wyjście z sytuacji. Wi­
zja Miasta — Ziemi jest przecież 
nie do przyjęcia. Rafał REJDAK

Nowoczesna technika
w służbie MO

DO Zakładu Krym inalistyki 
Komendy Głównej M ilic ji Oby­
watelskiej >.w Warszawie tra fia­
ją 2 reguły sprawy trudne, wy­
magające wkroczen'8 do akcji 
wysokiej klasy specjalistów. 
Fonoskopia, pracownia antro­
pologiczna, wydział biologiczno- 
medyczny, pracownia mechano- 
skopii — to tylko niektóre z 
działów Zakładu Krym inalisty­
k i KG MO.

W pracowni fonoskopii opra­
cowano np. metody identyfika­
cji osób na podstawie analizy 
mowy zarejestrowanej na taś­
mie magnetofonowej, a także 
badania autentyczności zapisu 
oraz wykrywanie i dokumento­
wanie fałszerstwa w -.3 pisie na 
taśmie magnetofonowej Meto­
da ta okazała się tak precyzyj­
na, iż wykonane na je j podsta­
wie ekspertyzy zostały dopusz­
czone jako pełnoprawne dowo­
dy w postępowaniu sądowym.

W pracowni badań broni jest 
cały arsenał przestępczych na­
rzędzi, poczynając od zupełnie 
prymitywnych „samopałów”  aż 
po prezycyjnie wykonane pisto­
lety maszynowe i broń fabrycz­
ną. Wśród ciekawszych „ekspo­
natów” znajdują się: pistolet w

długopisie, karabin w formie 
laski itp.

Specjaliści z pracowni me- 
chanoskopii potrafią m.in. pre­
cyzyjnie określić t odtworzyć 
przebieg skomplikowanych wy­
padków drogowych, a nawet 
udowodnić, które światła po­
jazdu paliły się w momencie 
wypadku!

Nie sposób przedstawić wszy­
stkich możliwości tej placówki 
naukowo-badawczej. W dziale 
badań fizyko-chemicznych na 
podstawie śladowych ilości sub­
stancji znalezionych na miejscu 
przestępstwa można np. wyka­
zać, czy pożar wywołany był 
przyczynami naturalnymi, czy 
też zbrodniczym podpaleniem. 
Zestaw mikroskopów, aparatu­
ra do badań w podczerwieni, 
urządzenia spektografii emisyj­
nej do badania mikrośfadów, 
komputery, czy w końcu elek­
tronowy mikroskop to co­
dzienne narzędzia pracy specja­
listów z Zakładu Krym inalisty­
k i KG MO. Fachowa wiedza i 
nowoczesna technika powodują, 
iż w zasadzie nie ma przestęp­
stwa które pozostałoby nie wy­
kryte i to na ogół w dość krót­
kim czasie.

CAF

NA ZDJĘCIU: kpt. mgr Renata Zarzecka bada próbkę samo­
chodowej powłoki lakierniczej, zabezpieczonej w miejscu wy­
padku drogowego, v

NA ZDJĘCIU: kpt. mgr inż. Wiesław Bednarczyk przepro­
wadza korekcję nagrania sygnału mowy. W głębi — ppłk mgr 
Stanisław Błasikiewicz.

NA ZDJĘCIU: por. mgr inż. Maciej Rozbiewski ustawia w 
strzelnicy pistolet maszynoaoy dla przeprowadzenia badań.

CAF—-Sokołowski

Uśmiechnij się

U ■ I ł  Hi

BEZ SŁÓW

— Tatusiu, jeżeli mi dasz 
dwadzieścia złotych, pomogę ci 
rozwiązać moje zadanie domo­
we...

— To nie moja mama, to ta­
ta...

— Kochanie, zadzwoń naj­
pierw na policję, a dopiero po­
tem opowiesz o tym wydarze­
niu przyjaciółce.

— Zawodowy nawyk, proszę 
pani, u mężczyzn mierzę eiśnie 
nie na ramieniu, ii kobiet tutaj.
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wonej bawełny, przypomina 
obszerną pelerynę z kimonowymi 
rękawami, ponczo lub ma linię nie 
łoperza. Narzuca się je swobodnie 
na to wszystko, co ma się na so­
bie.

Dla nas w Polsce ta moda jest 
jeszcze i z tego powodu trudna, 
że wymaga świetnych tkanin w 
bardzo pięknych kolorach. A z 
doświadczenia wiemy, że subtel­
ności kolorystyczne uzykuje się ra 
czej przy farbowaniu włókien na­
turalnych, niż syntełyków.

NA SZCZĘŚCIE od pewnego 
czasu moda przestała być jedno­
znaczna, kiedy to wszystkich o- 
bowigzywał pewien określony styl 
odzieży, zróżnicowany w dodatku 
na pory dnia, dzień codzienny i 
świąteczny, lato i zimę. Nosi się 
dziś bawełnę w zimie, aksamit od

CO ZATEM robić w takiej sy­
tuacji, gdy nowa moda jest trud­
na i się nam nie podoba?

Pójść na pewien kompromis. 
Mamy tradycyjny płaszcz zimowy, 
ale dlaczego nie dodać mu mod­
nego sznytu, zarzucając na ra­
miona dużą chustkę? Dowolną: ro­
bioną szydełkiem w ażury, ludo­
wą w róże, kraciastą — byle cie­
płą i miękko się układającą. Tę 
samą chustę, po zdjęciu płaszcza 
zarzucimy na ramiona — będzie 
dodatkowym elementem tak mod­
nej cebuli.

Spódnice też możemy nos ć Je­
dna na drugą. Na przykład tę 
letnią z kreponu czy surówki wło­
żymy pod wełnianą (byle nie za 
obcisłą). Będzie się mniej wypy­
chała. Golfiki pod bluzki i swetry 
dekoltowane nos my już od dow-

MODA Przyjąć? Odrzucić?
O STATNIE propozycje świato­

wej mody nie będą miały 
łatwego „przebicia" w Polsce. 
Większość naszych kobieł lubi u- 
biory bardzo dopasowane, wręcz 
obcisłe (i to bez względu na syl­
wetkę) | raczej kupuje sweter, 
spodnie czy spódnicę o jeden nu­
mer za małe niż za duże. A tu 
moda proponuje wszystko wielkie, 
obszerne i to w dodatku zakłada­
ne jedno na drugie. Jedne spód­
nice wkłada się na inne dłuższe. 
Także suknie nosi się no spódni­
cach lub spodniach, A na to jesz­
cze kamizela, luźna bluza, szal 
i  chusta...

Oczywiście na laką „cebulę” 
żadne klasyczne, normalne palto 
nie wejdzie. Jest więc ono w tym 
roku bardzo odmienne od tego, do 
którego przywykłyśmy. Zupełnie 
miękkie, bez podszewki z dwu­
stronnej wełny, albo nawet piko-

rona, chodzi się do teatru w swe­
trze, a na tańce w dżinsach. Na­
dejście nowej mody nie anuluje 
już nigdy tego, co się nosiło do­
tychczas. Mody istnieją zgodnie 
obok siebie, mieszając się nawet 
często ze sobą. Jednak całkowi­
cie rezygnować z modnych rzeczy 
— choćby s ę początkowo nawet 
bardzo nie podobały — w koń­
cu żadna kobieta nie chce. Tkwi 
bowiem w każdym człowieku po­
trzeba odmiany, a właśnie moda 
daje możliwość „odnowienia się” . 
Zwłaszcza, że nie powstaje z n- 
czego, czy też z machinacji pro­
ducentów — Jak twierdzą niektó­
rzy. Często właśnie producenci 
muszą nadążać za tendencjami w 
ubiorze, płynącymi ze zjawisk po­
litycznych, społecznych, prądów 
w sztuce.

Przechodzić obojętne koto mo­
dy, to przechodzić koło życia.

na, możemy jeszcze wkładać na 
na to jakąś kamizelkę, którą moż­
na zrobić z wszystkiego: pikowa­
nego kretami, kawałków futra, wet 
wetu, dżinsu. Nawet z dwóch ła­
dnie połączonych resztek wełny 
(przód inny, tył inny). I tak bez­
boleśnie wejdziemy w nową mo­
dę...

K. KABE

lUemortdlÿ jiitdôaëm
Pejzaż z ogródkiei

Z WYDARZEŃ, które bul­
wersowały ostatnio kra­
jowych Bywalców wy­

mieńmy: premierę rysunkowe­
go film u pełnometrażowego z 
Bolkiem i Lolkiem oraz stołecz 
ny pokaz najnowszych modeli 
samochodów firm y Renault. Ja 
osobiście wybrałem jednak coś 
pośrodku, czyli po prostu ob­
chody Dnia Działkowca.

Spośród wielu marzeń miesz­
czucha marzenie o posiadaniu 
ogródka działkowego jest cał­
kowicie zrozumiałe, jak i trud 
ne do zrealizowania. Przynaj­
mniej w  Szczecinie. Świadczy 
o tym ok. 10 tysięcy podań cze 
kających na rozpatrzenie. A 
przecież ogródków ostatnio nie 
przybyło — wręcz odwrotnie, 
wiele takich terenów zielonych 
zrównanych zostało z ziemią, 
a nieco później wyrosły na tym 
miejscu bloki nowych osiedli 
mieszkaniowych. Niedawne pe­
ryferia, gdzie wydawałoby się, 
sielski żywot działkowicza dłu­
go jeszcze nie zostanie zakłó-

♦  Pionierom — aby wspomnieli 6  Młodym — aby wiedzieli ♦

Przed 30 laty 
, Kurier“ pisał...

♦  P O  d łu ż s z e j p r z e rw ie  i 
ś l im a c z y m  te m p ie  (z p o w o d u  
b r a k u  k r e d y tó w )  r u s z y ła  w re ­
s z c ie  z  k o p y ta  b u d o w a  w ie l ­
k ie g o  g m a c h u  S z k o ły  M o r s k ie j 
w  A le i  P ia s tó w . „ B e z  w z g lę ­
d u  n a  to .  c z y  w s z y s tk o  b ę d z ie  
n a  czas z a k o ń c z o n e  — p o w ie ­
d z ia ł n a m  d y r e k to r  S z k o ły ,  
k p t .  i .  w . K o n s ta n ty  M a c ie je -  
w ic z  — p ią te g o  l is to p a d a  r o z ­
p o c z y n a m y  w y k ła d y .  U c z n io ­
w ie .  k t ó r z y  w ra c a ja  z p ły w a ­
n ia  n a  „ D a r z e  P o m o rz a ” , p o ­
m a g a ją  n a m  w  u rz ą d z e n iu  
s z k o ły .  D o s ta l iś m y  z G d y n i 
p a rę  w a g o n ó w  ze  s p rz ę te m , 
a le  to  w ia n o  n ie  je s t  z b y t  bo ­
g a te . d a n o  to  co  z b y w a ło .  A  
z z a p o w ie d z ia n e g o  7 - m iI io n o -  
w e g o  k r e d y tu  d o s ta liś m y  z a ­
le d w ie  t r z y  m i l io n y ” .

♦  P R Z E P R O W A D Z O N E  w  
c ią g u  4 n ie d z ie l w rz e ś n ia  z b ió r  
k i  u l ic z n e  n a  o d b u d o w e  W a r-, 
s z a w y  p r z y n io s ły  w  s u m ie  53$ 
ty s . z ł .  W o j.  K o m . O d b u r  
w y  W a r s z a w y  w  z w ią z k u  z 
t y m  o t r z y m a ł  o d  N a cz  
R a d y  o. W . d e p e szę : „ S e r ­
d e c z n ie  w in s z u je m y  p ie k . 
w y n ik u  z b ió re k .  C z e k a m y  n a  
w y n ik  w p ła t  2$ p ro c . p o d a t­
k u  o b ro to w e g o  o d  r z e m io s ła ”

♦  W Y C IE C Z K A  b r y t y j s k i c h  
a r c h it e k tó w  i  in ż y n ie r ó w  a 
m in is t r e m  o d b u d o w y  i  p la n o ­
w a n ia .  p . L e w is  S i lk in e m  n a  
cz e le  z w ie d z iła  w a ż n ie js z e  
o b ie k t y  ł  te r e n y  m ia s ta  i  p o r ­
t u ;  ze  s ta n e m  i  p la n a m i o d ­
b u d o w y  z a p o z n a w a li  b r y t y j ­
s k ic h  g o ś c i p r e z y d e n t  m ia s ta  
in ż .  P io t r  Z a re m b a  i  D e l.  R zą ­
d u  ds. W y b rz e ż a , k o t .  ź. w . 
K a z im ie rz  B a r to s z y ń s k i o ra z  
s z e f Szczec. D y r e k c j i  O d b u ­
d o w y .  in ż .  M a le sa .

♦  Z  O K A Z J I  5 0 - le c la  p r a c y  
a r ty s t y c z n e j  a r t .  d ra m . G u ­
s ta w a  R a s iń s k ie g o  T e a t r  „ K o ­
m e d ia  M u z y c z n a ”  z a p ra s z a  na  
u ro c z y s te  p rz e d s ta w ie n ie  „ M o ­
r a ln o ś c i p a n i D u ls k ie j ”  G a -  
b r y e l i  Z a p o ls k ie j .  J u b i la t  w y ­
s tą p i w  r o l i  D u is k ie g o .

♦  R O B O T Y  p r z y  o d b u d o w ie  
m o s tó w  n a  o b u  O d ra c h  p rz e ­
b ie g a ją  w  z a sa d z ie  z g o d n ie  z 
h a r m o n o g r a m a m i.  N ie w ie lk ie  
o p ó ź n ie n ia  w  o d b u d o w ie  2 f i ­
l a r ó w  b ę d z ie  ła tw o  n a d r o b ić .

a p o n o w n e  z a to n ię c ie  w y d o ­
b y te g o  n ie d a w n o  z n is z c z o n e g o  
p rz ę s ła  n a  O d rz e  W s c h o d n ie j 
n ie  m a  z a s a d n ic z e g o  w p ły w u  
n a  b u d o w ę  n o w e g o  m o s tu  k o ­
le jo w e g o

♦  P O D  k o n ie c  lis to p a d a  m a  
b y ć  o t w a r t y  D o ra  T o w a ro w y  
w  _ p r z e b u d o w y w a n y m  g m a c h u  
d . „ B a l t i  P a la c e ”  (d z iś  ..K a s ­
k a d a ”  — p r z y p .  B . R .), na  r a ­
z ie  n a  p a r te r z e  i  I  p ię tr z ę  
C a ło ść  m a  b y ć  g o to w a  w  p o ­
ło w ie  s ty c z n ia  48 r .

♦  O k r a c z a m y  w  czas z i­
m o w y .  W  n o c y  z 4 n a  5 b m . 
n a le ż y  w s k a z ó w k i  z e g a ró w  
c o fn ą ć  o  g o d z in ę ,

♦  U W A G A  z ię c io w ie !  M in . 
A p r o w iz a c j i  w y ja ś n i ło ,  że te ś ­
c io w e j  p r z y s łu g u je  p r a w o  do 
k a r t  z a o p a trz e n ia  k a t .  IR  po d  
w a r u n k ie m  w s p ó ln e g o  z a m ie ­
s z k a n ia  i  p o z o s ta w a n ia  n a  w y ­
łą c z n y m  u t r z y m a n iu  z ię c ia , 
je ż e l i  m u  p r z y s łu g u je  p r a w o  
d o  k a r t  k a te g . I  iu b  I I .

♦  N IE P U N K T U A L N O ś C  je s t 
c h o ro b ą  o g o ln o k r a jo v 'a .  a w  
s z c z e g ó ln ie  o s t r e j  f o r m ie  w y ­
s tę p u je  w  S z c z e c in ie . N a w e t  
ju b i le u s z o w e  p rz e d s ta w ie n ie  
k u  c z c i m is t rz a  R a is iń s k ie g o  
o d b y ło  s ię  z d u ż y m  o p ó ź n ie ­
n ie m  w s k u te k  n ie p u n k tu a ln o -  
ś c i p u b l ic z n o ś c i.  T y l k o  je d n a  
oso b a  p r z y b y ła  n a  czas. B y ł  
to  in k a s e n t  m ie js k ie g o  p o d a t­
k u  te a tra ln e g o .

$  P O G O T O W IE  R a tu n k o w e  
z o s ta ło  p rz e n ie s io n e  z u l ,  T . 
F i r l i k a  n a  u l .  O r lą t  13, t e l  
22-13.

+  Z E  S P O R T U : W  m e c z u  
b o k s e r s k im  B r a t y s ła w a  —- 
S z c z e c in  z w y c ię ż y l i  n a s i b ra ­
ty s ła w s c y  g o ś c ie  w  s to s u n k u  
10:6. P u n k t y  d la  r e p re z e n ta ­
c j i  n a sze g o  m ia s ta  z d o b y l i  
N ie m c z y k  (m u s z a ), W ie rz b o -  
w ic z  ( k o g u c ia )  I  A m b r o ż  ( p ó ł - '  
ś re d n ia )

+  „ N A P IW K Ó W  n ie  t / i z y j -  
m u je m y ! ”  —  o g ło s z e n ia  ta k ie  
w y d a ł  d r u k ie m  W o j.  Z w .  C e­
c h ó w  F r y z je r s k ic h .  N ie  w s z y ­
s c y  f r y z je r z y  w y w ie s i l i  je  w  
s w o ic h  z a k ła d a c h .

♦  Z  O G Ł O S Z E Ń :

5000 z ł za  d o p r o w a d z e n ie  w i l  
c z u ra . w a b i  s ię  R e x . k t ó r y  s ię  
z e r w a ł  z  ła ń c u c h a  2 b m . H o -  
z ju s z a  4. f a b r y k a  j e l i t .

O s io ł z  w o z e m  d o  s p rz e d a ­
n ia  lu b  w y n a ję c ia .  Ł o k ie t k a  
9.

W y b r a ł  B . R .

Nowe horyzonty biologii

„Ludzie z probówki"
ROZWOJ NAUKI zarysowuje 

szczególnie szerokie horyzonty 
przed biologią i biomedycyną. 
K ilka dni temu w londyńskim 
„TIMES” , lord Rotschild, były 
szef „trustu mózgów”  byłego 
premiera W. Brytanii, Edwarda 
Heatha, zasygnalizował możli­
wość „produkcji z probówki” 
identycznych ludzkich jedno­
stek. "Zdaniem Rotschilda wy­
daje się pewne, że jeszcze za 
życia obecnego pokolenia bę­
dzie można produkować dowol­
ną liczbę całkowicie identycz­
nych ludzi, niejako „na życze­
nie” . Powstaje więc wielce de­
likatna, a zarazem przeogrom-

Dinozaury wciąż
stanowią zagadkę

W A S Z Y N G T O N . W ła ś c ic ie l m u ­
z e u m  w  M a s s a c h u s e tts  R . G in -  
g ra s  p o in fo r m o w a ł,  że w  z a c h o d ­
n im  r e jo n ie  te g o  s ta n u  z n a le z io n y  
z o s ta ł n a jw ię k s z y  n a  ś w ie c ie  o d .  
c is k  s to p y  d in o z a u ra  — p ó łto r a  
m e tra  d łu g o ś c i i  84 c m  s z e ro k o ś c i.

Z d a n ie m  u c z o n y c h  ta k  o lb rz y m ie  
ś la d y  m o g ło  p o z o s ta w ić  z w ie rz ę  
ch o d zą ce  n a  d w ó c h  ła p a c h , k tó re  
w  p o z y c j i  p io n o w e j m ia ło  2J m  
w z ro s tu . Z n a le z is k a  te g o  r o d z a ju  
p o m a g a ją  s p e c ja l is to m  w  w y ja ś ­
n ie n iu  w ie lu  n ie z n a n y c h  szczeg ó­
łó w  d o ty c z ą c y c h  ty c h  d a w n o  w y ­
m a r ły c h  z w ie r z ą t .  P o m im o  b o ­
w ie m  is tn ie n ia  w ie lu  h ip o te z  n ie  
u s ta lo n o  je szcze  z c a łą  p e w n o ś c ią , 
c z y  d in o z a u r y  c h o d z i ły  n a  d w ó c h , 
c z y  c z te re c h  n o g a c h , o ra z  c z y  b y ­
ł y  m ię s o ż e rn e .

Lepiej otworzyć sejf
W Ł A M Y W A C Z E  w  m ie ś c ie  R y a n , 

w  s ta n ie  O k la h o m a  (U S A ) , w y ła ­
m a l i  d r z w i  d o  m ie js c o w e g o  b a n k u ,  
o p a s a li s ta lo w y m  k a b le m  w a ż ą c y  
d w ie  to n y  s e j f  i  p r ó b o w a l i  w y ­
c ią g n ą ć  g o  n a  z e w n ą tr z  p r z y  po ­
m o c y  d ź w ig u . P r z y  o p e r a c j i  t e j  za ­
w a l i ła  s ię  -ca ła  fa s a d a  b u d y n k u .  
Z ło d z ie je  z d o ła l i  z b ie c , a p o l ic ja  
o d n a la z ła  n ie n a ru s z o n y  s e j f  po d  
g ru z a m i.  G a n g s te rz y  n ie  w ie d z ie l i  
o t y m .  że b y ł  p u s ty .

Hobby turystów
P E W IE N  h o d o w c a  b y d ła  z B a ­

w a r i i  n ie  m ó g ł n a s ta rc z y ć  k r o w ic h  
d z w o n k ó w , k tó r e  l i c z n i  w  t y m  r e ­
jo n ie  tu r y ś c i  z a g r a n ic z n i z a b ie r a l i  
n a  p a m ią tk ę . W s z e lk ie  p r ó b y  za ­
m ó w ie n ia  s p e c ja ln y c h  z a m k ó w , 
k tó r e  u t r u d n ia ły b y  te n  t u r y s t y c z n y  
p ro c e d e r , z a w io d ły .  Z d e n e rw o w a n y  
g o s p o d a rz  w y p u ś c i ł  w ię c  .n a  p a s tw i­
s k o  b y k a . P o s k u tk o w a ło .

nej wagi kwestia doboru jed­
nostek do ewentualnej repro­
dukcji. Czy ma to być — za­
pytuje Rotschild — 1000 Harol­
dów Wilsonów (poprzedni pre­
mier brytyjski) czy też 1000 od­
powiedników współczesnej Ma- 
rilyn  Monroc? Jest to kwestia 
do rozstrzygnięcia dla świato­
wej komisji kontroli genetycz­
nej, która — jak pisze autor 
artykułu — ma być wkrótce 
utworzona.

G R U P A  n a u k o w c ó w  z O x fo r d u  i  
E d y n b u rg a  p r ó b u je  z n a le ź ć  o d p o ­
w ie d ź  na w a żn e , a z p e w n o ś c ią  
b a r d z ie j a k tu a ln e  p y ta n ie :  d la c z e ­
go  n ie k tó r e  d z ie c i ro d z ą  s ię  duże, 
z d ro w e  i  d o b rz e  r o z w in ię te ,  a in n e  
— s to s u n k o w o  m a łe , c h u d e  i  o sp a ­
łe?  N ie  u le g a  w ą tp l iw o ś c i ,  że w  
g rę  tu  w c h o d z i ta k i  z a s a d n ic z y  
c z y n n ik  ja k  d z ie d z ic z n o ś ć ; c h ło p c y  
są na  o g ó l w ię k s i o d  d z ie w c z ą t,  a 
w ia d o m o  też, że k o b ie ty  p a lą c e  p a ­
p ie ro s y  ro d z ą  d z ie c i m n ie js z e  n iż  
p rz e c ię tn ie .

J a k  w y n ik a  z p u b l ik a c j i  za m ie s z ­
c z o n e j o s ta tn io  w  a n g ie ls k im  p iś ­
m ie  m e d y c z n y m  „T h e  L a n c e t” , o 
w z ro ś c ie  d z ie c k a  d e c y d u je  jeszcze  
je d e n  c z y n n ik ,  b y ć  m oże  z a s a d n i­
c z y :  c h e m ic z n a  s u b s ta n c ja  o  na z ­
w ie  A lp h a  — fe to p r o te in a  ( s y m b o l 
A F P ). M a tk i  d z ie c i m a ły c h  i c h u ­
d y c h  m a ją  n ie n o rm a ln ie  d u żą  i lo ś ć  
t e j  * s u b s ta n c j i  w  k r w io b ie g u .

Z w ra c a  te ż  u w a g ę  fa k t ,  że d z ie ­
c i m a te k  z w y s o k ą  z a w a rto ś c ią  
A F P  — to  c z ę s to k ro ć  w c z e ś n ia k !. 
W y k a z u ją  on e  z n a c z n ie  w yższe  n iż  
u  p r z e c ię tn y c h  n o w o r o d k ó w  te n d e n  
c je  d o  g r o ź n y c h  c h o r ó b  s y s te m u  
n e rw o w e g o  Z  p u b l ik a c j i  p ra s y  lo n ­
d y ń s k ie j  w y n ik a ,  że n a u k a  je s t  w  
te j  c h w i l i  b l is k a  w y ja ś n ie n ia  ta  je m  
n ie y  „ b io lo g ic z n e g o  z e g a ra ” , a u to ­
m a ty c z n ie  k o n tr o lu ją c e g o  sp o só b  
z a c h o w a n ia  s ię  lu d z i,  z w ie r z ą t  i 
r o ś l in  w  z a le ż n o ś c i o d  p o r y  d o b y .

N A  s e s ji B r i t i s h  A s s o c ia t io n  . d r  
N ic h o la s  H u m p h r e y  z C a m b r id g e  
o g ło s i ł  n ie z w y k łe  in te r e s u ją c e  in f o r  
m a c  je  o  b a d a n ia c h  m a ją c y c h  na 
c e lu  w y ja ś n ie n ie  e w e n tu a ln y c h  m oż  
ł iw o ś c i  p r z y w r ó c e n ia  w z ro k u  i  s łu ­
c h u  lu d z io m  z u s z k o d z e n ia m i t e j  
c zę śc i m ó z g u , k tó r a  k o n t r o lu je  te  
z m y s ły ,  c h o d z i o p o b u d z e n ie  do  
p r z e ję c ia  ty c h  f u n k c j i  k o n t r o ln y c h  
p rz e z  in n ą  częśe m ó z g u . T e g o  r o ­
d z a ju  p ro c e d u ra  b ie rz e  za p u n k t  
w y jś c ia  te o r ię  e w o lu c j i  i  s ta n o w i 
s w o is tą  p ró b ę  j e j  p o w tó r k i .  S w o ją  
te z ę  d r  N ic h o la s  H u m p h r e y  odpie­
r a  na  s ie d m io le tn ic h  d o ś w ia d c z e ­
n ia c h  n a  m a łp ie ,  u  k t ó r e j  w y k o n a ­
n o  o d p o w ie d n i z a b ie g  c h i r u r g ic z n y  
o ra z  na  b a d a n ia c h  p r z e p ro w a d z o ­
n y c h  w  N a r o d o w y m  S z p ita lu  C h o ­
r ó b  N e r w o w y c h  w  L o n d y n ie .  N a ­
u k o w c y  z t e j  p la c ó w k i ,  z k t ó r y m i  
p r a c u je  o x f o r d z k i  p r o fe s o r  —  L a w ­
re n c e  W e is k ra n tz  o g ło s i l i  in fo r m a ­
c ję  o  p o z b a w io n y m  w z ro k u  p a c je n ­
c ie ,  u c z o n y m  s p o s trz e g a n ia  p rz e d ­
m io tó w ,  na  k tó r e  r e a g u je  o n  ze 
z n a c z n ą  o p o rn o ś c ią .

W ła d y s ła w  K R A J E W S K I

eony, nagle przybliżyły się jak­
by do śródmieścia, a mniej lub 
bardziej zwarta zabudowa roz­
ciąga się na miejscu dawnych 
grządek. Jest to proces nieu­
chronny, rzecz jednak w tym, 
aby nie dokonywać pochop­
nych wywłaszczeń oraz pamię­
tać o przygotowywaniu odpo­
wiednich terenów pod nowe 
zagospodarowanie. Wiemy, że 
jest z tym różnie...

POSIADAMY w całym kra­
ju  46 500 ogródków działko­
wych, które zajmują powierzch­
nię 21 tys. hektarów. Uprawia 
je 540 tysięcy osób, dysponując 
poletkami o powierzchni od 350 
do 500 m kwadratowych. Jest 
to królestwo ludzi pracy, a tak 
zwany skład socjalny dzialko- 
wiczów przedstawia się znacz­
nie korzystniej niż np. to samo 
zjawisko podczas rekrutacji na 
wyższe uczelnie. Tak więc cho­
ciaż punktów za pochodzenie 
się tu nie przyznaje, ponad 50 
procent działkowiczów to robot 
nicy, zaś 30 proc. pracownicy 
umysłowi (pozostałe niecałe 20 
proc. przypada na rencistów i 
emerytów).

OGRÓDEK to czysta radość. 
Oczywiście są i kłopoty (\y tym 
roku — największe z pogodą), 
ale wszystko schodzi ną drugi 
plan jeśli dokonamy podsumo­
wania oczywistych korzyści pły 
nących z posiadania działki. Po 
pierwsze — własne warzywa i 
owoce, po drugie — najbardziej 
korzystna forma wypoczynku 
(ruch, tzw. świeże powietrze i 
sympatyczne otoczenie). Korzyś 
cl posiadania tego zagospoda­
rowanego skrawka ziemi dadzą 
się zresztą także wyliczyć w 
konkretnej, brzęczącej mone­
cie. Uwzględniając fakt, iż w 
działkę należy również co nie­
co zainwestować, możemy jed­
nak podać bardzo liczne przy­
kłady kiedy to zebrane plony 
nie tylko służą bezpośredniemu 
zaopatrzeniu, ale również pod- 
reperowują niejedną „rodzinną 
kasę” . A przy okazji wzbogaca­
ją rynek o dodatkowe ilości 
owoców i warzyw. Niestety, w 
Szczecinie ta sprawa kuleje od 
lat, nie mogąc doczekać się sen 
sownego rozwiązania. Działkow 
cy chętnie uzupełniliby ofertę 
handlową, ale trudno jakoś obu 
stronom dojść do porozumienia. 
Próbowano ułatwić działkow­
com sprzedaż ich plonów, lecz 
przeznaczone na ten cel stra­
gany przy pl. Kilińskiego oku­

pują najczęściej „etatowi”  prze 
kupnie.

WYBIERAJĄC między Bol­
kiem i  Lolkiem, „Renault-Al- 
phine”  i  działką wypowiadam 
się zdecydowanie za tą ostat­
nią. Na Bolka i Lolka jestem 
za stary. Renault mogę sobie 
na obrazku pooglądać, nato­
miast gdybym miał działkę! 
Spośród bowiem wielu marzeń 
mieszczucha...

p. o .  m o r s k i !

Częstochowskie zamki 
—- towarem 

eksportowym
K R A J O W E  b u d o w n ic tw o  k u p u je  

na p n iu  o k u c ia  i  z a m k i p r o d u k o ­
w a n e  w  C z ę s to c h o w s k ic h  Z a k ła d a c h  
E le m e n tó w  W y p o s a ż e n ia  B u d o w n ic ­
tw a  „M e ta l-p ła -s t” , p o n ie w a ż  p o tr z e ­
b y  są o g ro m n e . W  m ia r ę  m o ż liw o ś ­
c i z a k ła d  z w ię k s z a  p r o d u k c ję ,  
zw ła s z c z a  p rz e z  j e j  u n o w o c z e ś n ia ­
n ie ,  i  n p . w  p ie rw s z y c h  7 m ie s ią ­
ca ch  b ie ż ą c e g o  r ę k u  d o s ta rc z y ł o 
22 p ro c . w y ro b ó w  w ię c e j n iż  w  p o ­
d o b n y m  o k r e s ie  s p rz e d  r o k u .  P rz e ­
w a ż a ją c a  ic h  część je s t  p rz e z n a c z o ­
n a  d la  r o d z im y c h  o d b io rc ó w ,  a le  
z a k ła d y  c z y n ią  te ż  s ta ra n ia ,  b y  
p rz e z  k o r z y s tn y  e k s p o r t  p r z y s p o rz y ć  
k r a jo w i  d e w iz . W  ty m  r o k u  d o s ta ­
w y  na  z a g ra n ic z n e  r y n k i  o s ią g n ą  
w a r to ś ć  150 m in  z ło ty c h ,  w y r o b y  
c z ę s to c h o w s k ie g o  „ M e ta lp la s tu ” , z 
k tó r y c h  10 c h lu b i  s ię  z n a k ie m  Ja­
k o ś c i „1 ” . c ie szą  s ię  u z n a n ie m  w  
B u łg a r i i .  C z e c h o s ło w a c ji  N R D , F ra ń  
c j i ,  S y r i i ,  J o r d a n ii ,  N ig e r i i  n a  W ę g ­
rz e c h  i  w  in n y c h  k r a ja c h .

Pół żartem -  pół serio

MINI-H0R0SK0P
9. -  15. X. 1977 r.

------■) B A R A N  21.3.— 20.4.: W

^ t y m  t y g o d n iu  p o w in ie ­
n e ś  d o s ta ć  o d p o w ie d ź  
n a  a b s o rb u ją c e  c ię  p y ­
ta n ie .  D o ty c z y  o n o  s to -  

— — - — - s u n k ó w  z  o so b ą , k tó r e j  
m ie js c e  w  tw o im  ż y c iu  n ie  z o s ta ło  
o s ta te c z n ie  u s ta lo n e . J e j  p r z y w ią z a ­
n ie  i  lo ja ln o ś ć  n ie  u le g a ją  w ą t p l i ­
w o ś c i. Z a s ta n ó w  s ię  je d n a k ,  c z y  to  
w y s ta r c z y ,  a b y ś c ie  s ię  z w ią z a li .  O -  
k o l ic z n o ś c i m o g ą  w y s ta w ia ć  n a  p r ó  
bę n ie  t y l k o  u c z u c ia , a le  c h a r a k te r ,  
w ie d z ę , p r z y z w y c z a je n ia  i  o s o b is te  
a m b ic je  k a ż d e j ze s t r o n .  C z y  w z ią ­
łe ś  to  p o d  u w a g ę ?

B Y K  21.4.— 21.5.: W ś ró d  
tw o ic h  b l is k ic h  n a d a l 

i l lU K .  T  p o z o s ta je  w  z a w ie sze -
n iu  w a ż n a  a n ie p r z y -  

*  je m n a  s p ra w a . C h c ą c
, s ię  j e j  p o z b y ć , n ie  n a ­
le ż y  k r y ć  g ło w y  w  p ia s e k  i  u d a ­
w a ć , że n ic  s ię  n ie  d z ie je .  T rz e b a  
n a to m ia s t  iś ć  n a  p e w n e  u s tę p s tw a  
u s p r a w ie d liw io n e  a k tu a ln ą  s y tu a ­
c ją .  Z m ia n y ,  k tó r e  w c z e ś n ie j c z y  
p ó ź n ie j m u szą  n a s tą p ić ,  p o z w o lą  
c a łk o w ic ie  z l ik w id o w a ć  in c y d e n t .

z w ła s z c z a  d la  u ro d z o n y c h  w  p ie r w ­
s z e j d e k a d z ie  z n a k u . W  s p ra ­
w a c h  z a w o d o w y c h  lu b  o s o b is ty c h  — 
m o ż e  n a w e t  w  je d n y c h  i  d r u g ic h  
—  k to ś  n a d u ż y w a  ic h  z a u fa n ia .  I n ­
n i  w id z ą  to  i  o s t rz e g a ją , a le  L w y  
w o lą  s łu c h a ć  p o c h le b s tw  niż p r a w ­
d y .  J e ś l i  s ię  s z y b k o  n ie  o c k n ą , p o ­
n io s ą  s t r a t y  n ie  d o  o d ro b ie n ia .

P A N N A  24.8.— 23.9.: P o 
o k re s ie  n ie p e w n o ś c i 
w s z y s tk o  u  c ie b ie  w r a ­
ca  d o  n o r m y .  T w o ja  po  
z y c ja  z a w o d o w a  i  m a ­
te r ia ln a  o s ią g n ie  w k r ó tl

ce  p o ż ą d a n ą  s ta b i l iz a c ję ,  p o z w o l i  c i  
to  w p r o w a d z ić  k i l k a  in te r e s u ją c y c h  
in n o w a c j i  P a m ię ta j je d n a k ,  że sa ­
m ą  p ra c ą , n a w e t  n a jb a r d z ie j  rz e ­
te ln ą  i  o f ia r n ą ,  n ie  o s ią g a  s ię  
w s z y s tk ie g o . T rz e b a  p o s łu g iw a ć  s ię  
t a k t y k ą  d o s to s o w a n ą  d o  o k o l ic z n o ­
ś c i. I ,  o c z y w iś c ie ,  ta k te m  w  s to s u n ­
k a c h  z lu d ź m i.

m ]

DZlS, w sobotę 8 bm. w 
cyklu „F ilm y z Marilyn 
Monroe"  obejrzymy obraz 
„ Książę i  aktor eczka".
Partnerem MM jest tu 
Laurence Oliver.

Ze świata film u
„TELEWIZJA FILMEM STOI”  — 

można rzec i nie będzie w lym 
zbyt wielkiej przesady. Nie ma też 
wątpliwości — zaś potwierdze­
niem tego są wyniki licznych ba­
dań i ankiet — że firny w lv po­
siadają najliczniejszą widownię. 
Wiąże się z tym i-nna, mniej już 
budująca sprawa: repertuar filmo­
wy małego ekranu przypomina je­
den wielki śm etnik. Oczywiście o- 
kreślenie to może się wydać zbyt 
dosadne, ale sprawa wyjaśni się 
gdy powiem że chodzi mi tu nie 
tyle o jakiś ogólny poziom tego 
repertuaru, lecz o niezwykle rze­
czy wszelakiej pomieszanie. Tak 
więc Antonioni sąsiaduje tu z łza­
wymi melodramatami z lat trzy­
dziestych, rodzajowy film współ­
czesny spotyka się z westernem, 
wszystko zaś poprzetykane jest 
ową „B-pictures” , produkowaną 
w nadmiarze przez wszystkie ki­
nematografie świata.

Redakcja Filmowa TVP zdaje so­
bie sprawę z tego stanu i stara 
się wprowadzić jakiś tad, jakiś pe

wien, ograniczany z natury rze­
czy, porządek. Stąd m. in. obec­
ność pewnych cykli tematycznych 
(ńezbyt zresztą konsekwentnie 
prowadzonych), stąd pomysł „Fil­
moteki Arcydzieł”  (zakończyła 
swój żywot „nie wyczerpawszy te­
matu”) oraz inne, mniej już rzu­
cające się w oczy inicjatywy. W 
działaniach tych brakowało mi 
ciągle pewnych, oczywiście ne 
natrętnych, oni też prowadzonych 
szkolarskimi metodami, poczynań 
typu e d u k a c y j n e g o .  Współ­
czesna sztuka filmowa jest tak 
ważnym składnikiem naszej kul­
tury współczesnej że nieznajo­
mość firnowego „abecadła” jest 
dziś czymś w rodzaju „kultural­
nego analfabetyzmu” . I oto właś­
nie pierwsza poważniejsza próba 
fakiej filmowej edukacji — cykl 
spotkań z prof. Aleksandrem Jac­
kiewiczem pod wspólną nazwą 
„Latarnia Czarnoksięska". Inaugu­
racyjny seans dziś o godz. 16.50. 
Zachęcam do udziału w tych wy­
kładach.

VOX

B L IŹ N IĘ T A  22.5.— 21.6.: 
•  I  T ° .  cze g o  s ię  s p o d z ie ­

w a s z , ie ż y  w  za s ię g u  
r ę k i .  W s z y s tk o  w s k a z u ­
je ,  że  t y m  ra z e m  za ­
m ia r y  tw o je  p o w io d ą  

s ię  w  c a ło ś c i. J e d e n  w a r u n e k :  za ­
c h o w a j  d o  k o ń c a  m ilc z e n ie ,  n ie  
z w ie r z a j  s ię  n a w e t  o s o b o m  n a jb l iż ­
s z y m . P rz e d w c z e s n y  ro z g ło s  p o p s u ł 
j u ż  w ie le  s y tu a c j i .  Z a ś  p ie rw s z y m  
na  l iś c ie  n ie d y s k r e t n y c h  je s t  n ie  
te n , k t ó r y  p o w ta r z a  w ia d o m o ś ć , 
le c z  te n . k t ó r y  d z ie l i  s ię  w ła s n y m  
s e k re te m .

R A K  22 .6 .-22 .7 .: N ie  po  
r a z  p ie rw s z y  z a re a g u ­
je s z  z b y t  s i ln ie  n a  u -  
c h y b ie n ia  b l is k ie j  oso­
b y .  K ie d y  w re s z c ie  n a ­
u c z y s z  s ię  o d ró ż n ia ć  

d r o b n e  c o d z ie n n e  p rz y k x -o ś c i o d  p o ­
w a ż n y c h  n ie p o w o d z e ń ?  W  s p ra ­
w a c h  z a w ó d o w y c h  c z e k a ją  c ię  d a l­
sze p o s tę p y . A le  m in ie  je s z c z e  s p o ­
r o  c za su , n im  z o s ta n ie s z  Z o s lą -S a -  
m o s ią . P ó k i  co , k o r z y s ta j  u m ie ję t ­
n ie  z d o b r y c h  w z o r ó w  k tó r y c h  d o ­
o k o ła  n ie  b r a k u je .

L E W  23 .7 .-23 .8 .: O s o b y  
u r o d z o n y  w  Z n a k u  L w a  
c z ę ś c ie j o d  in n y c h  p a ­
d a ją  o f ia r ą  w ła s n e j 
p ró ż n o ś c i i  z a r o z u m ia ­
ło ś c i,  b io rą c  za d o b rą  

in te re s o w n e , p o c h le b s tw a , 
cza s ie .

- - - . . . . .  W A G A  24.9.— 23.10.: N ie
, sp ie sz  s ię  z d e c y z ją ,

Ą  f  Ą  k tó r a  w y m a g a  d o k ła d -  
•  I  w  n e g o  p r z e m y ś le n ia , g d y ż  

to ,  co  p o  n ie j  n a s tą p i,  
— .......... n ie  d a  s ię  im p r o w iz o ­

w a ć . N ie k tó r z y  m ó w ią , że p r ę d k o  
p o w in n o  s ię  t y l k o  p c h ły  ła p a ć . O - 
c z y w iś c ie .  n ie  tr z e b a  te g o  b r a ć  d o ­
s ło w n ie . A le  n ie u s ta n n y m  p o ś p ie ­
c h e m  w y b r u k o w a n a  je s t  d ro g a  do  
b r a k o r ó b s tw a  w  k a ż d e j d z ie d z in ie .

I "  -------—  S K O R P IO N  2 4 .1 0 .-2 2 .il. :
T y m  ra z e m  w y m ia n a  
m y ś l i  z  o s o b a m i o  d la -  
m e t r a in ie  o d m ie n n y c h  
p o g lą d a c h  b ę d z ie  d la  
c ie b ie  b a rd z o  o w o c n a  i 

p c h n ie  to ,  c z y m  s ię  o b e c n ie  z a jm u ­
je s z . Z ro z u m  je d n a k ,  że w s z y s tk ic h  
p rz e s z k ó d  n ie  d a  s ię  n a ty c h m ia s t  
u s u n ą ć , i  n ie  U cz, że  je  p rz e s k o ­
czysz  za p o m o c ą  tz w .  n o w y c h

Krzyżówka nr 41
P O Z IO M O : 1. M ie s z k a n ie c  p a ń ­

s tw a  e u ro p e js k ie g o . 4. C zęść z b ro i 
o s ła n ia ją c a  p ie rś  i  p le c y . 7. P ię k n o , 
k ra s a . 8. P ie rw ia s te k  c h e m ic z n y  o 
1. a t .  85. 10. G r e c k i  b ó g  w o jn y .  12. 
N a jm n ie js z e  u ję c ie  f i lm o w e .  14. R y ­
sa . p ę k n ie c ie .  16. M ia s to  w  T u r c j i  
n a d  M . Ś ró d z ie m n y m . 17. O b w ó d , 
d z ie ln ic a . 18. J e z io ro  ‘ w  A f r y c e  
w s c h . 19. J e d e n  ze z m y s łó w . 21. 
M ia r a  c ię ż a ru . 24. G ó r y  w  A z j i .  na  
t e r y t o r iu m  Z S R R . C h in  i  M o n g o li i .
26. O ś m io o s o b o w y  ze s p ó ł m u z y c z n y .
27. Ł a g o d z i w s tr z ą s y  p o ja z d u . 28, 
T w ó r c a  d z ie ła .

P IO N O W O : 1. W y c ią g , d ź w ig . 2. 
M ia s to  w o je w ó d z k ie .  3. Z a k ła d  m e ­
ta lu r g ic z n y .  4. W y b i t n y  f i lo z o f  n ie ­
m ie c k i  (1724—1804). 5. G o d n o ś ć , z n a ­
c z e n ie . 6. Ż o łn ie r z  w o js k  in ż y n ie ­
r y jn y c h .  9. S a m o c h ó d  o s o b o w y  p r o ­
d u k c j i  N R D . l l .  M ia s to  w o je w ó d z ­
k ie .  13, D a w n a  b r o ń  d rz e w c o w a . 14. 
P r a w y  d o p ły w  W is ły .  15. K r z y ż ó w ­
k o w a  p a p u g a . 19. R a sa  osa m y ś l iw ­
s k ie g o . 20. N a  k o p e r c ie .  22. C zęść 
p a le n is k a . 23. Ż y w y  p o ls k i  ta n ie c  
lu d o w y .  24. R z y m s k i b ó g  m iło ś c i.  
25. T k a n in a  n a  w o r k i .

R o z w ią z a n ia  p r o s im y  n a d s y ła ć  
( w y łą c z n ie  n a  k a r ta c h  p o c z to w y c h )  
p o d  a d re s e m  r e d a k c j i  — p l .  H o łd u

P r u s k ie g o  8. 70-550 S z c z e c in , w  t e r ­
m in ie  1 0 -d n io w y m . -■ z  d o p is k ie m  
„ K r z y ż ó w k a  n r  41” .

P O Z IO M O : p o k o s t ,  r e w e r s ,  k a l i f ,  
s z e lf ,  to m , z a p a ł,  p r o c a ,  a g o ra , o d a , 
e ta , I t a k a ,  s ło ta ,  c z a k o , l i n .  W a n ­
d a . p l is a ,  d e k r e t ,  k u w e ta .

P IO N O W O : p o k a z . o U w a . w e z y r .  
S o f ia ,  p ro s o , P ra d o , ła n ia ,  p a ła c , 
o p e ra . A l in a ,  S z w e d , T u d o r .  z a le w . 
O sa ka .

N a g ro d y  k s ią ż k o w e  w y lo s o w a l i :  
A n n a  M a z ia k o w s k a . S z c z e c in , u l.  
J a n a  S t y k i  8/2. A m a l ia  B o h d a n k ie -  
w łc z . S z c z e c in , u l .  Z a w a d z k ie g o  
55/4, M a r io la  S k u ls k a .  S z c z e c in , u l.  
O f ia r  O ś w ię c im ia  34/13.

N a g ro d y  d o  o d e b r a n ia  w  r e d a k ­
c j i ,  I I I  p . ,  p o k . 53.

— jr--------  S T R Z E L E C  23.11.— 21.12.:
,  W  ty m  ty g o d n iu  n ie  z a j
*  V \2 r  m u 1 siĘ p r o je k ta m i  t y -

' / [  c z ą c y m i p rz y s z ło ś c i,
i  %  le cz  z w ró ć  c a łą  u w a g ę

n a  d o p ro w a d z e n ie  do  
k o ń c a  s p ra w  b ie ż ą c y c h . Są w ś ró d  
n ic h  z r e g u ły  le k c e w a ż o n e  p rze z  
S t rz e lc ó w  d ro b ia z g i d n ia  c o d z ie n ­
n e g o . P r z y p o m in a m y ,  n ie  po  ra z  
p ie rw s z y ,  że i  z d r o b n y c h  p o w in ­
n o ś c i trz e b a  s ię  k ie d y ś  ro z l ic z y ć . 
J e ś l i  n ie  p rz e d  s ze fe m  a lb o  żon ą . 
to  p rz e d  s a m y m  sobą.

—---- ------  K O Z IO R O Ż E C  22. 12. —
20. 1 .: T y  o d s tą p is z  t r o  
ch e  od  s w o ic h  z a m ie -  
rż e ń , d r u g a  s t r o n a  o d  

\  /  s w o ic h  i  z g o d n ie  p o c ią g
—* -------  n ie c ie  d a le j  to ,  c o  z po

w o d z e n ie m  z a c z ę liś c ie . P rz e jś c io w e  
k ło p o ty  p ie n ię ż n e  n ie  za c ią ż ą  na  
tw o im  d o m u , a le  b ę d ą  w y m a g a ły  
o g ra n ic z e n ia  p la n o w a n y c h  w y d a t ­
k ó w .  1

W O D N IK  21. 1. —  18. 2.!
W e ź  p o d  u w a g ę  w s z y ­
s tk ie  m o ż liw o ś c i,  n a w e t  
te ,  k t ó r e  w y d a ją  s ię  n a j  
m n ie j  p ra w d o p o d o b n e , i  
id ź  ś m ia ło  d o  p rz o d u . 

D la  W o d n ik ó w  s z y k u je  s ię  d u ż y  
s u k c e s  o s o b is ty  lu b  z a w o d o w y . 
M ie j  o c z y  i  u s z y  o t w a r te ,  ż e b y  n ie  
p rz e p u ś c ić  o k a z j i .

---------------- R Y B Y  19.2.— 20.3.: R y -
i  ll  i  b o m ? d z ie c ia ty m , p rz e -  
!  i  p o w ia d a m y  ra d o ś ć  i  sa
1 I  t y s fa k c ję .  P o w in n y  je d
I  m  |  n a k  p a m ię ta ć , że ś w ia t  

—  — - s ię  n ie  k o ń c z y  n a  k i l ­
k u  n a jb l iż s z y c h  o so b a ch . D a w n e  
z n a jo m o ś c i,  n o w e  w ra ż e n ia  i  p rz e d  
s ię w z ię c ia  są k o n ie c z n e  d la  w y p e ł­
n ie n ia  ż y c ia .

I r e n a  K A C P E R

Podwodna
kopalnia kruszywa
L E S Z N O . W  Z a b o r o w le  p o d  L e sz  

n e m  ro z p o c z ę to  w s tę p n ą  e k s p lo a ta  
c ję  z łó ż  k r u s z y w  u s z la c h e tn io n y c h . 
J a k  s tw ie r d z a ją  fa c h o w c y  są o n «  
w  ty m  r e jo n ie  b a rd z o  o b f i t e  — o -  
b lic z a n e  n a  o k o ło  138 m in  to n .  D o  
c e lo w a  ro c z n a  p r o d u k c ja  n o w e g o  
z a k ła d u  w y n o s ić  b ę d z ie  o k o ło  150 
ty s . to n  k r u s z y w a  n a jw y ż s z e j j a ­
k o ś c i.

O d  in n y c h  o d k r y w e k  Z a b o ro w s k i 
z a k ia d  r ó ż n i  s ię  je d n a k  za s a d n ic z o  
te c h n o lo g ią  w y d o b y w a n ia  ż w i r u  i  
p ia s k u . Z ło ż a  są b o w ie m  p o k r y te  
w o d ą  co  z m u s iło  e k s p lo a ta to r ó w  
do  z a s to s o w a n ia  p ły w a ją c e j  k o p a r ­
k i .  S p ro w a d z o n a  ze s to c z n i z G d y  
n i  1 p r a c u ją c a  n a  s p e c ja ln y c h  p o n  
to n a c h  e le k t r y c z n a  k o p a r k a  w y d o ­
b y w a  k r u s z y w o  z  w o d y  p r z y  g łę ­
b o k o ś c i 30 m e tr ó w .  P o  c a łk o w it y m  
w y e k s p lo a to w a n iu  z ło ż a  w  m ie j ­
s cu  t y m  p o w s ta n ie  n a tu r a ln y  
z b io r n ik  w o d n y .

ERICH SEGAL Tłum. Halina Kornacka

( E r ic h  S e g a l —  „ O l iv e r ’ s S t o r y ” , c o p y r ig h t  C 1977 b y  E. S e ga l)
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— Marcie, nie wiesz nawet jak doskonale to 
rozumiem. Kiedy się jest bogatym, ten weionętrzny 
demon zawsze pyta: „Czy lubią mnie dla mnie sa­
mego, czy dla mojego szmalu"? Czy nie tak?

Popatrzyłem na nią.
—■ Coś w tym rodzaju — poioiedziała.
Chciałem dodać coś więcej. Jak na przykład: jes­

teś bardzo piękna. Jesteś mądra. Masz tysiące zalet, 
które wprawiłyby każdego faceta w zachwyt. Ale nie 
mogłem. Jeszcze nie.

Ktoś musiał zrobić następny ruch. Więc powiedzia­
łem: — Chodźmy stąd.

Skinęła głową, pogrzebała w górnej szufladzie 
biurka i  rzuciła mi kluczyki.

— Jęst na dole — powiedziała.
— Chcesz przez to powiedzieć, że ja mam prowa­

dzić — zapytałem, przyjemnie zdziwiony.
Uśmiechnęła się i  skinęła głową.
— Ale proszę, bądź ostrożny Oliverze. Mój instru­

ment jest nie mniej delikatny niż twój.
Pamiętam, że czytałem gdzieś o tym kilka lat te­

mu. Nagła śmierć założyciela — je j ojca Waltera B in­
nendale. O tym jak zapisał całe swoje „królewstwo w 
jedenastu miastach" córce, która była wówczas śmie­
sznie młoda.

Kiedyś był jeszcze starszy brat. Ale jak zapewne 
pamiętają entuzjaści wyścigów samochodowych, w 
1965 „B in " Binnendale wypadł z toru i  rozbił się w 
Zandvoort tuż po wyprzedzeniu Boissiera i  wysunię­
ciu się na prowadzenie. W ten sposób Marcie stała 
się jedyną dziedziczką. Fachowe doniesienia prasowe 
przepowiadały, że młodziutka dziewczyna sprzeda na­
tychmiast domy towarowe i będzie prowadziła życie 
typowego bogatego lenia. Zamiast tego dwudziesto­
czteroletnia Marcie postanowiła spróbować wielkiego 
byznesu i przejęła obowiązki tatusia.

Eksperci uśmiechali się. Jej „prezesowanie”  z pew­
nością doprowadzi sieć do szybkiej ruiny. A jednak 
byznes nie upadł tak szybko. W dwa lata później 
Binnendale rozpoczął ekspansję na Zachód. I  znowu 
fachowcy zakwalifikowali to jako „młodzieżowy wy­
głup". Ale zaraz potem firm a otworzyła nowy ma­
gazyn w Los Angeles (filia  numer siedemnaście) i 
zwiększyła dwukrotnie stan posiadania. Może było to 
„szczęście głupiego” , ale ci którzy się śmiali, stali się 
teraz pochlebcami.

V i

Od czasu do czasu napotykałem na jakąś niewiel­
ką notatkę o finansowych postępach firmy. Ale kie­
dy nazwisko Marcie w ogóle się pojawiało, wspomi­
nano je tylko mimochodem. Nigdy nie publikowano 
je j zdjęć. Gazety nigdy o niej nie pisały. Nie ogło­
szono wiadomości o je j małżeństwie, ani o rozwo­
dzie. Taka anonimowość jest niemal niemożliwa, jeśli 
się należy do najbogatszych ludzi w kraju. Toteż 
wcale się nie zdziwiłem, gdy się dowiedziałem, że 
Marcie opłacała specjalną agencję, która chroniła ją 
przed prasą.

To wraz z innymi okruchami rzucała Marcie, kie­
dy prowadziłem je j białego Mercedesa po M erritt 
Parkway na północ. Najpierw skorzystałem z je j te­
lefonu, aby odwołać doktora Londona. Potem ona za­
dzwoniła do biura, aby powiedzieć: „Pieprzcie moje 
popołudniowe spotkania"  (tymi słowy). I  wreszcie ja 
wyrwałem wtyczkę ze ściany.

Marcie uśmiechała się lagodnię kiedy rozmyślnie 
niszczyłem je j prywatny majątek.

— Z jakiegoś niezrozumiałego powodu, lubię cię, 
Oliverze. Ale jesteś nieprawdopodobnie impulsywny.

— Ty też nie jesteś specjalnie rozsądna — odpo­
wiedziałem. — Pomyśl tylko, ile mogłaś nam oszczę­
dzić zmartwień gdybyś tylko była wtedy w parku 
powiedziała: „Nazywam się Marcie Binnendale". A 
ja  bym był odpowiedział: — „No to co? To nie jest 
tak fascynujące jak ttooje pośladki".

Szczególny błysk w je j oczach powiedział mi, że 
uwierzyła.

— Słuchaj, Oliverze, ja wiem, że to wygląda tro­
chę na paranoję, ale pamiętaj, że byłam głęboko zra­
niona.

— A co właściwie twój mąż zrobił?
— Mnie? Innym dziewczynom? Musisz sprecyzo­

wać.

, (c.d.n.)
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II liga przeważa

Specjalność -  
gry zespołowe

OD wielu lat głoszona jest 
w Szczecinie teoria, że 
nasz wojewódzki sport 

specjalizuje się w grach zespo­
łowych. Potwierdzeniem tego 
była ilość drużyn w I i I I  lidze 
państwowej.

Faktycznie w grach zespoło­
wych mamy spore osiągnięcia. 
Waterpoliści A rkonii — najstar­
szy szczeciński zespół ekstrakla­
sy — przez wiele lat zasiadali 
na mistrzowskim tronie. W I l i ­
dze jest także druga szczeciń­
ska drużyna p iłk i wolnej — 
Stal Stocznia. W piłce ręcznej 
mieliśmy również dwa zespoły 
Pogoni — pozostały ty lko  p ił- 
karki. Były też dwie drużyny 
koszykówki — Czarni i Pogoń. 
Od la t w ekstraklasie wystę-

Na inaugurację 
-  dwa zwycięstwa 

Pogoni
Z UDZIAŁEM dwóch zespo­

łów I-ligowych (Pogoń i Start 
Gdańsk) oraz trzech I l - ł i -  
gowych (Victoria Toruń, Prze­
mysław Poznań i Start Opole) 
rozpoczął się wczoraj w hali 
przy ul. Narutowicza turniej 
p iłk i ręcznej o Puchar Żeglugi. 
Dobrze wystartowały szczeci- 
nianki, które w pierwszym dniu 
odniosły dwa wysokie zwycię­
stwa. Pogoń pokonała Start 
Opole 21:4 (11:1) i Przemysła­
wa 21:11 (10:6). Bardzo zacięty 
przebieg miał pojedynek gdań­
skiego Startu z Victorią. Nie­
znaczne zwycięstwo odniosła 
drużyna I-ligowa 14:13 (7:5). 
Po pierwszym dniu liderkami 
są szczecinianki — 4 pkt., któ­
re wyprzedzają gdańszczanki — 
2 pkt.

W  D N IU  d z is ie js z y m  s p o tk a ją  s ię : 
S t a r t  O p o le  — V ic to r ia ,  S t a r t  G d . 
—  P r z e m y s ła w ,  P o g o ń  — V ic to r ia  i 
S t a r t  G d . — S t a r t  O  W  n ie d z ie lę  
n a to m ia s t  w a lc z y ć  b ę d ą : P r z e m y ­
s ła w  —  S t a r t  O ., P o g o ń  — S t a r t  
G d . i  P r z e m y s ła w  —  V ic to r ia .  P r z y  
p u s z c z a m y , że  d o p ie ro  n ie d z ie ln y  
p o je d y n e k  P o g o n i ze  S ta r te m  
G d a ń s k  w y ło n i  z w y c ię s k i  ze s p ó ł 
t u r n ie ju .  <r)

pują piłkarze morskiego klubu, 
a poprzednio w najwyższej gru 
nie rozgrywkowej była także 
Arkonia. Niegdyś mieliśmy w 
ekstraklasach bokserów, lekko­
atletów, siatkarzy, a ostatnio 
tenisistów stołowych. Obecnie 
liczba drużyn I lig i w naszym 
województwie poważnie zmala­
ła. Wzrosła natomiast ilość ze­
społów I I  lig i. Stan taki nie za­
dowala kierownictwa sportu 
szczecińskiego, a także trene­
rów, działaczy, zawodników. 
Ogłoszono więc batalię o awan­
se do I  ligi.

O C Z Y W IŚ C IE  c e l te n  p o s te  w lo n o  
n ie  p rz e d  w s z y s tk im i  z e s p o ła m i-  
K o s z y k ó w k a  ż e ń s k a  r e p re z e n tu je  
n a d a l  s ła b y  p o z io m , c ią g le  b r a k  s ta  
b i l l z a c j ł  w  t e j  d y s c y p l in ie .  K o s z y ­
k a r z e  n a to m ia s t  m a ją  sza n se  o d z y s ­
k a n ia  u t r a c o n e j  p o z y c j i .  P o d o b n ie  
ja k  p i łk a r z e  r ę c z m  P o g o n i.  P e rs p e k  
t y  w y  o t w ie r a ją  s ię  ta k ż e  p rz e d  
b o k s e r a m i S ta l l  S to c z n ia . m o że  
je s z c z e  n ie  w  t y m  r o k u .  J e ś l i  Jed­
n a k  d r u ż y n a  ta  n a d a l  b ę d z ie  » o d ­
n o s i ła  s w ó j  p o z io m , d o c z e k a m y  s ię  
n ie d łu g o  z e s p o łu  e k s t ra k la s y  W  In ­
n y c h  d y s c y p l in a c h  je s t  s ła b o .

Są ta k ż e  p la n y  p o w ię k s z e n ia  g r o ­
na  I I -M g o w c ó w . O  w e jś c ie  d o  I I  
l i g i  p o n o w n ie  u b ie g a ją  s ię  p i łk a r z e  
S ta l i  S to c z n ia . N a  r a z ie  je d n a k  n ic  
n ie  w ró ż y ,  a b y  c e l o s ią g n ę li  w  ty m  
s e z o n ie . A m b itn e  p la n y  m a ją  ta k ż e  
d z ia ła c z e  s ia t k ó w k i ,  k t ó r z y  c h c ą  
p r z y w r ó c ić  t e j  d y s c y p l in ie  d a w n e  

.z n a c z e n ie  w  n a s z y m  w o je w ó d z ­
tw ie .  R z e c z  n ie  je s t  ła tw a  —  b r a k  
b o w ie m  z a in te re s o w a n ia  ze s t r o n y  
k lu b ó w .  C h o c ia ż  o s ta tn io  i  t u  s ię  
z m ie n i ło  — z n a la z ły  s ię  k lu b y ,  k t ó ­
r e  c h c ą  m ie ć  s ia tk ó w k ę .  P o l ic k i  
C h e m ik  (z e s p ó ł m ę s k i)  i  O g n iw o  
S z c z e c in  ( ż e ń s k i)  m y ś lą  o c z y w iś c ie  
o I I  l id z e . W  ty m  r o k u  d o  I I  H g i 
a w a n s o w a li  te n is iś c i S n a r ty .  K lu b  
te n  p rz e ż y w a  k ło p o ty  o r g a n iz a c y j­
n e , s ą d z im y  je d n a k ,  że  n ie  o d b i ją  
s ię  o n e  u je m n ie  na  p r a c y  s e k c j i

te n is o w e j.  Z a in te r e s o w a n ie  b o w ie m  
tą  d y s c y p l in ą  s p o r tu  s ta le  w z ra s ta .

ROZPOCZĄŁ się już sezon 
halowy. W poprzednich latach 
emocjonowaliśmy się rozgryw­
kami koszykarzy i szczypiorni- 
stów. Dziś, gdy walczą w I I  l i ­
dze, zainteresowanie zmalało. 
Ale przecież nasze drużyny są 
(piłkarze ręczni) bądź chcą być 
(koszykarze) liderami. Walka o 
wejście do ekstraklasy dostar­
czy z pewnością sporo emocji. 
Na razie największe zaintereso­
wanie wzbudzają w alki bokser­
skie. Stał Stocznia — przodow­
nik grupy — toczy boje przy 
pełnej widowni. Jak na benia- 
minka stoczniowcy spisują się 
nieźle. Kibice marzą o.r tym, aby 
było jeszcze lepiej.

T.R.

POKRÓTCE
Z W Y C IĘ S T W O  F Ł B A K A

W  T R Z E C IE J  r u n d z ie  s in g la  w  
m ię d z y n a r o d o w y m  t u r n ie ju  w  T e h e ­
r a n ie  ( c z te r y  g w ia z d k i  .,G r a n d  
P r i x ” ) W o jc ie c h  F  i  b a k  p o k o n a ł c zo ­
ło w e g o  te n is is tę  a u s t r a l i js k ie g o  
D ic k a  C re a ly  6:2, 6:3.

D E B E L  F IB A K A  P O K O N A N Y  
W  T E H E R A N IE

W  T R Z E C IE J  r u n d z ie  d e b la  w  
T e h e r a n ie .  W o jc ie c h  F ib a k  z  Z e ł jk o  
F r a n u lo v ic e m  p r z e g r a l i  n ie s p o d z ie ­
w a n ie  z  p a r ą  J o h n  J a m e s  i  J o h n  
F e a v e r  4:6, 7 :6 , 1:6.

Polska -  Rumunia 
na trzech frontach
Z  D U Ż Y M  z a in te re s o w a n ie m  o c z e ­

k u je  s ię  w  B u k a re s z c ie  m e c z u  p i ł ­
k a r z y  R u m u n i i  1 P o ls k i.  D la  g o sp o ­
d a r z y  b ę d z ie  t o  w a ż n a  p ró b a  
p rz e d  e l im in a c y jn y m  s p o tk a n ie m  
m is t r z o s tw  ś w ia ta  z  H is z p a n ią  (M a ­
d r y t ,  25 b m .) . K i l k u  n a s z y c h  p i łk a ­
r z y  w  m e c z u  ty m  u b ie g a ć  s ię  b ę ­
d z ie  o  n o m in a c je  d o  k a d r y  n a  m e cz  
P o ls k a  — P o r tu g a l ia .

D R U Ż Y N Y  p o ls k ie ,  a w ię c  d ru g a  
re p re z e n ta c ja  P o ls k i,  ze s p ó ł m ło ­
d z ie ż o w y  o ra z  ju n io r ó w ,  p rz e b y w a ­
ją  w  R u m u n i i  o d  c z w a r tk u .

W S Z Y S T K IE  s p o tk a n ia  o d b ę d ą  s ię  
d z iś . P r z e c iw k o  n a s z e j d r u g ie j  r e ­
p r e z e n ta c j i  g o s p o d a rz e  w y s ta w ia ją  
p ie rw s z ą  re p re z e n ta c ję  w  n a js i ln ie j  
s z y m  s k ła d z ie . M e c z  z o s ta n ie  ro z e ­
g r a n y  p rz y  ś w ie t le  e le k t r y c z n y m  
n a  n a jw ię k s z y m  s ta d io n ie  B u k a re s z  
tu .  W c z e ś n ie j, n a  ty m  s a m y m  s ta ­
d io n ie  z m ie rz ą  s ię  re p re z e n ta c je  j u ­
n io r ó w  o b u  k r a jó w .  N a to m ia s t  d r u ­
ż y n y  m ło d z ie ż o w e  g ra ć  b ę d ą  w  o d ­
d a lo n y m  o  70 k m  o d  B u k a re s z tu , 
c e n tr u m  r u m u ń s k ie g o  p r z e m y s łu  pe 
tro c h e m ic z n e g o  — P lo e s ł l .

W  P IE R W S Z Y M  z d w ó c h  m e ­
c z ó w  p i łk a r s k ic h  ju n io r ó w  N R D  — 
P o ls k a , r o z e g ra n y m  w  E b e rs w a ld e , 
z w y c ię ż y l i  b ia ło - c z e r w o n i  1:0. J e d y ­
n ą  b r a m k ę  s t r z e l i ł  w  64 m in .  G rz e ­
g o r c z y k .

R e w a n ż o w y  m e cz  o d b ę d z ie  s ię  9 
b m , w  E is e n h u e tte n is ta d t.

Komputery w służbie
Dz is ie j s z y  komputer, jak 

twierdzą najwybitniejsi 
znawcy tego problemu, 

wywodzi się w prostej lin ii od 
pomysłu hiszpańskiego mistyka 
i misjonarza z X I I I  wieku, Raj­
munda Lullusa. Chcąc przeko­
nać przeciwników o prawdzi­
wości nauki chrześcijańskiej, 
czynił on próby skonstruowa­
nia maszyny, która byłaby zdol 
na do wyciągania logicznych 
wniosków. Aby tego dokonać, 
musiał systematycznie uporząd­
kować dogmaty chrześcijańskie 
i potem starał się przekazać je 
maszynie. Była to pierwsza 
próba przekazania wartości in­
telektualnych maszynie. Oczy­
wiście w owych czasach okaza­
ło się to zwykłą utopią. Do­
piero dzięki logice matematycz­
nej w obecnym stuleciu można 
było stworzyć plan, dzięki któ­
remu udało się przekazać ma­
szynie pewne czynności wyko­
nywane dotychczas wyłącznie 
przez człowieka.

K O M P U T E R Y  1 m a s z y n y  c y f r o w e  
m a ją  b a rd z o  r ó ż n o r o d n e  z a s to s o w a ­
n ie  w  p rz e m y ś le , n a u c e , r o ln ic tw ie ,  
a d m in is t r a c j i  ł  in . ,  a  ta k ż e  w  s p o r  
c le  i  t u ry s t y c e .

D z is ie js z e  o rg a n iz a c je  tu ry s t y c z n e  
ł  m ię d z y n a r o d o w y  s y s te m  r e z e rw a ­
c j i  h o te lo w e j  z n a jd u ją  s ię  w  ś c is łe j 
w ię z i  k o m p u te ro w e j .  A b y  z a re z e r ­
w o w a ć  m ie js c e  w  h o te lu  H i l t o n  w  
H o n g k o n g u ,  m ie s z k a n ie c  K o p e n h a ­
g i  t r a c i  z a le d w ie  k i l k a  m in u t ,  a 
p r a c o w n ik  b iu r a  tu ry s t y c z n e g o  d z ię  
k i  m ię d z y n a r o d o w e m u  s y s te m o w i 
r e z e r w a c j i  o t r z y m u je  o d p o w ie d ź  n a  
p y ta n ie  w  s p r a w ie  te g o  m ie js c a , 
z a d a n e  k o m p u te r o w i  w  c ią g u  k i l ­
k u  s e k u n d .

K o m p u t e r y  t r a f i ł y  w c z e ś n ie j do  
t u r y s t y k i  n iż  d o  s p o r tu .  P ie rw s z e  
p r ó b y  w y k o r z y s ta n ia  m a s z y n  c y ­
f r o w y c h  d o  o p r a c o w y w a n ia  w y n i ­
k ó w  z a w o d ó w  o ra z  ró ż n e g o  r o d z a ju  
a n a l iz  z r o b i l i  o r g a n iz a to rz y  Ig r z y s k  
O l im p i js k ic h  w  M e k s y k u  w  1S68 r o ­
k u .  Z n a c z n ie  r o z s z e rz y l i  je  g o sp o ­
d a rz e  n a s tę p n y c h  Ig r z y s k  O l im p l j -  
s k ic h  w  M o n a c h iu m  w  1972 r o k u .

J a k  p o in fo r m o w a l i  d z ie n n ik a r z y  
p o d c z a s  z a w o d ó w  le k k o a t le ty c z n y c h  
o  P u c h a r  Ś w ia ta  w  D i is s e łd o r f ie  
d z ia ła c z e  s p o r to w i  R F N  o ra z  p rz e d ­
s ta w ic ie le  f i r m y  S ie m e n s , w  R F N  
o d  1971 r .  d z ia ła  w  s p o r c ie  s y s te m  
k o m p u te r o w y .  P o w s ta ł o n  w  In s t y ­
tu c ie  K u l t u r y  F iz y c z n e j  w  K o lo n i!  
w  o p a r c iu  o a p a v a tu rę  S ie m e n s a .

W  c ią g u  6 la t  p r a c y  k i l k u  s y s te ­
m ó w  p rz e p ro w a d z o n o  b a d a n ia  i  ze­
b r a n o  d a n e  a n k le to w o - s ta ty s ty c z n e  
o d  b l is k o  3 ty s .  s p o r to w c ó w . P o d ­
s ta w o w y m  z a d a n ie m , j a k ie  p o s ta ­
w i l i  p rz e d  sob ą  n a u k o w c y  z  I n ­
s t y t u t u  w  K o lo n i i ,  je s t  w y s e le k c jo ­
n o w a n ie  n a jb a r d z ie j  u z d o ln io n e j  
m ło d z ie ż y  i  w y b r a n ie  d la  n ie j  ta ­
k ie g o  s y s te m u  t r e n in g o w e g o ,  k t ó r y  
b ę d z ie  d a w a ł g w a ra n c je  j a k  n a j le p ­
s z y c h  w y n ik ó w .  B a d a n ia  i  a n a l iz y ,  
d o  k tó r y c h  w y k o r z y s ty w a n y  je s t  
k o m p u te r ,  n ie  są p ro w a d z o n e  b y ­
n a jm n ie j  s y s te m e m  „ s z tu k a  d la  
s z tu k i ” . W s z e lk ie  w n io s k i  p r z e k a ­
z y w a n e  są m o ż l iw ie  j a k  n a js z y b ­
c ie j  p o p rz e z  le k a r z y  z w ią z k ó w  s p o r  
to w y c h  o ra z  le k a r z y  k lu b o w y c h  
t r e n e r o m  ł  s a m y m  z a w o d n ik o m , a 
ta k ż e  d z ia ła c z o m . S to s u n k o w o  s z y b  
k o  k t o  ch ce  i  w ie r z y  k o m p u te ro ­
w i ,  m o że  w p ro w a d z a ć  z m ia n y  1 i n ­
n o w a c je  w  p r o g r a m ie  t r e n in g o w y m .  
P o c z ą tk o w o  z a w o d n ic y , a p rz e d e  
w s z y s tk im  t r e n e r z y ,  u s to s u n k o w a li  
s ię  d o ść  s c e p ty c z n ie  d o  k o m p u te ro ­
w y c h  w y ty c z n y c h .  Z  czase m  w ie lu  
p rz e k o n a ło  s ię  c a łk o w ic ie .  W  o s ta t 
n ic h  d w ó c h  la ta c h  o b s e r w u je  s ię  w  
R F N  o g r o m n y  p o s tę p  w e  w s z y s tk ic h  
n ie m a l d y s c y p l in a c h  s p o r to w y c h .  
S p o ra  w  ty m  z a s łu g a  s y s te m u  k o m  
p u te ro w e g o .

S p o tk a n ie  w  D iis s e łd o r f ie  z o rg a ­
n iz o w a n e  z o s ta ło  b y n a jm n ie j  n ie  z 
i n i c ja t y w y  d z ia ła c z y  s p o r to w y c h  
R F N , k tó r z y  z g o d n ie  *  ż y c z e n ia m i
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m m l i t ,

SPORTOWCY NRD. Na zdjęciu: 19-letnia pływaczka Ulrike 
Tauber, mistrzyni olimpijska wMontreahi i  rekordzistka świa­
ta na 200 m st. zmiennym.

Sport związkowy w ofensywie

Wspólny cel -  Moskwa 1980
DANE statystyczne GUS 

wskazują, że w naszym kraju 
działa obecnie 1600 klubów 
sportowych. Z tego 863 to k lu ­
by związkowe. Związkowa ku l­
tura fizyczna odgrywa w pol­
skim ruchu sportowym coraz 
większą rolę, a choć kojarzy się 
ją powszechnie ze sportem ma­
sowym i popularyzacją form 
rekreacyjnych, to warto pamię­
tać, że ruch związkowy jest po­
tęgą także w kręgu najwyższe­
go wyczynu. Sportowcy związ­
kowi zdobyli blisko 60 proc. 
medali wywalczonych prze2 na­
szą ekipę w Montrealu, a wśród 
setki czołowych klubów kraju 
znalazło się aż 57 klubów 
związkowych.

Polska Federacja Sportu, do­
ceniając ogromną rolę ruchu 
związkowego w rozwoju sportu, 
dąży do nawiązania z nim 
jak najściślejszej współpracy. 
Współpraca ta przechodziła 
różne etapy. Obecnie uzgodnio­
no wspólną lin ię  działania, 
wspólną drogę do cely, jakim 
jest dalszy rozwój polskiego 
sportu.

Z N A C Z Ą C Y M  e ta n e m  r o z w o ju  t e j  
w s p ó łp r a c y ,  m o g ą c e j w  z n a c z n y m  
s to p n iu  z a w a ż y ć  n a  r e z u lt a ta c h  n a j ­
b l iż s z y c h  Ig r z y s k  O l im p i js k ic h ,  b y ­
ło  s p o tk a n ie  p r z e d s ta w ic ie li  k ie ­
r o w n ic tw a  p o ls k ie g o  s p o r tu  i z w ią z ­
k o w e j  k u l t u r y  f i z y c z n e j .  W  s ie d z i­
b ie  P F 3  d y s k u to w a n o ,  z u d z ia łe m  
p r z e d s ta w ic ie li  b r a n ż o w y c h  z w ią z ­
k ó w  z a w o d o w y c h , o  p ro b le m a c h  
s p o r tu  k w a l i f ik o w a n e g o  1 u d z ia łu  
k lu b ó w  z w ią z k o w y c h  w  p r z y g o to ­
w a n ia c h  d o  m o s k ie w s k ic h  ig r z y s k .

W ie le  p o s tu la tó w  w y s u n ię ty c h  
p rz e z  p r z e d s ta w ic ie li  r u c h u  z w ią z -

sportu

k o w e g o  d z ia ła c z e  P o ls k ie j  F e d e ra ­
c j i  S p o r tu  ro z p a tr z ą  ju ż  w  n a jb l iż ­
s z y m  cza s ie , a d y s k u s ja  p o tw ie r ­
d z i ła  p o tr z e b ę  i  k o n ie c z n o ś ć  ś c is łe j 
w s p ó łp ra c y .

P r z y g o to w a n ia  d o  X X I I  I g r z y s k  
O l im p i js k ic h ,  w  k t ó r y c h  P o ls k a  
b r o n ić  b ę d z ie  b a rd z o  w y s o k ie j  p ią ­
t e j  p o z y c j i  w  ś w ia to w y m  s p o rc ie , 
ro z p o c z ę ły  s ię  d u ż o  w c z e ś n ie j n iż  
w  p o p r z e d n ic h  o k re s a c h  p rz e d ­
o l im p i js k ic h .  R y w a le  są je d n a k  co­
r a z  g r o ź n ie js i ,  o  a w a n s ie  do  ś w ia ­
to w e j  c z o łó w k i  m a r z y  d z iś  w ie le  
k r a jó w  c z ę s to k ro ć  d y s p o n u ją c y c h  
n a  te n  c e l o g r o m n y m i ś r o d k a m i.  
P o ls k a  F e d e ra c ja  S p o r tu  o p ra c o w a ­
ła  s z c z e g ó ło w y  p ia n  p rz y g o to w a ń ,  
a je g o  r e a liz a c ja  z a le że ć  b e d z ie  w  
d u ż e j m ie rz e  o d  z in te g r o w a n ia  w y ­
s i łk ó w  d z ia ła c z y  s p o r to w y c h  i  n a j ­
p o tę ż n ie js z e g o  w  n a s z y m  s p o rc ie  
p io n u  z w ią z k o w e g o .

Imprezy sportowe
S O B O T A

G o d z . 15 —  h a la  s p o r to w a  p r z y  u l.  
N a r u to w ic z a  — d . c. t u r n ie ju  p i ł k i  
r ę c z n e j k o b ie t  o  „ P u c h a r  Ż e g lu g i” .

G o d z . 15 —  b o is k o  SP -23 w  D ą ­
b iu  — m e c z  o  w e jś c ie  d o  I I  l i g i  p i ł  
k i  r ę c z n e j k o b ie t :  D ą b ie  — W a r ta  
G o rz ó w .

G o d z . 16 —  b o is k o  I-O  n r  2 p r z y  
u l.  H e n r y k a  P o b o ż n e g o  — m e c z  o 
w e jś c ie  d o  I I  l i g i  p i ł k i  rę c z n e j k o ­
b ie t  — S Z S  A Z S  — P o lo n ia  C h o ­
d z ie ż .

G o d z . 17 — h a la  W D S  — m e c z  k o ­
s z y k ó w k i  ż e ń s k ie j o  m is t rz o s tw o  I I  
l i g i :  O g n iw o  —  A Z S  G d a ń s k .

G o d z . 19 —  h a la  W D S  — m e cz  k o ­
s z y k ó w k i  k o b ie t  o  m is t r z o s tw o  I I  
l i g i :  C z a r n i — A Z S  W a rs z a w a .

N IE D Z IE L A

G o d z . 9 —  h a la  p r z y  u l .  N a r u to ­
w ic z a  —  d . c. t u r n ie ju  p i ł k i  rę c z ­
n e j  k o b ie t  o „ P u c h a r  Ż e g l u g i

G o d z . 9.30 —  h a la  W D S  — m e cz  
k o s z y k ó w k i  ż e ń s k ie j o  m is t r z o s tw o  
I I  l i g i :  O g n iw o  — A Z S  G d a ń s k .

G o d z . 10 —  b o is k o  L O  n r  2 p r z y  
H e n r y k a  P o b o ż n e g o  — m e c z  p i ł k i  
r ę c z n e j k o b ie t  o w e jś c ie  d o  I I  l i g i :  
S Z S  A Z S  — W a r ta  G o rz ó w .

G o d z . 10.00 —  b o is k o  SP -23 w  D ą ­
b iu  — m e cz  p i ł k i  r ę c z n e j k o b ie t  o 
w e jś c ie  d o  I I  l i g i :  D ą b ie  — P o lo n ia  
C h o d z ie ż .

n a u k o w c ó w  z  i n s t y t u t u  w  K o lo n i i  
n ie c h ę tn ie  m ó w ią  c o k o lw ie k  o 
s y s te m ie  k o m p u te r o w y m  w  s p o rc ie  
R F N . S t rz e g ą  s ta ra n n ie  ta je m n ic ,  
a b y  n ie  w y k r y l i  i c h  in n i ,  b o w ie m  
w ó w c z a s  t r u d n ie j  b ę d z ie  s p o r to w ­
c o m  R F N  w a lc z y ć  o  c z o ło w e  p o z y ­
c je  w  ś w ie c ie .

O  p o in fo r m o w a n ie  d z ie n n ik a r z y  
z a g r a n ic z n y c h ,  z re s z tą  do ść  o g ó l­
n ik o w e ,  z a b ie g a ła  p rz e d e  w s z y s t­
k im  f i r m a  S ie m e n s , k tó r a  c h c e  na  
te g o  r o d z a ju  r e k la m ie  u b ić  w ła s n y  
i  to  n ie m a ły  in te r e s .  O tó ż  S ie m e n s  
z d o ła ł ju ż  u z y s k a ć  o p in ie ,  że  Jest 
n a jb a r d z ie j  w y s p e c ja l iz o w a n ą  w  
ś w ie c ie  f i r m ą  p r o d u k u ją c ą  k o m p u ­
t e r y  d la  p o t r z e b  w y c z y n u  s p o r to ­
w e g o . C z y  t a k  je s t  r z e c z y w iś c ie  — 
t r u d n o  p o w ie d z ie ć , a m e ry k a ń s k i  
IB M  m a  p o d o b n o  n ie  m n ie js z e  o -  
s ia g n ię c ia .  F a c h o w c y  m ilc z ą  n a  te n  
te m a t.  N a u k o w c y  n ie  , lu b ią  w łą ­
c za ć  s ię  d o  te g o  r o d z a ju  r e k la m y .  
K o m p u t e r y  ty m c z a s e m  p r a c u ją  co ­
ra z  In te n s y w n ie j .  C ie k a w e , w  ja ­
k im  s to p n iu  p r z y c z y n ią  s ię  o n e  do  
ś r u b o w a n ia  ś w ia to w y c h  r e k o rd ó w . 
C z y  w  o g ó le  w  ty m  „ s z a le ń s tw ie ”  
Jes t ja k iś  k re s ?  C z y  p o tw ie r d z ą  s ię  
p r o g n o z y  k o m p u te ro w e ,  że ju ż  n ie ­
d łu g o  lu d z ie  b ę d ą  s k a k a ć  w  d a ł do 
w y ż e j  9 m e t r ó w ,  o  ty c z c e  p o w y ż e j 
6 m e t r ó w ,  a w z w y ż  2,66?

K t o  w ie ,  c z y  o d p o w ie d z i n a  to  
p y ta n ie  n ie  u z y s k a m y  Ju ż  n a  Ó l lm -  
p ia d z ie  w  M o s k w ie  w  1980 r o k u .

Z B . K O S E K

G o d z . U  —  s ta d io n  w  L a s k u  A r ­
k o  ń s k  im  —  m e cz  p i ł k a r s k i  p  m i ­
s t r z o s tw o  I I  l i g i :  A r k o n ia  —  M o to r  
L u b l in .

G o d z . 11.3« — h a la  W D S  — m e cz  
k o s z y k ó w k i  ż e ń s k ie j o  m is t rz o s tw o  
I I  l i g i :  C z a r n i  _  A Z S  G d a ń s k .

G o d z . 1 U 0  —  b o is k o  S P -23 w  D ą ­
b iu  — s t r e fo w e  m is t r z o s tw a  J u n io ­
r e k  s ta rs z y c h : D ą b ie  — Ł ą c z n o ś c io ­
w ie c .

G o d z . 12 — s ta d io n  p r z y  K o rd e ­
c k ie g o  — s t r e fo w e  m is t r z o s tw a  ju n .  
S Z S  A Z S  — M K S  W ą g ro w ie c .

G o dz . 15 —  p a r k in g  p r z y  u l .  A k a ­
d e m ic k ie j  —  V I  ^ e l im in a c ja  z a w o ­
d ó w  o  t y t u ł  „ N a jz rę c z n ie js z e g o  k ie ­
r o w c y  S z c z e c in a ”

Medale dla kajakarzy
P O L S C Y  k a ja k a r z e ,  k t ó r z y  p o d ­

czas n ie d a w n y c h  m is t r z o s tw  ś w ia ta  
w  S o f i i  ś w ię c i l i  w ie lk ie  t r i u m f y ,  
s p o tk a l i  s ię  z za s tę p c ą  p r z e w o d n i­
c zą ce g o  G K K F iT ,  p re z e s e m  P o ls k ie j  
F e d e r a c j i  S p o r tu  — M a r ia n e m  R e n  
k e . P o d cza s  s p o tk a n ia  M . R e n k e  
u d e k o r o w a ł n a s z y c h  c z o ło w y c h  k a ­
ja k a r z y  m e d a la m i „ Z a  w y b i tn e  n -  
s ią g n ię c la  s p o r to w e ” . Z ło te  m e d a le  
o t r z y m a l l :  p o  r a z  d r u g i  — O b o r s k i 
o ra z  W e łn a , K o ł t a n  1 B u d z ic z . S r e ­
b r n y  m e d a l p o  r a z  t r z e c i  o t r z y m a ł 
ś le d z ie w s k l ,  n a to m ia s t  s ie d e m n a s tu  
z a w o d n ik o m  w rę c z o n o  m e d a le  b rą ­
zo w e .
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Tylko bez nerwów!
N ASZE szczecińskie ulice 

(jezdnie i  chodniki) są dos­
konałym miejscem do obserwa­
cji, szczególnie zaś oceny wza­
jemnych stosunków na lin ii 
kierowca — pieszy. Z dużą sa­
tysfakcją podkreślamy, że na 
przestrzeni ostatnich lat wza­
jemne „współżycie”  tych dwóch 
grup wyraźnie się poprawiło. 
Nie oznacza to, że wszyscy 
jesteśmy już aniołami, że 
uprzejmość stała się obowiązu­
jącą dewizą każdego kierowcy 
i  przechodnia.

KIEDYŚ wyczytałem w książ­
ce dotyczącej problemów moto­
ryzacji, która traktowała o roz­
woju motoryzacji w Europie na 
początku lat 50, że ku ltury  » 
wzajemnego szacunku uczyć bę­
dzie samo życie. Coś w tym  
jest. Popatrzmy na ruchliwą 
ulicę w godzinach szczytu. 
Kiedy pędzą samochody trze­
ma strumieniami, n ik t nie prze­
biegnie przez ulicę. Oczywiście 
w takich sytuacjach najlepiej 
reguluje te sprawy sygnalizacja 
świetlna. Patrząc od drugiej 
strony, należy także przyznać

Autostrada 
na Krym

AUTOSTRADĘ o długoś­
ci 1200 kilometrów zaczęto 
budować w Związku Ra­
dzieckim na trasie Moskwa 
— Symferopol na Krymie. 
Autostrada umożliwi urlo­
powiczom wybierającym 
się nad Morze Czarne prze 
bycie tego szlaku w cza­
sie znacznie krótszym niż 
dotychczas — na upartego, 
w zasadzie w ciągu jedne­
go dnia.

Amortyzatory 
dla „Żiguli"

P R Z E D  17 la t y  K r o ś n ie ń s k a  F a ­
b r y k a  A m o r ty z a to r ó w  U c z y ła  z a le ­
d w ie  374 p r a c o w n ik ó w .  W y p r o d u ­
k o w a ła  w ó w c z a s  p ie rw s z ą  p a r t ię  a -  
m o r  t y  z a to r ó w  w  i lo ś c i  120 ty s .  
s z tu k ,  k t ó r y c h  ja k o ś ć  d a le k a  b y ła  
o d  d o s k o n a ło ś c i.  O b e c n ie  J e j z a ło g a  
s k ła d a  s ię  z 2600 osó b , a ro c z n a  
p r o d u k c ja  w y n o s i o k o ło  5 m in  a -  
m o r ty z a to r ó w  i  to  w y s o k ie j  ja k o ś c i.  
F a b r y k a  r o z b u d o w a ła  s ię  p rz e z  te  
la ta ,  w  h a la c h  p r a c u ją  n o w o c z e s n e  
m a s z y n y , w y k o n u ją c e  w  c ią g u  g o ­
d z in y  1 100 a m o r ty z a to ró w .  S ą on e  
m o n to w a n e  w  c ię ż a ró w k a c h ,  a u to ­
b u s a c h , fu rg o n e tk a c h  1 w e  w s z y ­
s t k ic h  s a m o c h o d a c h  p r o d u k o w a ­
n y c h  w  F a b ry c e  n a  Ż e r a n iu .  K r o ś ­
n ie ń s k a  f a b r y k a  z a o p a tr u je  r ó w n ie ż  
p r z e m y s ł m o to r y z a c y jn y  w  p rz e g u ­
b y  k u l is te ,  d r ą ż k i  k ie r o w n ic z e  i 
w ie le  in n y c h  e le m e n tó w .

P o d s ta w ę  p r o d u k c j i  s ta n o w ią  je d ­
n a k  a m o r ty z a to r y ,  k tó r e  i  n a  r y n ­
k a c h  z a g r a n ic z n y c h  w y r o b i ł y  s o b ie  
d o b rą  m a r k ę .  35 p ro c . t y c h  w y r o ­
b ó w  fa b r y k a  p rz e z n a c z a  n a  e k s ­
p o r t ,  g łó w n ie  d o  Z w ią z k u  R a d z ie c ­
k ie g o  — d la  „ Ł a d ”  i  „ Z ig u l i ” . 
p e r s p e k ty w ic z n e  p la n y  f a b r y k i  za ­
k ła d a ją ,  że d o  1985 r o k u  p r o d u k c ja  
a m o r ty z a to ró w  s ię g n ie  12 m in  
s z tu k . ( P A I )

Milion brazylijskich 
wozów rocznie

BRAZYLIA po raz pierwszy 
osiągnie w bież. roku 1 milion 
sztuk wyprodukowanych samo 
chodów. Wszystkie wozy wy­
twarzane w brazylijskich fabry 
kach oparte są na zagranicz­
nych licencjach; najwięcej pro­
dukuje się tu na licencj 
„Volkswagena” , a następnie 
„General Motors” , „Ford” 
„Chrysler” .

że również kierowcy respektują 
prawa pieszych.

Na tle tych ocen i  rozważań 
chcemy przekazać kilka życzli­
wych rad i uwag. Wszak nie 
wszystko jest jasne t nie każdy 
sięga co dnia do kodeksu dro­
gowego.

ZACZNIJMY od kierowców. 
Nerwy zawsze są tu złym do­
radcą. A więc nie spieszmy się 
i nie zajeżdżajmy drogi kole­
dze! Nie wyprzedzajmy pojaz­
dów na skrzyżowaniach i  przej­
ściach dla pieszych. Widoczność 
jest tu ograniczona (przez in ­
ne pojazdy) i  łatwo o nieszczęś­
liw y  wypadek. Pamiętajmy tak­
że o korzystaniu z właściwego 
pasa ruchu. Nie skręcajmy z 
lewego na prawy w ostatniej 
chw ili! Do obowiązków kierow­
cy należy także wczesne sygna­
lizowanie (kierunkowskazem) o 
zamiarze zmiany pasa jazdy. Tu 
najoszczędniejsi są szczecińscy 
taksówkarze. Czyżby żałowali 
żarówek? I  jeszcze jedna uwa­
ga. Otóż zauważyliśmy, że na 
skrzyżowaniach z instalacją 
świetlną, są kierowcy którzy z 
chwilą zapalenia się czerwone­
go światła wygaszają silnik. 
Wymieńmy ujemne strony ta­
kiego nierozważnego postępo­
wania; po pierwsze, żadna to 
oszczędność na paliwie, a po 
drugie uruchamianie w ostat­
niej chw ili startem powoduje 
duże straty czasu. A przecież 
chodzi o to aby przy zielonym 
świetle mogło jak najwięcej po­
jazdów opuścić skrzyżowanie. 
Wreszcie niebagatelną sprawą 
jest zanieczyszczanie powietrza. 
Każdy ponowny rozruch silnika 
powoduje w tym. momencie 
wzmożone wydalanie najbar­
dziej szkodliwych spalin.

A PIESI? Jacy oni są? Chy­
ba również mniej nerwowi niż 
dawniej. Pogodzili się z faktem 
wzrostu motoryzacji. Mają też 
swoje grzeszki. Najbardziej nie- 
biezpieczne to gwałtowne wtar­
gnięcie na pas wydzielony dla 
ruchu kołowego, bez rozezna­
nia sytuacji.

Jest oczywiście wiele innych 
słabych stron dotyczących pie■ 
szych i kierowców. Sądzimy 
jednak, że w wielu przypad 
kach brak znajomości przepisu 
można zastąpić wzajemną wy­
rozumiałością, kulturą i  szacun­
kiem. (z)

W MIEŚCIE Kinole koło Kujbyszewa odbywa się co roku zjazd majsterkowiczów — kon­
struktorów samochodów. Jury ocenia najlepsze „Samy”  — wykonane „domowym sposobem”  
samochody.

NA ZDJĘCIU: oto jeden z najciekawszych pojazdów — dwuosobowy sportowy wóz skon­
struowany przez mieszkańca Erewania Rafika S. Ordjana. Jest on oparty na modelu Moskwi­
cza 412, ma wmontowany silnik Skody 1200. Waży 750 kg i  rozwija szybkość 150 km/godz. Ka­
roseria wykonana została ze wzmocnionego włókna szklanego. Zwracają uwagę chowane auto­
matycznie reflektory. (CAF — TASS)

•  N a  ro n d z ie  — p ie rw s z e ń s tw o  z  p ra w e j  
T r a m w a je  u p rz y w ile jo w a n e

Nowe przepisy drogowe w NRD
PONAD 6 milionów pojaz­

dów porusza się obec­
nie na drogach NRD 

(łącznie z motocyklami i  cię­
żarówkami), przy czym więk­
szość z nich -jest rodzimej pro­
dukcji. Przemysł motoryzacyj­
ny w tym kra ju  zatrudnia 100

Sześć cylindrów
F IR M A  B M W  z a p o w ie d z ia ła  n a  

je s ie ń  d e b iu ty  n o w y c h  w e r s j i  s w y c h  
p o ja z d ó w . M o d e l 320. z a m ia s t d o ­
ty c h c z a s o w e g o  4 - c y l in d ro w e g o  s i l ­
n ik a  o  p o je m n o ś c i 2 l i t r ó w  i  m o c y  
109 K M , o t r z y m a  n o w ą . s z e ś c io c y -  
l in d r o w ą  je d ń o s tte ę  n a p ę d o w a , k tó ­
ra  z t e j  s a m e j p o je m n o ś c i u z y s k u ­
je  m o c  122 K M .  T e n  s a m  s i ln ik  
z n a jd z ie  z a s to s o w a n ie  ró w n ie ż  w  
in n y m  m o d e lu , m ia n o w ic ie  w ię k ­
s z y m . c z te ro d r z w io w y m  B M W  520.

N a to m ia s t  in n a  n o w a  „ s z ó s tk a ”  o 
p o je m n o ś c i 2.3 l i t r a  z w t r y s k ie m  
p a l iw a  r o z w i ja  m o c  143 K M . w b u ­
d o w a n a  d o  z g r a b n e j k a r o s e r i i  m o ­
d e lu  320 z a p o c z ą tk u je  w e r s ję  323 I .  
B ę d z ie  to  n a js z y b s z y  z m a ły c h  
B M W  (p rę d k o ś ć  m a k s y m a ln a  o k . 
195 k m /g o d z . )  1 z a jm ie  n a  r y n k u  
m ie js c e  o k u p o w a n e  d o ty c h c z a s  
p rz e z  m o d e l 320 I .

mmmmmmmmmmmś

— Tak kochanie, trochę kłopotu 
że jest woda w gażniku.

z silnikiem. Podejrzewam,

tysięcy t pracowników i  wytwa­
rza nie tylko znane i popular­
ne „Trabanty” czy „W artburgi”  
lecz także cerjione ciężarówki 
W-50.

OCZYWIŚCIE największe 
zainteresowanie obywateli re­
publiki skupia się wokół samo­
chodów osobowych, których 
ciągle jeszcze jest za mało (2 
min zarejestrowanych pojaz­
dów) a na przydział nowego 
wozu trzeba czekać k ilka lat. 
Sytuację złagodzić powinny w 
pewnym stopniu tegoroczne 
kontrakty zawarte na Targach 
Lipskich, głównie ze Związ­
kiem Radzieckim. Na mocy 
tych porozumień ZSRR dostar­
czy w roku przyszłym 30 ty ­
sięcy bardzo poszukiwanych 
„Ład” , 20 tys. „Moskwiczów” i 
kilka tysięcy „Zaporożców” .

OSOBNY rozdział stanowią 
zagadnienia stale wzrastające­
go ruchu drogowego. Z myślą 
o jego usprawnieniu, oraz do­
stosowując przepisy do stoso­
wanych powszechnie w innych 
krajach europejskich, Rada M i­
nistrów NRD zatwierdziła no­
wą „Ustawę w sprawie zacho­
wania się w ruchu drogowym” . 
Wejdzie ona w życie 1 stycznia 
1978 r. i, oczywiście, obowiązy­
wać będzie wszystkich użytków 
ników dróg, a więc również 
licznych zmotoryzowanych tu­
rystów z Polski. Aby więc 
nie /było przykrych zaskoczeń 
przedstawiamy zasadnicze po­
stanowienia nowego kodeksu. 
Znajdujemy wśród nich m. in, 
zakaz parkowania na drogach 
przelotowych, pierwszeństwo 
dla tramwajów, pbowiązek u- 
łatwiania wyjazdu z przystan­
ków autobusom komunikacji 
publicznej, obowiązek zjeżdża­
nia na prawo — poza pas jezd 
ni — pojazdów wolno porusza­
jących się, dla przepuszczenia 
tworzących się z ty łu  kolumn 
samochodowych.

WPROWADZONO też wszy­
stkie zalecenia wynikające z 
konwencji międzynarodowych, 
jak np. jednolity system zna­
ków drogowych, przy jednoczes 
nej likw idacji znaków i napi­
sów niezrozumiałych dla obco­
krajowców.

Odpada także znak o 
ruchu okrężnym, dający 

dotąd pierwszeństwo pojaz­
dom poruszającym się we­
wnątrz ronda — co zosta­
ło zastąpione generalną 
zasadą pierwszeństwa dla 
pojazdów nadjeżdżających 
z prawej strony.

Pojawi się natomiast (obok 
k ilku  innych) międzynarodowy 
znak „STOP” . Charakterystycz­
ny kształt odróżnia go od wszy 
stkich innych i  wiemy o co 
chodzi nawet gdy sam napis z 
różnych powodów będzie nie­
czytelny. Przydałby się taki 
znak i na polskich drogach.

ZLIKWIDOWANE będą spe­
cjalne przejścia zapewniające 
uprzywilejowanie pieszym, na­
tomiast bardziej rygorystycznie 
zostały sprecyzowane obowiąz­
ki kierowców wobec przechod­
niów. Piesi zaś zostali zobo­
wiązani do przekraczania jezd­
ni w miejscach oznakowanych, 
jeżeli przejście znajduje się nie 
dalej niż 50 m.

Przypomnijmy na koniec za­
sadę, iż nieznajomość praw 
czy przepisów obowiązujących 
w jakimkolw iek kraju nigdy 
nie stanowi okoliczności łago­
dzącej w stosunku do tych 
wszystkich którzy je przekra­
czają.

Węgierskie samochody
K R A J  te n ,  d o ty c h c z a s  k o o p e r u ją ­

c y  t y l k o  z z a g ra n ic ą  w  d o s ta w a c h  
c z ę ś c i i  p o d z e s p o łó w  m o to r y z a c y j­
n y c h  ( P o ls k a , Z S R R . J u g o s ła w ia ) ,  
u r u c h a m ia  w ła s n ą  p r o d u k c ję  s a m o ­
c h o d ó w  n a  l i c e n c j i  s z w e d z k ie j f i r ­
m y  V o lv o .  B ę d ą  to  w o z y  te re n o w e  
w  d w u  w a r ia n ta c h  k o n s t r u k c y j ­
n y c h .  W  b ie ż ą c y m  r o k u  w y jd z ie  
p ie rw s z a , in fo r m a c y jn a  s e r ia  860 
s z tu k ,  w  n a s tę p n y m  p r o d u k c ja  o -  
s ią g n ie  10 ty s ię c y .  ■,
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Wojewódzkie
Przedsiębiorstwo

Miejskiej
w Szczecinie
Z A T R U D N I

w  celu przyuczenia do zawodu 
kierow cy i  uzyskania prawa jaz 
dy kat. „D ra ”  uprawniającego 
do prowadzenia autobusów ko­
m unikacji m ie jsk ie j na terenie 
miasta Szczecina i  Świnoujścia

Mężczyzn w wieku 
od 22 do 35 lat.

WYMAGANE:

— wykształcenie minimum podsta­
wowe

— uregulowany stosunek do służby 
wojskowej

— niekaralność

— pozytywne w yniki badań lekar­
skich i  psychologicznych

— nie może być porzuceń pracy w 
poprzednich zakładach pracy, ani 
też zwolnień dyscyplinarnych

Dla osób samotnych spoza Szczecina 
i  Świnoujścia posiadamy kwatery 

prywatne.

Bliższych informacji udziela Ośro­
dek Szkolenia i  Doskonalenia Kadr 
ul. K. Kolumba 86, pokój 15, tel. 

426-11 wewn. 34.
3321-K

BIURO PROJEKTÓW CPN

„Naftoprojekt“
W ARSZAW A

poszukuje
na terenie miasta Szczecina

lokalu
o pow. od 150— 300 m kw.

nadającego się na pomieszczenia 
biurowe dla pracowni pro jekto­

wej.

O fe rty  należy zgłaszać pisemnie 
lub  telefonicznie pod adresem:

B iuro P ro jektów  CPN 
„N a ftop ro jek t”
ul. Somosierry 18 

71-206 Szczecin —  tel. 712-17.

3570-K

N A U K A

A N G IE L S K IE G O , n ie ­
m ie c k ie g o  uczę . T e le fo n  
760-19. 18178-G
M G R  in ż .  u d z ie la  k o r e ­
p e t y c j i  z m a te m a ty k i .  
T e l.  468-36. 18135-G
M G R  in ż .  u d z ie la  k o ­
r e p e ty c j i :  m a te m a ty k a ,  
m e c h a n ik a . M a ło p o ls k a  
5/8. 18135-G

N IE R U C H O M O Ś C I

D O M  s p rz e d a m  z p o w o  
d u  w y ja z d u .  S z c z e c in -  
W ie lg o w o , u l .  W e s o ła  1 
p o  go dz . 17. 18101-G
R O Z P O C Z Ę T Ą  b u d o w ę  
d o m k u  je d n o ro d z in n e g o  
s p rz e d a m . W  ro z l ic z e ­
n iu  M -4 . O fe r t y :  B iu r o  
O g ło s z e ń  S z c z e c in  18013

R O Ż N E

Z E S P Ó Ł  n a  w e s e la . Sza 
r o t k i  1 6 /lła . 17861-G
T A P E T O W A N IE  — te l.  
23-17-65. 17855-G
E K S P R E S O W E  c y k l in o -  
w a n ie  p o d łó g , p a r k ie ­
tó w  T e l.  384-68. 18037-G 
W A R S Z T A T  w y n a jm ę  
lu b  p o m ie s z c z e n ie  n a  
d z ia ła ln o ś ć  w a r s z ta to w ą  
w  o k o l ic a c h  S z c z e c in ą . 
T e l.  393-44. 18044-G
U Z U P E Ł N IE N IE  ta p ic e r  

. k i  ( w y g łu s z a n ie )  F ia ta  
126p. K u  S ło ń c u  51.

18142-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e  — K r a w c z y ń s k i  — 
te l.  22-66-81. 18164-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e  — W ie r z b ic k i  — te l.  
37-166. 17617-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e  — in ż . C h łó d  — te ł.  
820-145. 18099-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e  — S ła w iń s k i  —  te ł.  
22-58-14 17737-G

K U P N O

B O N Y  P K O  k u p ię .  T e l. 
728-66. 17938-G
W A Ł  d o  s a m o c h o d u  
N S U - P r in z  600 k u p ię .  — 
T e ł.  22-90-47. 17943-G
S Z A F Ę  g ra ją c ą  k u p ię .  
O f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  18118.

S P R Z E D A Ż

S Y R E N Ę  104, 1971 r o k .  
s p rz e d a m . T e l.  742-29.

18278-G
W A R T B U R G A  312 1961
r .  d o  m a łe g o  r e m o n tu  
s p rz e d a m . P o lic e  — te ł.  
175-437 p o  13.30. 18199-G
D A C IĘ  1300 s p rz e d a m . 
T e l.  220-768 g o d z . 18—20.

17744-G
V 0 1 '.K S W  A G E N A  1302L
s p rz e d a m . T e ł.  22-41-98.

18185-G
S A M O C H Ó D  m - k i  Z u k  
o ra z  ś l iz g  tu r y s t y c z n y  
ty p u  „ M i r e l ”  s p rz e d a m . 
T e l.  445-35. 18146-G

V O L K S W  A G E N A  1500S 
s p rz e d a m . T e ł.  777-37.

18072-G
W A R S Z A W Ę  224 s p rz e ­
d a m , s ta n  id e a ln y .  M i ­
c k ie w ic z a  70/1 g o d z  17— 
18. 18020-G
N A D W O Z IE  S y r e n y  105 
L  s p rz e d a m . T e l.  773-82.

18004-G
F IA T A  125p, 1300 r o k
1972 s p rz e d a m . K a l in y  
28/9. 17942-G

K O L C Z Y K I  z ło te  ( „ k o ­
ła ” ) s p rz e d a m . K a l in y  
9/11. 18150-G
N O G I d o  te le w iz o r a  k o  
lo r o w e g o  i  U n i t r y  s p rz e  
d a m . T e l.  22-27-68.

18203-G
W Ó Z E K  g łę b o k i  p ro d . 
f r a n c u s k ie j  i  łó ż e c z k o  
s p rz e d a m . T e l.  381-92.

17900-G
F U T R O  z n u t r i i ,  k o ż u c h  
d a m s k i s p rz e d a m . Szcze 
c ln ,  O b r .  S t a l in  e ra d u  
9/7. 18033-0
F U T R O  — c z a rn e  ła p k i  
k a r a k u ło w e  z  n o r k ą  ro z  
m ia r  42/44 o ra z  M a m  
— b rą z o w e  ła i> k i k a r a ­
k u ło w e  s p rz e d a m . P o c z ­
to w a  41/5 po  17 18078-0

L O K A L E

M IE S Z K A N IE  M -3 w  
L u b l in ie  (L S M )  z a m ie n ię  
n a  p o d o b n e  w  S z cze c i­
n ie .  T e l.  227-568. 17844-G

M IE S Z K A N IA  w  S ta r ­
g a rd z ie  S z c z e c iń s k im  na  
2 la ta  —  p o s z u k u ję . W a  
r u n k i  d o  o m ó w ie n ia .  J e  
r z y  D a je r l in g ,  P o z n a ń , 
L e o n a rd a  13. 3528-G

M IE S Z K A N IE  w ła s n o ­
ś c io w e  w y d z ie rż a w ię  

- łu b  k u p ię ,  n a jc h ę tn ie j  
p r z y  u l .  Ś w ie r c z e w s k ie ­
go  2, 3. 4. T e l.  393-44.

18045-G
M IE S Z K A N IA  2 - p o k o jo  
w e g o  n a  u m o w ę  z  in ­
s ty tu c ją  p o s z u k u ję . T e l.  
725-18. 18198-G

Pracownicy poszukiwani
Techników-technologów drewna z zakresu 
tartacznictwa, na stanowiska techniczne 
w Zakładach Przemysłu Drzewnego na 

terenie woj. szczecińskiego zatrudni

SZCZECIŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
PRZEMYSŁU DRZEWNEGO

Sprawy mieszkaniowe do omówienia. Wa­
runki pracy i płacy do uzgodnienia. Zgło­
szenia należy kierować pod adresem: 
Szczecińskie Przedsiębiorstwo Przemysłu 
Drzewnego Szczecin, ul. Szymanowskiego 
4a. Dział do Spraw Pracowniczych.

3571-K

SZCZECIŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
ROBÓT INŻYNIERYJNYCH 

w Szczecinie 
z a t r u d n i :

spawaczy, zbrojarzy-betoniarzy, izolerów 
brukarzy, monterów instalacji sanitarnej, 
monteiów maszyr budowlanych, elektry­
ków samochodowych i sieciowych, kierow­
ców, maszynistów sprzętu ciężkiego i śred­
niego oraz robotników niewykwalifiko­

wanych.
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w 
dziale zatrudnienia Szczecin, ul. Tama Po- 
morzańska 13a, teł. 82-10-51 wewn. 22.

3470-

„ENERGOPOL-5”  W SZCZECINIE 
Przedsiębiorstwo Morskiego 

Budownictwa Hydrotechnicznego 
ul. Floriana 9/13

zatrudni natychmiast:

betoniarzy-zbrojarzy, spawaczy, palowych, 
kafarowych, maszynistów koparek i spy­
charek, marynarzy, mechaników okręto­
wych, ślusarzy remontowych, elektryków, 
maszynistów dźwigów samojezdnych. Wa­
runki płacy i pracy wg Układu Zbiorowe­
go Budownictwa. Osobom - imiejscowym 
zapewniamy hotel robotniczy. Zaintereso­
wanych prosimy o składanie ofert względ­
nie osobiste zgłaszanie się w Dziale Służb 
Pracowniczych, tel. 426-31, w. 23. 3278-K

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT 
CZERPALNYCH I  PODWODNYCH 

y. Szczecinie, ul. Kujota 18/21

zatrudni natychmiast następujących 
pracowników na jednostki pływające:

robotników niewykwalifikowanych w celu 
przyuczenia do zawodu marynarza oraz 
marynarzy, starszych marynarzy, moto­
rzystów, maszynistów okrętowych, kucha­
rzy okrętowych lub pomocników kucharzy 
i oficerów elektryków okrętowych I  klasy. 
Wymienieni pracownicy w inni posiadać 
dobry stan zdrowia oraz wymagane kwa­
lifikacje , urzędów morskich. Ponadto za­
trudnimy pilnie stolarzy ogólnych, kowali, 
monterów silników spalinowych i  elektry­
ka do pracy w warsztatach w systemie 

pracy 8-godzmtiym.

Pracownicy zatrudnieni w taborze pływa­
jącym pracują w systemie 20 dni pracy 
w miesiącu na 10 dni wolnego lub 15 dni 
pracy na 15 dni wolnego i otrzymują w 

tym czasie całodzienne wyżywienie. 
Informacji w sprawie warunków pracy 
i  płacy udziela Sekcja Osobowa i Szkole­
nia Zawodowego, tel. 380-34 do 39 centra­
la, wewn. 21 i  17 lub osobiście w tej sekcji 
od godz. 6.45—14.45 — dojazd autobusem 
nr 76. 3573-K

PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE 
POLMOZBYT

w Szczecinie ul. Mieszka I  65

zatrudni od zaraz do nowo uruchomionego 
Centrum Sor edaży i Obsługi Fiata:
— mechaników samochodowych,
— spawaczy-blacharzy,
— lakierników samochodowych,
— techników-diagnostyków,
— zmywaczy samochodów do myjni

automatycznej,
— sprzątaczy warsztatowych,
— konserwatorów urządzeń.

Skierowania z Wydziału Zadudnienia nie 
są wymagane. Informacji o warunkach 
pracy i płac udziela Sekcja Spraw Osobo­
wych tel. 82-10-81 wew. 37 lub 59. 3374-G

Z A K Ł A D Y  CHEMICZNE 
„P O LIC E ”

zatrudnią natychmiast 
mężczyzn na stanowiska:

O  Śl u s a r z y
O  ELEKTROMONTERÓW  
O  ELEKTROM ECHANIKÓW  

APAR ATU R Y KONTROL­
NO-POMIAROW EJ 

O  APARATOW YCH 
PRZEMYSŁU 
CHEMICZNEGO 
z wykształceniem średnim 
lub  zasadniczym chemicz­
nym , innym  technicznym, 
LO  lub  podstawowym do 
przyuczenia zawodu apara­
towego

^  ROBOTNIKÓW
TRANSPORTOW YCH 
—  praca w  akordzie

o r a z  K O BIETY

^  N A  STANO W ISKA 
APARATOW YCH 
PRZEMYSŁU 
CHEMICZNEGO 
z wykształceniem średnim 
lub  zasadniczym chemicz­
nym  oraz LO.

Wynagrodzenie wolne od podatku i  
składki emerytalnej.

Pracownikom zamiejscowym za­
pewniamy zakwaterowanie w hotelu 
robotniczym. Dojazd do pracy ze 
Szczecina i Polic autobusami zakła­
dowym i Szczegółowych informacji 
udziela Wydział Kadr pok. 26 nr tel.

17-40-02.

Dojazd do zakładu ze Szczecina au­
tobusem WPKM nr 101 z Placu Hoł­

du Pruskiego.
3598-K

ZOSTAŃ STOCZNIOW CEM! 

DYREKCJA
STOCZNI SZCZECIŃSKIEJ 

Im. A. Warskiego
w porozumieniu z 

Wojewódzką Komendą OHP 
w Szczecinie

o g ł a s z a  z a p i s y  
MŁODZIEŻY MĘSKIEJ 

w wieku 16— 17 lał

bez ukończonej szkoły 
podstawowej do 

JEDNOROCZNEGO 
HUFCA DOCHODZĄCEGO  

(bez zakwaterowania) 
dla młodocianych.

W okresie pobytu w hufcu juna­
cy kontynuują naukę w Podsta­
wowym Studium Zawodowym i 
zdobywają kwalifikacje zawodo­
we (przyuczenie do zawodu) w 

kierunkach:
O  MURARZ - TYNKARZ 
<> ZBROJARZ - BETONIARZ 
^  MONTER ROBOT 

DROGOWYCH 
O  INSTALATOR

WODNO - KANALIZACYJNY

Informacji udziela i przyjmuje 
kandydatów Komenda 40-7 OHP 
im. „Synów Putku" w Szczecinie, 
ul. Starzyńskiego 3/4 —  telefon 

21-13-11.
3599-K

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I"  -  D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  S P O Ł D Z  W Y D A W N IC Z E J  „ P R A S A  -  K S IĄ Ż K A  -  R U C H "  W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  
w  S z c z e c in ie  R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 s z c z e c in  p i  H o łd u  p ru s k ie g o  8 s k r y t k a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M  T E L E F O N Y : c e n tr a la  430-21. s e k re ­
t a r ia t  r e d  n a c z e ln y  157-41. s e k r e te r z  r e d a k c j i  407-21 s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n  83), d z ia ł m ie js k i  462-35. d z ia ł m o rs k i 427-77 d z ia ł s p o r to w y  379-50 d z ia ł łą c z n o ś c i,  
z c z y te ln ik a m i 450-21 B iu r o  O g ło sze ń  394-34 re d  p o ra n n a  {p o  g o d z  6) 224-028 224-250 d a le k o p is y  224-018 p r e n u m e ra ta  na  k r a j  p r z y jm u ją  O d d z ia ły  R S W  „ p r a s a  -  K s ią ż k a  — 
R u c h "  o ra z  U rz ę d y  P o c z to w e  i d o rę c z y c ie le  w  te rm in a c h  d o  25 l is to p a d a  na s ty c z e ń  i k w a r ta ł  p ó łro c z e  r o k u  n a s tę p n e g o  na  c a ły  r o k  n a s tę p n y  do  10 K a żde go m ie s ią c a  
p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p r e n u m e ra ty  na  p o z o s ta łe  o k r e s y  r o k u  b ie ż ą c e g o  C en a p r e n u m e ra ty  ro c z n e j -  312 z ł Z a k ła d y  o ra e y  in s t y t u c je  i  o r g a n iz a c je  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  
n a  p r e n u m e ra tę  w  m ie js c o w y m  o d d z ia le  R S W , a w  m ie js c o w o ś c ia c h  w  k tó r y c h  n ie  m a  te g o  O d d z ia łu  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b a d z  u  d o r ę c z y c ie l i  N a to m ia s t p re n u m e -  
r a to r z y  in d y w id u a ln i  w y łą c z n ie  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i  P r e n u m e ra tę  ze z le c e n ie m  w y s y łk i^ z a ^  ę ra n icę _  _ k tó ra  lęs t^  o  śO p ro c
„ P r a s a  -  K s ią ż k a  
k ła d y  G r a f ic z n e

R u c h ”  C e n tr a la  K o lp o r ta ż u  P ra s y  i  W y d a w n ic tw  u l  T o w a ro w a  28. 00-9
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W S P Ó Ł C Z E S N Y  — ..D o ż y w o c ie ”  
g . 19.30 (s o b o ta  1 n ie d z ie la ) :  Z A M E K  
— ..K s ią ż e  n ie z ło m n y ”  g . 20; n ie ­
d z ie la :  g. 19: M U Z Y C Z N Y  — . .K r a ­
in a  u ś m ie c h u ”  r . 19.30: n ie d z ie la :  g. 
10: F IL H A R M O N IA  -  k o n c e r t  f o r ­
te p ia n o w y  g. 18; P L E C IU O A  — 
„ K o n i k  G a rb u s e k ”  g . 17; n ie d z ie la :  
g . 11 l  1«: Z A M E K  — k o n c e r t  k a ­
m e r a ln y  g . IB (n ie d z ie la ) .

D E L F IN  ( te l.  4«8-78) „ S y n ”  g. 15.39. 
1*. 20.15 — f r . .  I .  15; n ie d z ie la :
. .D y s k r e t n y  u r o k  b u r ż u a z j i ”  g. 9. 
I I .  13.15. 15.39. 18, 20.15 -  f r . .  I .  15: 
K O S M O S  ( te l.  380-03) . .S z k a r ła tn y  
p i r a t "  g . 9. 11.15. 18.30. 1«. 19.15.
28.30 — U S A  p a n o ra m ., 1. 15 (so­
b o ta  1 n ie d z ie la ) :  B A Ł T Y K  ( te ł.  
733-35) „ W ie lk a  p o d ró ż  B o lk a  i 
L o lk a ”  g . 15.30. 18. 20.15 — po i. 
(s o b o ta  i  n ie d z ie la ) ;  C O L O S S E U M  
( te ł  458-18) „ C e n n y  d e p o z y t”  g, 1«. 
18.15, 20 30 — f r . , . . l .  15: „ W ie lk a  p o d ­
r ó ż  B o lk a  i L o lk a ”  g . 9. 1115. 13.30
—  o o ł.  (s o b o ta  t n ie d z ie la ) :  P O L O ­
N IA  ( te l.  22-18-34) „ W  g w ie z d n y m  
p y le ”  g. 16 — N R D , 1. 12; ..W z g ó ­
rz a  Z e le n g o r y ”  g . -  18, 20 — Jug .. 
1. 18; n ie d z ie la :  „ P o c a łu n k i  z  H o n g ­
k o n g u ”  g . 1«. 18. 2« —  f r . .  p a n o ra m .. 
3. 12: P rO N IE R  ( te l.  475-02) ..T a ­
je m n ic a  T o l i "  g . 10. 17 _  p o !.: 
„ N ie z w y k łe  p r z y g o d y  W ło c h ó w  w  
R o s j i "  R. 13. 15. 18 — ra d ź .:  „ P o ­
l i c ja  d z ię k u je ”  g. 22 ~  w ł „  1. 18: 
. .G w iż d ż ę  n a  w s z y s tk o ”  g. 20 — 
ra d ź .,  p a n o ra m  (s o b o ta  ł  n ie d z ie la ) :  
D R U Ż B A  ( te l.  356-05) n ie d z ie la :  
„ W k r ó t c e  b e d z ie  k o n ie c  ś w ia ta ”  g. 
15.30. 18. 20.15 — Ju g .. 1. 18; Z A M E K
—  ..T r ę d o w a ta ”  g 18 — p o i.. 1. 15
(s o b o ta  1 n ie d z ie la ) ;  P R O M IE Ń  — 
„ N a  t r o p ie  W ilb y ’ ee o ”  g . 16. 18. 
20 — a n g .. 1. 18: n ie d z ie la :  g . 14. 18. 
18. 20; S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )
„ O s ta tn i  b a l  w  R o ż n o w ie ”  « . 16.30
—  C S R S . 1. 12: „ M is t r z  r e w o lw e r u "
g . 18.15 — U S A . p a n o ra m .. 1. 15: 
„ S z c z ę k i”  g  20.15 — U S A . 1. 15 — 
p a n o ra m .; n ie d z ie la :  g. 15. 17. 19: 
M E W A  (Ź e le c h o w o )  „ F i l o  i  F la o  
w  L e g i i  C u d z o z ie m s k ie j”  g. 17 — 
R F N ; n ie d z ie la :  g  15.30. 17: . .P rz e ­
p ra s z a m , c z y  t u  b i ją ? ”  g. 18.30 —  
p o i .  1. 18: P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )
. .W ie lk a  p o d ró ż  B o lk a  i  L o lk a ”  g. 
1«. !«  — p o i. ;  . .B a r w y  m o je j  m ło ­
d o ś c i”  g. 20 — ja p . .  1. 18 — P a n o ­
ra m .:  n ie d z ie la :  g . 19; . .W ie lk a  
p o d ró ż  B o lk a  i  L o lk a ”  g . 15, 17: 
H U T N IK  fS to łc z y n )  „ T e r r o r  M e e h a - 
g o d z i l l i ”  g . 17. 18 30 —  ja p . ,  p a n o ­
ra m . (so b o ta  i  n ie d z ie la ) :  1 M A J  
(Ż y d ó w c e )  „ Z a k a z a n e  p io s e n k i"  g.
17 — p o i. ;  „G w iż d ż e  n a  w s z y s tk o ”
K 19 — ra d ź ., p a n o ra m .. 1. 12 ( n ie ­
d z ie la ) :  B A J K A  (P o lic e )  „J e ź d z ie c  
bez g ło w y ”  g. 19 - -  ra d ź . ;  „P o d ­
r ó ż  k o ta  w b u ta c h ”  g . 17 — ła n . 
p a n o r a m .:  n ie d z ie la :  g. 17; „ C z a r ­
n a  k a r a w a n a ”  g. 19 —  ra d ź . p a ­
n o r a m ..  1. 12: B I A Ł Y  Ż A G IE L
(T rz e b ie ż )  ..O d ś w i tu  d o  ś w i t u ”  g.
18 — ra d ź . ( n ie d z ie la ) :  S Y R E N K A  
(J a s ie n ic a )  „ K o c h a ł  a lb o  r z u ć ”  g. 
17. 19 — p o i. (n ie d z ie la ) :  Z A T O K A  
(N o w e  W a rp n o )  „ T o  n ie m o ż l iw e ”  
g . 18 — ra d ź ..  1. 15 ( n ie d z ie la ) :  D A R  
(S ta rg a r d )  „ P in t e a "  r u m . .  1. 12 (so ­
b o ta  i n ie d z ie la ) :  IN A  ( S ta rg a rd )  
n ie d z ie la :  „ R o d z in n y  m e lo d r a m a t”  
ra d ź .,  p a n o ra m .. 1. 12 ^  35U S ŁA  (G o ­
le n ió w )  ..Z a  m o s te m ”  r u m ..  1. 15: 
„ P o w r ó t  R o b in  H o o d a ”  a n g .. 1. 12 
(s o b o ta  i  n ie d z ie la ) :  R O B O T N T K  
( P y rz y c e )  „ O s ta tn i  b e z t r o s k i m ie ­
s ią c ”  C S R S . 1. 12 (s o b o ta  i  n ie d z ie ­
la ) ;  G R Y F  ( G r y f in o )  „ K o c h a j  a lb o  
r z u ć ”  p o i.  (n ie d z ie la ) .

P O R A N K I m  A D Z IE C I 
I  M Ł O D Z IE Ż Y  
(n ie d z ie la )

P O I O N T  A  —  „R e k s io  s a d o w n ik ”  g. 
14.39: P IO N IE R  — „ T a je m n ic a  T o l i ”  
g .  10. 11. 12, 17; P R O M IE Ń  — „ H a lo .  
t a x i ”  g . 12; S Z M A R A G D O W E  — 
„ T a b l ic z k a  m a rz e n ia ”  g . 13 30: M E -

W A  — „ Z im o w y  o g r ó d ”  g. 14.30: 
P R Z Y J A Ź Ń  — „ P o je d y n e k  w  b u ­
s z u ”  g . 14; H U T N IK  — „ M iś  U sza ­
te k ”  g. 12.30; l  M A J  — „Z a k a z a n e  
p io s e n k i”  g . 15; B A J K A  — „ P o d r ó ż  
k o ta  w  b u ta c h ”  g . 12; B I A Ł Y  Ż A ­
G IE L  — „ B i t w a  o  K o z i  D w ó r "  g. 
16; S Y R E N K A  — .B it w a  O K o z i 
D w ó r ”  g . 15.30; Z A T O K A  —  „ B u ­
łe c z k a "  g . 1«: H E T M A N  — „ Z a g i ­
n ą ł  p ie s ”  g . 11, 12; „ H u l t a js k a  
c z w ó r k a ”  g . 13.
R E P E R T U A R  K I N  n a  p o d s ta w ie
in f o r m a c j i  O P R F .

M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I —  
X V I I  w .;  S ta re  s r e b ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ;  T w ó rc z o ś ć  A n d r z e ja  Ż y -  
w ic k ie g o ;  S z tu k a  p o ls k a ; P o k a z  
je d n e g o  o b ra z u ; W ła d z tw o  K s ią ż ą t 
P o m o r s k ic h  g . 9—15; W A Ł Y  C H R O ­
B R E G O  3 -  P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m  
p rz e d  1009 la t ;  P r z y r o d a  m o rz a ; 
U rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  
m o r s k ic h .  G o s p o d a rk a  m o rs k a  n a  
P o m o rz u  Z a c h o d n im  1945—70; D a w ­
na  k u l t u r a  lu d o w a  n a  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im ;  K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d ­
n ie j :  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  i  m o n e ­
t y  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  W y s ta ­
w a  p r z y r o d n ic z a :  p t a k i :  K u c h n ia  
s t-a ro p o m o rs k a  g . 9—15; S T A R Y  
R A T U S Z  — p ł .  R z e p ic h y  —  D z ie je  
S z c z e c in a  o d  X  w ie k u  d o  w s p ó ł­
c z e sn o śc i: M i l i t a r ia  X I X —X X  w .;  
A r c h i t e k tu r a  I u r b a n is t y k a  Szcze­
c in a  w  X X X - le c ie  S A R P  g . 9—15; 
Z A M E K  — „ F o to g r a f ia  s z w a jc a rs k a  
od  1840 do  n a s z y c h  d n i ”  —  g . 10—18.

W  N IE D Z IE L E

w y s ta w y  c z y n n e  w  g . 10—16.

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l­
s k ie j  ( d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  7;
W E W N . — A T k o ń s k a ; C H IR . — I I  
P o m o rz a n y : P O Ł O Ż N IC T W O  —
P io t ra  S k a r g i ;  N E U R O L O G IA  — 
U n i i  L u b e ls k ie j ;  D E R M A T O L O G IA  
— A r k o ń s k o .

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7 — g. 
19—7; D O R O S Ł Y C H  — J e d n . N a ro ­
d o w e j  12 — o d  g . 20 d o  7 ; S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  — J e d n . N a ro d o w e !  
12 — o d  g. 20 do  7; N A D  O D R A  1* 
— o d  g . 15 d o  8.

N IE D Z IE L A

S Z P IT A L E

C H IR  D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7; 
W E W N . —  P o m o rz a n y : C H IR . — 
U n i i  L u b e ls k ie j ;  P O Ł O Ż N IC T W O
— P o m o rz a n y ; N E U R O L O G IA  — 
U n i i  L u b e ls k ie j :  D E R M A T O L O G IA
— A r k o ń s k a .

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7 — ca ­
łą  d o b ę ; D O R O S Ł Y C H  —  J e d n . N a ­
ro d o w e j  12 — s o b o ta : o d  19 d o  7: 
n ie d z ie la :  c a łą  d o b ę ; S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  -  J e d n . N a r o d o w e j 12 

_— s o b o ta : g. 20—7; n ie d z ie la :  o d  g. 
8 — c a łą  d o b ę ; N A D  O D R Ą  18 — 
c a łą  d o b ę  ( w  ty m  g a b in e t  z a b ie g o ­
w y ) .

A P T E K I

S O B O T A  1 N IE D Z IE L A

W IE L K A  17 (d o d . o d t r u t k i  i  t le n )  
— te l.  372-75; W O J . P O L . 17 —  te ł.  
352-61; W O J . P O L . 134 —  te l.  749-00; 
S T O Ł C Z Y N  N /O D R Ą  20 — te l.
23-94-22; Z D R O J E , B a t .  C h ło p s k ic h  
54 — te l.  61-23-73.

IN F O R M A C J E P R O G R A M  I I

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 
i  446-46 —  g . 7—2d (s o b o ta );

P U N K T  IN F O R M A C J I  T U R Y S T Y ­
C Z N E J  — J e d n o ś c i N a r o d o w e j 58 — 
te l.  428-32 — g . 8—46 (s o b o ta );

K O L E J O W A  — te l.  460-23: P o c ią g i 
p rz y je ż d ż a ją c e  —  934; P o c ią g i o d ­
je ż d ż a ją c e  — 938;

U S Ł U G I — te l.  429-14 i  47S-W — 
g. 8—19 (so b o ta ).

I I  S tu d io  S p o r t .  13.10 M u z y c z n a  te -  
le te k a .  14 W o js k o w y  f i l n i  d o k u m . 
14.40 D la  m ło d y c h  w id z ó w  „ S p o r t  
i  z a b a w a ”  15.30 „ N ie  t a k i  d ia b e ł 
s t r a s z n y ” . 16.35 F i lm  ra d ź . „ P la c  
C z e r w o n y ” . 19 W ie c z o r y n k a ,  d z ie n ­
n i k  ( k o l.) .  20.30 M ię d z y n a r o d o w y
k o n k u r s  ta ń c a  to w a r z y s k ie g o  — 
H a l le  1977 (k o l. ) .  21.49 F i lm  a n g . 
„ S p r a w a  o s o b is ta ” .

U W A G A : T V  z a s trz e g a  so b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W

N IE D Z IE L A

A L .  W Y Z W O L E N IA  37 — g . 1 9 -1 5 ; 
B . K R Z Y W O U S T E G O  9 —  g. 15—20; 
J E D N . N A R O D O W E J  49 — g. 14—19
( w ln n o - c u k ie r n tc z y ) .

O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W

N IE D Z IE L A

P O L M O Z B Y T  —  S Z C Z E C IN . M ie sz ­
k a  I  »5 —  te Ł  *2-42-23 — g .  3 -1 « .

P O M O C  D R O G O W A

N IE D Z IE L A

O P D -1  — S Z C Z E C IN , u l.  J a g ie l lo ń ­
s k a  35 —  te l.  9B¡ i  433-42: O P D -3  — 
O O I.JC N IÔ W , u l .  1 M a ja  25 —  te l.  
31-Sł i  981.

TELEWIZJA

P R O G R A M  I  .

14.40 R ed . s z k o ln a  z a p o w ia d a  14.55 
R a d z im y  r ó łn ik o m  (k o l.) .  15.05
O b ie k ty w .  15.25 D z ie n n ik  ( k o l.) .  
15.35 D la  d z ie c i „ G r o m a d k a  M is ia  
U s z a tk a ” . 16.05 F i lm  d o k u m . „ Ż y ­
c io r y s  K r a ju  R a d ” . 16.50 . .L a ta r n ia  
c z a r n o k s ię s k a " .  17.25 F i lm  ra d * .  
— „ D z iw n i  lu d z ie ” . 19 D o b ra n o c , 
d z ie n n ik  ( k o l. ) .  20.30 F i lm y  z  M . 
M o n ro e  „ K s ią ż ę  1 a k to r e c z k a ”  ( k o ­
lo r ) .  22.30 D z ie n n ik  (k o l.) .  22.45
W ł.  f i lm  e s t ra d o w y  „T y s ią c e  ś w ia ­
t e ł ” . 23.20 K in o  n o c n e  „ L u n a ty c z ­
k a "  (k o l.) .

P R O G R A M  1(

18.35 „ W o jn a  d o m o w a ” . 17 U ś m ie ­
c h y  S ta re g o  K in a .  17.40 P o p o łu d n ie  
p o d ró ż y  S p rz y g o d y  (k o l.) .  18.40 K r o  
n ik a .  19 D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o l. )
29.30 O p e re tk a  F r .  .L e h a r»  „P a g a ­
n in i ”  ( k o l  ) . 22.25 F i lm  a n g . ..S h e r ­
lo c k  H o lm e s  l  i n n i ”  ( k o l ). 23.15 „24 
g o d z in y ”  ( k o l. ) .

N IE D Z IE L A  

P R O G R A M  I

7 i  7.38 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 8 
S z k o ła  ś r e d n ia  —  nasze  s p o tk a n ia  
8.20 N o w o c z e s n o ś ć  w  d o m u  i  za­
g ro d z ie . 8.35 S tu d io  S p o r t  +  A B C ... 
9 T e le ra n e k  ( k o l. ) .  10.20 A n te n a  ( k o ­
lo r ) .  10.45 ..S a m o c h o d y  i  lu d z ie ”  — 
f i lm  f r .  ( k o l. ) .  11.45 D z ie n n ik  ( k o l  ). 
12 R o z m o w y  r o ln ic z e  ( k o l.) .  12.30 
Z  k a m e rą  w ś ró d  z w ie rz ą t .  13.05 
P io s e n k i n a  ż y c z e n ie . 13.19 „ J a k  
n a m a lo w a ć  w a k a c je ” . 13.20 „ K ie ­
s z o n k o w e  p r z y g o d y ” . 14 „Z a  
i  p rz e d  p r o g ie m ” . 14.20 T r y b u n a ł  
w y o b ra ź n i .  15.05 L o s o w a n ie  D u ż e g o  
L o tk a .  15.15 F i lm  U S A  „ P ie k ło  p o ­
n iż e j  z e ra ” . 16.45 F e l ie to n  f i lm o w y  
„ T r ó jk ą t  ś m ie r c i ” . 17.05 „ D a w n o  
te m u ” . 17.20 S tu d io  S p o r t .  18.15 N ie  
t y l k o  ig r z y s k a .  18.35 R e p o r ta ż  f i lm .  
„ S o b e k ” . 18.45 ś p ie w a  C a rm e n  S e­
v i l la .  19 W ie c z o r y n k a ,  d z ie n n ik .
20.30 P io s e n k a  n a  ż y c z e n ie . 20.35 
F i lm  w ł .  „ M a r c o  V is c o n t i ” . 21.40 
P r a w d y  1 le g e n d y . 21.55 „R e n d e z  
v o u s  z b a l la d a ” . 23 „ T a je m n ic a  G ó r  
S o w ic h ” . 2340 S tu d io  S p o r t .  23.20 
„ W i t k a c y  p o d  n a m io te m ” .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.40 U  p r o f .  F ł im m r ic h a .  16.19 M u ­
z y c z n e  p o z d ro w ie n ia . 17 „ H is to r ie  
o z w ie r z ę ta c h ” . 17.30 W ia d o m o ś c i. 
17.35 S p o r t .  18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  
d z ie c ię c e j. 19 F i lm  T V  „ M ę ż c z y z n a  
z  m ie c z e m ” . 19.25 P ro g n o z a  p o g o ­
d y .  k r o n ik a .  20 F i lm  T V  N R D  — 
„ J u l i a ” . 2J.40 K r o n ik a .  21.50 P r o ­
g r a m  m u z y c z n y . 22.40 F lu n  U S A  _  
„ B a b c ia  n ie  p o z w a la ” . 0.3S W ia d o ­
m o ś c i.

N IE D Z IE L A

9.25 K r o n ik a .  10 O d w ie d z a m y  te a t r  
d z ie c ię c y . 11 P r o g r a m  m u z y c z n y . 
12.30 O d  n ie d z ie li  d o  n ie d z ie li .  13 
W ia d o m o ś c i 13.10 F i lm  k r ó tk o m e -  
t r a ż o w y  . .M ło d y  o r z e ł” . 13.25 W y ­
s tę p u je  S u z i Q u a tr o .  14.20 F i lm  T V  
N R D  „ N a  m o rz e ” . 15.30 Ż a r t y  f i l ­
m o w e . 16 S k r z y n k a  ż y c z e ń . 17 W ia ­
d o m o ś c i. 17.05 S p o r t .  18.50 P o z d ro ­
w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  19.25 P ro g n o ­
za p o g o d y , k r o n ik a  20 F i lm  k r y m .  
. .Z a ś w ia d c z e n ie  ś m ie r c i ” . 21.35 G a ­
le r ia  T V .  21.49 „ B e r l i n ” . 22.30 W ia ­
d o m o ś c i.

RADIO

P R O G R A M  I
(n a  fa H  1322 m l

W IA D O M O Ś C I: 15. 19. 22. 9.01.
14.30 S tu d io  „ G a m a ” .  15.05 L is t  z 
P o ls k i.  15.10 S tu d io  „ G a m a ” . 18.00 
T u  J e d y n k a .  17.30 S tu d io  M ło d y c h . 
18.25 N ie  t y l k o  d la  -k ie ro w c ó w . 18.33 
P ó l w ie k u  p io s e n k i p o ls k ie j.  19.15 
Z  p o z n a ń s k ie g o  s tu d ia .  20.05 P ro ­
g r a m  z d y w a n ik ie m .  21.35 P r z y  m u ­
z y c e  o s p o rc ie . 22.30 M u z y k a  do  
p o d u s z k i.  23.00 M in ą ł  d z ie ń , 23.15 
M u z y k a  d o  p o d u s z k i.  9.06 K a le n ­
d a rz  K u l t u r y  P o ls k ie j .  0.11 P r o g r a m  
n o c n y  z  B ia łe g o s to k u .

P R O G R A M  n
(n a  f a l i  230 m  i  U K F  67.52 M i l i )

W IA D O M O Ś C I: 18.30, 21.30. 23.30;
S E R W IS  R Y B A C K I :  19.25. 0.01.
14.30 S tu d io  S ło n e c z n ik .  14.50 „ C z a . 
ta " .  15.05 K o n c e r t y  B a c h a . 15.30 
S tu d io  P lu s . 19.10 P r z e k r ó j  m u z y c z ­
n y  ty g o d n ia  16.40 P rz e g lą d  A k t u a l ­
n o ś c i W y b rz e ż a . 17 00 J .  F . H a e n -  
d e l:  „ M u z y k a  K r ó le w s k ic h  O g n i 
S z tu c z n y c h ”  17 20 N im  s le  k s ią ż k a  
u k a ż e  17 40 R e p o r ta ż  l i t e r a c k i .  18.00 
N o w e  n a g r a n ia  r a d io w e  — W o lf ­
g a n g  A m a d e u s  M o ż a rt .  18.40 „C z a s  
i  lu d z ie ”  19.00 „ M a ty s ia k o w ie "
19.30 Ś p ie w a  C h ó r  A k a d e m ic k i  z
U p p s a li.  20.15 S e rg iu s z  R a c h m a n i­
n o w :  I I I  K o n c e r t  fo r t e p ia n o w y  c -  
m o l l  op . 18 20 55 M ię d z y n a r o d o w y
K o n k u r s  C h ó ró w  A m a to r s k ic h  R a ­
d ia  B B C . 22.00 ..Z a k o p a n o  o t ic o n " .
23.00 P o p u la r n e  t r a n s k r y p c je  L e o ­
p o ld a  S to k o w s k ie g o . 23.35 C o s ły ­
c h a ć  w  ś w ie c ie .  23.40 F . S c h u b e r t  
— k w a r te t  s m y c z k o w y  w  r ó ż n y c h  
to n a c ja c h .

P R O G R A M  I I I
( U K F  «8.78 M ilą )

17.95 M u z y c z n a  p o cz ta  U K F .  17.48 
T e a t r z y k  „ Z ie lo n e  O k o " .  18.10 S w ia  
to w a  k a r ie r a  te m a tó w  r o s y js k ic h .
18.30 P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h .  18.45 
S a lo n  m u z y k i  m e c h a n ic z n e j.  19.15 
K s ią ż k a  ty g o d n ia r  19.35 O p e ra  t y ­
g o d n ia . 19.50 „ D e m o n  z b a g ie n n e ­
go  b o r u ” . 20.00 B a w  s ię  ra z e m  z 
n a m i.  22.0« G w ia z d a  s ie d m iu  w ie ­
c z o ró w . 22.15 C o  w ie c z ó r  p o w ie ś ć . 
22.45 „ J e s ie ń ” . 23 00 S p o tk a n ie  z

d z ie c iń s tw e m . 23.05 W ie c z ó r  w  
O ly m p i i .  23.50 N a  d o b ra n o c  g ra  ze ­
s p ó ł „ C h a ł t u r n i k ” .

P R O G R A M  I V
. ( U K F  65,96 M ilą )

14.25 T e a t r  P R  — „ H u r a g a n " .  15.30 
K a r ło w ic z  — „O d w ie c z n e  p ie ś n i” . 
16.05 N o w e  n a g r a n ia  r a d io w e . 16.30 
R o z m o w y  i  r e f le k s je  p e d a g o g iczn e .
17.00 S p o r to w e  r o z m a ito ś c i.  17.20 
N a d a ję  c i im ię  „ F e l ik s  D z ie r ż y ń ­
s k i ” . 17.40 K a ru z e la  p rz e b o jó w .
18.25 C z y  zna sz  s w o je  p ra w o ?  18.40 
R a d io w y  P o ra d n ik  J ę z y k o w y .  18.55 
Z ie m ia ,  c z ło w ie k ,  w s z e c h ś w ia t 19.15 
J . f r a n c u s k i .  19.30 K o n c e r t .  20.00 
R a d io w y  F e s t iw a l K w a r te tó w  S m y ­
c z k o w y c h . 21.30 G ra  p ia n is tk a  
s z w e d z k a  G r e la  E r lk s o n .  22.15 R a ­
d io w e  p o r t r e t y  P o la k ó w .  22.35 M u ­
z y c z n y  ś w ia t  C h a rle s a  M in g u s a .

N IE D Z IE L A  

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 6. 7. 9. 19. 19. 19. 29
21. 23.
7.16 Z  n a g ra ń  k a p e l i  lu d o w e j.  7.38 
M o s k w a  z m e lo d ią  i  p io s e n k ą . 8.20 
M o ja  a u d y c ja  m u z y c z n a . 9.15 R a ­
d io w y  M a g a z y n  W o js k o w y  10.05 
S tu d io  „ G a m a * .  11.00 R a d io w y  T e a t r  
d la  D z ie c i M ło d s z y c h . 11.20 M u z y k a  
5 k o n ty n e n tó w  12.06 W  s a m o  po ­
łu d n ie .  12.48 K o n c e r t  m u z y k i  p o l­
s k ie j .  13.00 W iz e ru n k i  lu d z i  m y ś lą ­
c y c h . 13.30 G r a j  g r a c y k u .  14.00 R e­
c i t a l  z pa uzą . 14.10 T y g o d n io w y  
p rz e g lą d  p ra s y . 14.20 R e c ita l z 
pa uzą . 14.30 .W  J e z io ra n a c h ” . 15.00 
K o n c e r t  ż y c z e ń . 16.10 T e a t r  P R  — 
„J a z d a  n a  czas”  16.50 K la s y c y  
ja z z u . 17.15 N ie d z ie ln e  s p o tk a n ia  
S tu d ia  M ło d y c h . 18.10 P rz e b o je , 
p rz e b o je  19.15 P r z y  m u z y c e  o s p o r ­
c ie .  20.05 D y s k u s ja  n a  te m a ty  m ię ­
d z y n a ro d o w e  20.20 N o w a  p ły ta  
J o h n a  L o rd a . 20.40 „ L e s z n o  99”  — 
o p o w ia d a n ie . 21.05 Z  a lb u m u  p o l­
s k ie j  p io s e n k i.  21,30 R -a d io k a b a re t.
22.30 R e w ia  p io s e n e k  23.05 N ie d z ie l 
n e  w ia d o m o ś c i s p o r to w e . 23.20 D o ­
o k o ła  n o c  s ię  s ta ła . 0.11 P r o g r a m  
n o c n y  z K ie lc .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I: 7.30. 14.30. 18.30.
21.30; S E R W IS  R Y B A C K I :  0.01.
6.40 Z  m a lo w a n e j s k r z y n i .  7.00 D z ie ń  
d o b r y  m u z y k o . 7.35 N ie d z ie ln e  spo­
tk a n ia .  12.05 T y d z ie ń  m u z y k i  B e e t-  
h o v e n a  w  N R D . 13.00 T e a t r  P R  — 
„ G a b r ie la ”  14.35 H is z p a ń s k ie  r y t ­
m y  i  m e lo d ie . 15.00 R a d io w y  T e a tr  
d la  M ło d z ie ż y  „P o d  z n a k ie m  c z e r­
w o n y c h  c h u s t”  15.30 D o m  r o d z in ­
n y . d o m ... 16.00 K o n c e r t  C h o p in o w ­
s k i.  16.30 P o d w ie c z o re k  p r z y  m ik r o ,  
fo n ie .  18.00 N o w o ś c i „ P o ls k ic h  N a­
g r a ń ” . 18.35 F e l ie to n  a k t u a ln y  18 45 
K a b a re c ik  r e k la m o w y  19.00 C z y  
znasz m a p ę  ś w ia ta . 19 20 S tu d io  
M ło d y c h . 20.00 S z tu k a  D ozo s ta ła .
21.00 W o js k o , s t ra te g ia , o b ro n n o ś ć .
21.15 P io s e n k i ż o łn ie r s k ie .  21.57 
„ W a rs z a w s k a  Je s ie ń  — 1977”  22.30
W s p o m in a m y  d e b iu ty  23.00 Ś p ie w a  
C h ó r  A k a d e m ic k i  z  U p p s a li.  23.35 
P u b l ic y s ty k a  m ię d z y n a ro d o w a . 23 40 
J . K o d a ły  — k w a r te t  s m y c z k o w y .

P R O G R A M  111

7.00 P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h . 7.15 
Z a k ie r o w n ic ą .  7.40 P o s łu c h a jm y  
jeszcze  ra z  8.35 C o  k to  łu b ł .  909 
„D e m o n  z b a g ie n n e g o  b o r u " .  9.19 
Z  d u n a jc o w a  w o d a . 9.30 G d y  s ię  
m ó w i A ... 9.50 G ra  ze s p ó ł M o n g o  
S a n ta -m a ria  10.00 .60 m in u t  na  go ­
d z in ę ” . 11.00 G w ia z d y  ra d z ie c k ie j  
e s t ra d y . 11.15 N ie d z ie ln a  s z k ó łk a  
m u z y c z n a . 12.09 O k s y w s k i s za n ie c .
12.25 M u z y k a  z sa l k o n c e r to w y c h .
13.20 P rz e b o je  z n o w y c h  p ły t. 14.05 
P e ry s k o p  14.30 T a ń c e  t r a f i ł y  do  
ja z z u  — w a lc .  15.00 . .V o x  h u m a n a "  
— s łu c h o w is k o . 15.40 T a ń c e  t r a f i ł y  
do  ja z z u . 15.50 A n to lo g ia  p io s e n k i 
f r a n c u s k ie j.  16.35 Z  n o w y c h  n a g ra ń . 
16.45 C oś w  ty m  je s t.  18 00 Z a p ra ­
sz a m y  d o  T r ó jk i .  19.09 T a ń c e  t r a ­
f i ł y  d o  ja z z u  — ta n g o . 19.35 O p e ­
r a  ty g o d n ia .  19.59 „ D e m o n  z b a ­
g ie n n e g o  b o r u ” . 20.00 M u s ic a  h u ­
m a n a . 21.00 Z a ro ś la  Je s ie n n e . 21.20 
S p o tk a n ia  — n o w a  p ły ta  F lo r y  P u - 
r in .  22.08 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c z o ­
r ó w  22.15 ..633 u p a d k i  B u n g a ” .
22.30 M u z y k a , k r a j  i  lu d z ie .  23.06 
S p o tk a n ie  z d z ie c iń s tw e m . 23.05 Z  
w a rs z a w s k ic h  k lu b ó w  ja z z o w y c h . 
23.50 N a  d o b ra n o c  ś p ie w a  K r y s t y ­
na  P r o ń k o .

PROGRAM I
P O N IE D Z IA Ł E K ,  19.X .

12.45 i  13.25 —  S z k o ła  ś re d n ia .
15.25 — N U R T . 1« —  O b ie k ty w .
16.30 —  „ W ę d r u ją c a  s k a rp a  w  S a n  
d e m ie r z u ” . 17 —  Z w ie r z y n ie c .  U
— „ S ta w k a  w ię k s z a  n iż  ż y c ie ” .
20.30 — T e a t r  T V  „ S k iz ” . 22.05 — 
C a m e ra ta . 22.35 —  „ G d y  z a c z y n a ­
l iś m y ”  — W ro c ła w .

W T O R E K , 11 .X .

6 i 6.30 — S z k o ła  ś r e d n ia .  7.20 — 
F i lm  r u m .  „ D o m  o p ó łn o c y ” . 16 — 
O b ie k ty w .  16.30 — S tu d io  T V  M ło ­
d y c h .  17.10 —  K ó łk o  i  k r z y ż y k .
17.25 — M a g a z y n  m o to r y z a c y jn y .  
17.50 —  N ie  t y l k o  d la  k o b ie t .  18.20
—  W  s ta ry m  k in ie  „ A B C  m iło ś ­
c i ”  — z M . B o g d ą , A d o l fe m  D y m ­
szą. 18.50 —  R a d z im y  r o ln ik o m .
20.30 — F i lm  T V  C S R S  „ Z  ż y c ia  
w z ię te ” . 21.30 —  U ro c z y s ty  k o n ­
c e r t  z o k a z j i  34 r o c z n ic y  p o w s ta ­
n ia  L u d o w e g o  W o js k a  P o ls k ie g o .
22.30 — R e p o r ta ż  „ J a k  ro z e b ra ć  
a n io łk a ” .

Ś R O D A , 12.X .

6.30 i  7 — S z k o ła  ś re d n ia . 9.30 —- 
F i lm  „ Z  ż y c ia  w z ię te ” . 11.55 — 
U ro c z y s ta  o d p r a w a  w a r t .  12.45 — 
T a rc z a  76. 15.25 — N U R T . 16 — 
O b ie k ty w .  16.30 — „ B o u t iq u e  z 
k s ią ż k a m i” . 17 — T e a t r z y k  d la  
p rz e d s z k o la k ó w . 17.40 — Z  p r z y -

Co zobaczymy 
w TV?

r o d ą  n a  t y .  19 —  S tu d io  S p o r t ,  lu d n ie ” . 20.30 —  F i lm  a u s t r a l i j s k i  
20.30 —  F i lm  p o ł.  „ W  te  d n i  p rz e d  „ N ie d z ie la  je s t  z b y t  o d le g ła ” , 
w io s e n n e ” . 22.15 —  I X  F e s t iw a l  22.15 —  T e a t r  M a ły c h  F o rm  „ T r ó j  
O r k ie s t r  W o js k o w y c h .  k ą t  z  p ie s k ie m ” .

C Z W A R T E K , « . X .

8.30 i  7 —  S z k o ła  ś re d n ia .  8.20 — 
F i lm  „ W  te  d n i  p rz e d w io s e n n e ” .
16 — O b ie k ty w .  16.30 — S p oza  g ó r
i  r z e k  — L e n in o .  17 —  E k r a n  z 
b r a tk ie m .  18 —  P a t r o l  ( s z k o ln y  
re js ) .  18.20 —  S o n d a . 18.50 —  R a ­
d z im y  r o ln ik o m .  20.30 —  A n g .
f i l m  k r y m .  „ W y s z ła  i  n ie  w r ó c i ­
ł a ” . 21.50 — P e ga z .

P IĄ T E K ,  14.X .

6.30 i  7 — S z k o ła  ś re d n ia . 7.35 —  
F i lm  C S R S  „ W a lk a  o  J a d w ig ę ” . 
15.25 — N U R T . 16 — O b ie k ty w .  
16.30 — Z a p ra s z a m y  n a  s ta d io n y .
17 — P o ra  n a  T e le s fo r a .  17.30 — 
P o r a d n ik  z m o to ry z o w a n e g o  t u r y ­
s ty .  17.40 — F i lm o w y  p r .  r o z r y w ­
k o w y  T V  ra d ź . „ K w a d r a n s  z ze ­
s p o łe m ”  „ W ie r a s y ” . 17.55 —  F i lm  
T V  ra d ź . „ C ie n ie  z a n ik a ją  w  p o -

PROGRAM II
P O N IE D Z IA Ł E K , 10.X.

D z ie ń  L e n in g r a d u  
15.49 — O tw a rc ie  d n ia ,  p re z e n ­

ta c ja  p r o g r a m u .  15.50 — „ Z w y ­
c ię s tw o  p a ź d z ie rn ik a ” . 16 — S tu ­
d ia  o  L e n in g r a d z ie .  16.15 — „ M o ­
n i t o r ”  — s p e c ja ln e  w y d a n ie  le -  
n in g r a d z k ie g o  m a g a z y n u  z  o k a z j i  
w iz y t y  w  P o ls c e  o ra z  60 r o c z n i­
c y  r e w o lu c j i .  16.30 —  Z  w iz y tą  w  
T V  L e n in g r a d .  17.10 — S p o tk a n ie  
w  P a w ło w s k im  P a ła c u . 17.30 — 
F i lm  „ R z e k a ” . 16.05 — „30 la t  
p ó ź n ie j" .  18.40 — K r o n ik a ,  ( lo k ) .  
20.25 — Im p r e s je  m u z y c z n e . 20.40 
— F r a g m e n t  f i l m u  b a le to w e g o  
„ A n t o n iu s z  i  K le o p a t r a ” . 21.10 — 
N a sz  L e n in g r a d .  21.50 — „24  g o ­
d z in y ” . 22 — N U R T .

W T O R E K , l l . X .
15.45 — T e a t r  T V  „ S k iz ” . 17.15 —

F i lm  T V  ra d ź . „ M ó j  lo s ” . 18.25 — 
„ K t o  p y ta  n ie  b łą d z i — tu r n ie je  
r y c e r s k ie ” . 18.40 — K r o n ik a .  20.30
— W to r e k  m e lo m a n a . 21.30 —
„24  g o d z in y ” . 21.40 — M a m  p o ­
m y s ł.  22 — F i lm  U S A  z S y lw ią  
S y d n e y  i S p e n c e re m  T r ą c y  „ J e ­
s te m  n ie w in n y ” . 23.35 —  J. n ie ­
m ie c k i.

Ś R O D A , 12.X.
16.25 — „ N a  k o ń c u  ję z y k a ” . 18.55

—  S p o tk a n ia  p r z y  fo r t e p ia n ie  — 
W ie s ła w  O c h m a n . 17.30 —  K in o  
f i lm ó w  a n im o w a n y c h .  18.10 — L i ­
ga  p ię c iu .  18.40 —  T e le s k o p . 20.30
—  S tu d io  S p o r t .  21.40 —  A p e l  z w y  
c ię s tw a . 22.10 —  A f r y k a  b e z  m a s ­
k i .  22.40 — J .  a n g ie ls k i.  23.10 — 
N U R T .

C Z W A R T E K , 12.X .
16.05 — J . r o s y js k i .  16.40 — F a k ­

t y ,  o p in ie ,  h ip o te z y .  17.10 L u ­
d z ie  i  g ó r y .  17.50 — „ Ż y w o t y  p a ń  
s ła w n y c h ” . 18.40 —  K r o n ik a .  20.30
— K lu b  ja z z o w y  S tu d ia  G a m a . 
21.20 — In ic ja t y w y .  21.40 —  „24 g o ­
d z in y ” . 21.50 — D ia lo g i  z p rz e s z ­
ło ś c ią .  22.20 — C h o p in ia n a .

P I Ą T E K ,  14.X .
16.05 — P e ga z . 16.50 —  „ W  k r ę ­

g u  k u l t u r  i  o b y c z a jó w ” . 17.40 — 
D e c y z je  1 5 - la tk ó w . 18.10 — P o ra d ­
n ia  m ło d y c h .  18.40 — K r o n ik a .  
20.30 — T u r y s t y k a  i  w y p o c z y n e k . 
21 — „ O c a l ić  o d  z a p o m n ie n ia ”  
21.40 — „24  g o d z in y ”  21.50 —
„J e s z c z e  t y le  d o  z r o b ie n ia ”  22.20
— P a s je  W o jc ie c h a  M y ś le n ic k ie ­
go . 23.05 —  J .  r o s y js k i .  23.35 —

P R O G R A M  IV

7.05 P o ra n e k  z p rz e b o je m . 7.30 J a n  
S e b a s tia n  B a c h . 8.05 A u d y c ja  w o j ­
s k o w a  8.25 S ło w ia ń s k ie  r y t m y  1 
m e lo d ie . 8.45 M a g a z y n  m ło d z ie ż o ­
w y .  9.25 Z  n ie d z ie li  n a  n ie d z ie lę .  
10.00 N o ta tn ik  k u l t u r a ln y .  10.20 M u ­
z y k a  n a s z y c h  s ą s ia d ó w . 11.00 P o ra ­
n e k  p ie ś n i w  w y k .  B i r g i t  N ils s o n  
— s o p ra n . 12.05 N a  w ła s n y  r a c h u ­
n e k . 12.39 H . B e r l io z  „ K a r n a w a ł  
r z y m s k i”  12 40 Z a p o m n ia n e  k u l t u ­
r y .  13.00 T e a t r  K la s y k i  d la  m ło d z ie ­
ż y  _  „ K w i a t y  P o ls k ie ” . 14.00 P r o ­
g ra m  s te re o fo n ic z n y  — w a rs z a w s k i.
16.05 K o n c e r t  ż y c z e ń . 18.25 M u z y c z ­
n y  p r o g r a m  s te re o fo n ic z n y .  17.30 
W a rs z a w s k i T y g o d n ik  D ź w ię k o w y .
18.06 T e n  s ta r y  d o b r y  ja z z . 18.10 J . 
ła c iń s k i.  18.30 M ię d z y  fa n ta z ja  a 
n a u k ą , 19 00 P r o g r a m  s te re o fo n ic z ­
n y  — w a rs z a w s k i.

Rodzajowa obserwacja
W E  w s z y s tk ic h  n ie m a l k r a w ie c ­

k ic h  p u n k ta c h  u s łu g o w y c h  b r a k u ­
je  ż u r n a l i  m o d y  d la  p a ń , c h o ć  m ę ż ­
c z y ź n i n ie  m a ją  t y c h  k ło p o to w .  
W z o ry  g a r n i tu r ó w ,  p ła s z c z y  i  k u r ­
te k  d la  p a n ó w  le żą  w  k a ż d y m  p o ­
k o ju  p r z y ję ć

M is t rz o w ie  ig ły  t łu m a c z ą 1 tę  s y ­
tu a c ję  p ro s to : „ E w y ”  n ie  m o g ą  s ię  
o p rz e ć  c h ę c i p o s ia d a n ia  n a  w ła s ­
n o ść  t r u d n o  o s ią g a ln y c h  p is m  sp e - 
c1 a lis ł v c z n v e h . j a k :  „ Ś w ia t  M o d y " ,  
. .B u r d a ” . „ N e u e  M o d ę ”  i  w y n o s z ą  
je  w  sp o só b  d y s k r e tn y . .

<<*)
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POPRAWA pogody zdecydowanie korzystnie wpłynęła na 
frekwencję w „ ogródku”  przy barze Extra.

Foto: Zb. Jodkowski

Pralki «dzewiejq w SAM-ie

Czekając na klientów
SYTUACJA w szczecińskim 

pralnictwie zmierza ku lepsze­
mu. Uporano się wreszcie z 
tpanowaniem technologii czy­
szczenia skór, uruchomiono spe 
cjalistyczną pralnię odświeża­
jącą dywany. Także wlokąca 
się latami inwestycja na ul. 
Szczawiowej dobiega wreszcie 
końca.

Budynki prezentują się oka­
zale, maszyny stoją pod da­
chem i  są stopniowo podłącza­
ne do instalacji. Rozruch ma- 
nastąpić w końcu listopada br. 
Moc tego kombinatu pralnicze­
go jest imponująca. Według 
wyliczeń Szczecińskich Zakła­
dów Pralniczych, zwiększy to 
możliwości usługowe o połowę.

Otwarto także długo oczeki­
wany SAM pralniczy przy ul. 
Marcina. Ta inauguracja odby­
ła się skromnie, niemal w se­
krecie. A przecież o taką właś­
nie placówkę, po zlikwidowaniu 
(nie wiadomo dlaczego) SAM-u 
przy ul. Kaszubskiej, dopomi­
nali się szczecinianie.

W  N O W E J  p r a ln i  s a m o o b s łu g o w e j 
je s t  c z y s to , p r z e s t ro n n ie  i  p r z y je m ­
n ie . S a lę  w y p o s a ż o n o  w  15 d u ń ­
s k ic h  p r a le k  a u to m a ty c z n y c h ,  w i ­
r ó w k ę ,  c z te ry  s u s z a rk i i  ty le ż  m a ­
g l i .  J e s t ta k ż e  p o c z e k a ln ia ,  g d z ie  
k l ie n c i  m o g ą  z a g o to w a ć  so b ie  w o d ę  
n a  h e rb a tę  lu b  k a w ę  z je ś ć  p o s i łe k , 
p rz e b ra ć  s ię . W s z y s tk o  tu  św ieże  
I n o w o c z e s n e , a je d n a k  n ie  m a .. . 
c h ę tn y c h  d o  k o r z y s ta n ia  z te g o  u -

Notatnik szczeciński
A  S P O T K A N IE  w o ld e n b e rc z y k ó w  

o d b ę d z ie  s ię  d z iś , o go dz . 17. w  
g m a c h u  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c e g o  
p r z y  a l.  P ia s tó w  12.

A K O M E N D A  17 S zcze p u  „ K o ­
m a n d o s ó w ”  p r z y  T e c h n ik u m  M e -  
c h a m c z n o -E n e rg e ty c z n y m  z a p ra sza  
h a r c e r z y  ju t r o  w  n ie d z ie lę  n a  r a jd  
„ p ie c z o n y  z ie m n ia k ” . T ra s a  r a jd u  
p rz e b ie g a  o d  W a rs z e w a  d o  O so w a , 
w  p r o g r a m ie :  o g n is k o  i im p r e z y  
r o z r y w k o w e .  Z b ió r k a  p r z y  T M E  o 
g o d z . 8.30.

A N O W O G A R D Z K I D o m  K u l t u r y  
p r z y p o m in a  k o le k c jo n e r o m , że  j u ­
t r o  o d b ę d z ie  s ię  w  s a l i  k a w ia r n i  
N D K  w  N o w o g a rd z ie  p r z y  p l. w o l ­
n o ś c i 7 k o le jn e  s p o tk a n ie  w y m ie n ­
n e . P rz e d m io te m  z a in te re s o w a n ia  
są : z n a c z k i p o c z to w e , f i lu m e n is t y -  
k a ,  m o n e ty  1 b a n k n o ty ,  o d z n a c z e ­
n ia  i  m e d a le , p r o p o rc z y k i ,  z n a c z k i 
m e ta lo w e . S p o tk a n ia  n o w o g a rd z k ie  
o d b y w a ] ,  siĘ w  k a ż d ą  d r u K ,  n ie -  
d z ie lę  m ie s ią c a , p o c z ą te k  o  g o d z . I I . /

Ą  W  R A M A C H  d z ia ła ln o ś c i W o j.  
K lu b u  P la s ty k ó w  A m a to r ó w  W D K  
w  S a li  S w ię to b o r z y c ó w  w  Z a m k u  
p re z e n to w a n e  je s t  r ę k o d z ie ło  a r t y ­
s ty c z n e  K r y s t y n y  K a m iń s k ie j .  J u ­
t r o  o  g o d z . 12 o d b ę d z ie  s ię  w e r n i ­
saż w y s ta w y  i  s p o tk a n ie  a u to rs k ie

Zaproszenie na estradę
S Z C Z E C IŃ S K A  A g e n c ja  A r t y ­

s ty c z n a  p r o w a d z i n a b ó r  d z ie w c z ą t 
( w ie k  18—25 la t )  d o  e s t ra d o w e g o  ze ­
s p o łu  w o k a ln e g o . P rz e s łu c h a n ie  k a n  
d y d a te k  o d b ę d z ie  s ’ę w  n a jb l iż s z a  

*ś ro d ę  12 b m . o go dz . 16 w  s ie d z i­
b ie  S A A  (M a ła  S ce n a  R o z r y w k i) ,  
a l.  W o j  P o ls k ie g o  89.

d o g o d n ie n ia . B y  p r a lk i  n ie  r d z e w ia ­
ł y  z b e z c z y n n o ś c i, za c z ę to  d o w o ­
z ić  b ie l iz n ę  z in n y c h  p u n k tó w  u s lu  
g o w y c h  i  o b s łu g a  p ie rz e  ją  w  t r y ­
b ie  e k s p re s o w y m .

S k ą d  b ie rz e  s ię  te n  b r a k  z a in te ­
re s o w a n ia , s k o r o  n a  c a ły m  ś w ie c ie  
je s t  c o ra z  w ię c e j  z w o le n n ik ó w  p r a ł  
n lc z e j s a m o o b s łu g i?

—  Z a w in i ł  p rz e d e  w s z y s tk im  b ra k  
r e k la m y .  P o n a d to  r o z r u c h  u rz ą d z e ń  
b y ł  d łu g i  i  s k o m p lik o w a n y .  R a z  po 
r a z  coś  s ię  p s u to . N ie  ta k  ta tw o  też 
o b s łu g iw a ć  z a in s ta lo w a n e  a u to m a  
tv ,  a m a g le  p o  p ro s tu , n ie  n a d a js  
s ję  d o  u ż y t k u .  Z a m ie r z a m y  je  w y ­
m ie n ić  n a  lep sze . W ie m  ta k ż e , iż  
k l ie n c i  s k a rż ą  s ię  n a  z b y t  w y s o k ą  
cen ę  —  m ó w i p re ze s  S Z P  J a n in a  
W iś n ie w s k a .

W  is to c ie  u p r a n ie  6 k g  b ie l iz n y ,  
o d w iro w a n ie ,  w y s u s z e n ie  i  w y p r a ­
s o w a n ie  t r w a  o k o ło  3 g o d z in  1 
k o s z tu je  (w r a z  z p ro s z k a m i)  120 z ł 
J a k  tw ie r d z ą  w ła ś c ic ie le  —  w s z y s t­
k ie  u rz ą d z e n ia  są e le k t r y c z n e  1 p o ­
c h ła n ia ją  d u ż e  i lo ś c i e n e r g ii .  Z  d r u  
g ie j je d n a k  s t r o n y  w ia d o m o , iż  za 
e k s p re s o w e  p r a n ie  6 k g  b ie l iz n y  
w  p u n k ta c h  S Z P  p ła c i s ię ... 117 z ł. 
R ó ż n ic a  z b y t  m a ła , b y  z r e k o m p e n ­
so w a ć  3 -d n io w e  o c z e k iw a n ia  na  o d ­
b ió r  c z y s te j b ie l iz n y .  T y m  b a r d z ie j,  
że w  p r a ln ic z y m  S A M - ie  k l i e n t  t r a ­
c i 3 g o d z in y  l  p ie rz e  sam . K a lk u ­
la c ja  S Z P , a c z k o lw ie k  b y ć  m o że  
e k o n o m ic z n ie  u z a s a d n io n a , p o  p r o ­
s tu  z n ie c h ę c a  k l ie n tó w  do  k o r z y ­
s ta n ia  z S A M -u .

ALE jest i druga strona me­
dalu. Czy rzeczywiście w pral­
niczym SAM-ie trzeba ¡stalo­
wać drogie, importowane z za­
granicy i kosztowne w użytko­
waniu maszyny? Czy nie wy 
starczyłyby po prostu zwykłe 
automaty rodzimej produkcji, 
jakie montuje się w domach? 
Ich pojemność (5 kg) jest cał­
kowicie wystarczająca dla po­
trzeb indywidualnych klientów, 
obsługa prostsza, a amortyza­
cja i koszty zużycia — znacz­
nie niższe. W dodatku możli 
wości zwiększenia liczby takich 
SAM-ów byłyby także więk­
sze.

(wys)

Tego jeszcze nie było!

Ślub w salach Zamku
WIELE kłopotów mają ci szczecinianie, którzy pragną za- będą mogli podjąć swych gości 

wrzeć związek małżeński. Jest to krok niezmiernie ważny w lampką wina w „Zamkowej’* 
życiu każdego, więc wszyscy chcieliby mu nadać jak najbar- iub zorganizować weselne przy- 
dziej uroczystą oprawę. Tymczasem pomieszczenia miejskiego jęcie w zamkowej restauracji. 
Urzędu Stanu Cywilnego nie baidzo się do tego celu nadają. Walorem jednak najważniej- 
Są to adaptowane pokoje biurowe, w których trudno stwo- szym będzie niepowtarzalna i  
rzyć odpowiedni nastrój. Nadmiar złego nader często orszak zabytkowa architektura po- 
nowożeńców styka się na schodach z tłumem petentów przy- oueszczeń.
byłych do UM w zgoła prozaicznych celach: zarejestrowania Obecnie Pracownie Konserwa 
samochodu czy uregulowania zaległego podatku. cji Zabytków w Szczecinie przy

gotowują dokumentację tego 
SZCZECIN należy do nielicz- przedsięwzięcia. Na początku 

nych dużych miast, które do- ¿tycznia przyszłego roku do no* 
tad nie dorobiły się własnego wvch pomieszczeń USC wkro- 
„Pałacu Ślubów” . Budowa tego cz“a robotnicy. Miejmy nadzieję, 
obiektu co prawda od dawna ¿e szybko uporają się z wy- 
figuruje w planach władz miej- strojem wnętrz i już wkrótce 
skich, ale pilniejsze potrzeby młodzi szczecinianie będą kro- 
społeczne powodują, że realiza- Czyć po ślubnym kobiercu w 
cja tego przedsięwzięcia odkła- niezwykłej, zamkowej scenerii, 
dana jest na coraz późniejsze (ten)
terminy Trudno się temu zre­
sztą dziwić, zważywszy koszt 
Zamierzenia (ponad 50 min zł) 
j trudności ze zdobyciem mate- 
n r łów.

Cenna aparatura 
bez gospodarza
Z  O B U R Z E N IE M  p rz e k a z a ł n a m  

in ż .  B o g d a n  M ik o ła je w s k i  sw e  
o b s e rw a c je . O tó ż  p r z y  u l .  Ż ó łk ie w ­
s k ie g o  n r  18 ju ż  p ła t y  d z ie ń  s to i sa­
m o c h ó d  z c e n n y m , n is z c z e ją c y m  
p o d  g o ły m  n ie b e m  s p rz ę te m  e le k ­
t r y c z n y m .  Są to  c z te ry  s z a fy  s te ­
r o w n ic z e  d o  u k ła d u  a u to m a ty k i  
p r z e m y s ło w e j.  S a m o c h ó d  n a le ż y  do  
f i r m y  E M A  „ A P A T O R ”  Z a k ła d u  
T r a n s p o r tu  \ S a m o c h o d o w e g o  w  
B y d g o s z c z y . T r a n s p o r to w c y  n a d e r  
n ie f r a s o b l iw ie  p o c z y n a ją  so b ie  * 
d r o g im  i  d e l ik a tn y m  ła d u n k ie m .

<Ł)

Piwny ogródek
dla... dzieci

Z A N IE D B A N Y  te re n  za b a w  na 
s k w e r z e  p r z y  p l.  22 L ip c a  n ie  m o ­
że s łu ż y ć  d z ie c io m . D o ty c h c z a s  n ie  
n a p r a w io n o  tu  h u ś ta w e k  i  z je ż ­
d ż a ln i.  A b y  je d n a k  z a o e w n ić  d z ie ­
c io m  ..g o d z iw ą ”  r o z r y w k ę ,  o tw o ­
rz o n o  tu . . .  o g ró d e k  o iw n y .  R z e c z y ­
w iś c ie .  d z ie c i c h ę tn ie j  z a g lą d a ła  
p rz e z  je g o  p ło te k  i  o b s e rw u ją  p i ­
w o s z y , n iż  bav£}a s ię  n a  z a n ie d b a ­
n y m  p la c u . (su)

Śmietniki i fontanna
P IS A L IŚ M Y  ju ż  o n ie e s te ty c z n y c h  

„ w y s ta w a c h  ś m ie tn ik ó w ” . M im o  to  
n a d a l s tra s z ą  w y s ta w io n e  n a  p o ­
k a z  p o je m n ik i  z o d p a d k a m i.  T a k  
m . in .  w y e k s p o n o w a n e  są d u że  
k o n te n e ry  p r z y  p l .  O r ła  B ia łe g o  
(m ię d z y  b u d y n k a m i n r  3 i  4). C óż 
z te g o , że p la c  te n  z d o b i p ię k n a  
fo n ta n n a  i  s ta re  p ła c z ą c e  w ie r z b y .  
N a w e t n a j ła d n ie j  z a g o s p o d a ro w a n y  
s k w e r  zeszpecą u s ta w io n e  na  
d o c z n y m  m ie js c u  ś m ie tn ik i .

(su)

Marnotrawstwo
P O T R Z E B A  oszczę d za n ia  e n e r g ii  

e le k t r y c z n e j  je s t  o b e c n ie  o c z y w is ta . 
T o te ż  ty m  b a r d z ie j o b u rz a  w s z y s t­
k ic h  b e z m y ś ln e  m a r n o tr a w s tw o .  
T a k ie  j a k  n p . o s ta tn io  z a o b s e rw o ­
w a l iś m y  w  p i j a ln i  s o k ó w  „ M a r w i t ”  
p r z y  a l. B u c z k a . Ś w ie c ą c e  s ię  ta m  
je szcze  o 9 ra n o  la m p y  z w ra c a ły  
u w a g ę  p rz e c h o d n ió w . C z e m u  m ia ła  
s łu ż y ć  ta  i lu m in a c ja ?

(su)

Restauracje:
BALATON
BOSMAŃSKA
RYSKA
PALOMA
WARSZAWSKA
KASKADA

Uni-bar:

WISŁA
PORANEK
ŻEGLARSKA

Deserownie:

ZAMKOWA
KASKADA

Cukiernie:

\  DUET
(punkt przy kawiarni
„Marzenie")
POMORZANKA

Sprzedają wyroby gar­

mażeryjne w cenach de­

talicznych.

W  KAŻDĄ SOBOTĘ!

Sprzedają wyroby cu­

kiernicze w cenach deta­

licznych.

Spieszymy jednak donieść, że 
już. wkrótce nastąpi kres kło­
potów nowożeńców. Znaleziono 
bowiem w Zamku Książąt Po­
morskich (a ściślej mówiąc w 
skrzydle gdzie mieścić się bę­
dzie Państwowy Teatr Muzycz­
ny) cztery pomieszczenia, które 
po niezbyt trudnej adaptacji 
można będzie przeznaczyć na 
kompleks sal ślubnych. Założe­
nia techniczne, które już opra­
cowano przewidują, że powsta­
nie tu szatnia, sala toastów itp., 
a ponadto młodzi małżonkowie

Czyżby koniec 
' budowy?

O D  w ie lu  ł a t  t r w a ją  p ra c e  b u ­
d o w la n e  p r z y  o b ie k c ie  u  z b ie g u  
u l ic  P ia s tó w  i  D ą b ro w s k ie g o . J a k  
g ło s i ta b l ic a ,  w  b u d y n k u  t y m  z n a j 
dą  s w o ją  s ie d z ib ę  s p ó łd z ie ln ie  b u ­
d o w la n e  n a sze g o  m ła s ta . W  o s ta t­
n ic h  d n ia c h  n a  d a c h u  b u d y n k u  za­
in s ta lo w a n o  p o tę ż n e  l i t e r y  z i c h  
n a z w a m i.

Z  r e g u ły  n e o n y  m o n tu je  s ię  n a  
o b ie k ta c h  po  z a k o ń c z e n iu  ic h  b u ­
d o w y . N a to m ia s t s ta n  b u d y n k u  
p r z y  a l. P ia s tó w  n ie  w s k a z u je , a b y  
e k ip y  b u d o w la n e  m ia ły  g o  n ie b a ­
w e m  o p u ś c ić . K ie d y  w ię c  m o ż e m y  
s ię  s p o d z ie w a ć  z a k o ń c z e n ia  t e j  
t r w a ją c e j  ła ta m i in w e s ty c j i?

( t e n )

Państwo Szczecińscy interweniują

Brak porozumienia
między handlem a PKO

OSTATNIA nasza publikacja 
poświęcona peregrynacjom pań 
stwa Szczecińskich po placów­
kach handlowych celem doko­
nania kredytowych zakupów 
dla młodych małżeństw, wywo 
łała bardzo żywy oddźwięk po­
śród Czytelników. Do redakcji 
telefonują młodzi ludzie, wypy 
tując o szczegóły kredytowych 
zakupów. Nadal też państwo 
Szczecińscy wysłuchują skarg 
na handel. Zdarza się, że lu­
dzie przychodzący do sklepów 
z książeczkami kredytowymi 
„M M ” traktowani są niechęt­
nie.

J E D E N  z n a s z y c h  C z y te ln ik ó w  
p o in fo r m o w a ł n a s  o  k ło p o ta c h  ja ­
k ie  s p o tk a ły  go  w  s k le p ie  p rz e m y ­
s ło w y m  p r z y  u l.  S a n to c k ie j.  K ie ­
d y  w y b r a ł  ta m  z  p ó łe k  c a ły  sze­
re g  d ro b ia z g ó w  p o tr z e b n y c h  d o  u -  
rz ą d z e n ia  m ie s z k a n ia , e k s p e d ie n tk a  
o z n a jm i ła  m u , że p o w in ie n  to  k u ­
p ić  za g o tó w k ę , a n ie  n a  r a t y ,  bo 
te ra z  o n a  m u s i s ię  n a m ę c z y ć  a b y  
to  w s z y s tk o  „ w y s p e c y f ik o w a ć ”  
B ie d n y  k l i e n t  m u s ia ł b a rd z o  d łu g o  
p ro s ić ,  a b y  w re s z c ie  s p rz e d a ła  m u  
te  t o w a r y  n a  k r e d y t . . .

B o  o s ta tn ie j  p u b l ik a c j i ,  w  k tó r e j  
z a w a r te  z o s ta ło  a u to r y ta ty w n e  
s tw ie r d z e n ie  d y r .  R . H u b iń s k ie g o  z 
W P H W  o  w s p ó ln y m  u s ta le n iu  z 
P K O  l i s t y  to w a r ó w  s n rz e d a w a n y e h  
n a  r a t y  d la  m ło d y c h  m a łż e ń s tw , 
z n o w u  w y s łu c h a l iś m y  d łu g ie j  l i s t y  
p r e te n s j i  n a s z y c h  C z y te ln ik ó w .  J e ­
r z y  'P a c io r e k  p o w ie d z ia ł n a m , że

w  s k le p ie  W P H W  p r z y  u l .  W ie lk ie j  
ju ż  p o  ra z  d r u g i  o d m ó w io n o  m u  
s p rz e d a n ia  w  r a m a c h  k r e d y tu  „ M M "  
lo d ó w k i .  Z re s z tą  b a rd z o  w ie lu  r o z ­
g o ry c z o n y c h  lu d z i  in fo r m o w a ło  w  
o s ta tn ic h  d n ia c h  p a ń s tw a  S z c z e c iń -  . 
s k ic h  o  ty m ,  iż  L ista to w a r ó w  p rz e d  
s ta w ia n a  im  w  P K O  r ó ż n i  s ię  od  
t e j  ja k a  z n a jd u je  s ię  w  s k le p a c h .

P o p r o s i l iś m y  w ię c  p a n ią  T u c z y k  
z P K O  o  w y ja ś n ie n ie  t e j  s p r a w y .

— N ie s te ty ,  z a p e w n ie n ia  d y r .  H u ­
b iń s k ie g o  z W P H W  p o z o s ta ły ,  p r z y  
n a jm n ie j  d o  d n ia  d z is ie js z e g o , b e *  
p o k r y c ia .  N ie  o t r z y m a l iś m y ,  w b r e w  
je g o  z a p e w n ie n io m  ż a d n e g o  k o m u ­
n ik a tu  z W P H W , k t ó r y  p o z w o l i łb y  
n a m  n a  u a k tu a ln ie n ie  p o s ia d a n e j 
p rze z  na s  l i s t y  to w a r ó w  o b ję ty c h  
r a ta ln ą  s p rze d a żą . M oże  w  n ie d a ­
le k ie j  p rz y s z ło ś c i t a k i  d o k u m e n t  d o  
na s  d o tr z e .

PAŃSTWO Szczecińscy, a 
wraz z nimi setki potencjal­
nych nabywców w ramach kre 
dytowego systemu „M M ” ocze­
kują na bardziej operatywne 
poczynania w tym zakresie ze 
strony WPHW. Po prostu cze­
kamy na realizację podjętych 
przez ' przedstawiciela WPHW 
zobowiązań w zakresie mo^efi- 
kacji i uaktualnienia listy to­
warowej.

Komunikat WPKM
Z  P O W O D U  u ro c z y s to ś c i ro z p o ­

c z ę c ia ' r o k u  s z k o ln e g o  w  W y ż s z e j 
S z k o le  M o r s k ie j ,  w  s o b o tę  w  godz. 
od 11 do  14 t r a m w a je  l i n i i  n r  6 
k u rs o w a ć  b ę d ą  w  r e la c j i  G o c ła w  — 
P o m o rz a n y , od  u l.  D u b o is  u l ic a m i:  
P a rk o w ą  —  M a lc z e w s k ie g o  — M a te j  
k i  — p l .  H o łd u  P ru s k ie g o  — p l. 
k o łn ie r z a  P o ls k ie g o  — B ra m a  P o r ­
o w a  — D w o rc o w a  — K o lu m b a  i 
d a le j  be z  z m ia n  (w  d ro d z e  n o w ro t -  
n e j :  od  t>l. K o lu m b a  p rz e z  u l .  W ie l­
k ą  i  d a le j  bez z m ia n ) .

Dziękujemy...
Z A  P O Z D R O W IE N IA  n a d e s ła n e  

n rz e z : g ru o g  u c z e s tn ik ó w  22 C e n ­
t r a ln e g o  M ię d z y n a ro d o w e a o  T u r y ­
s ty c z n e g o  R a jd u  P r z y ja ź n i  S z o k a ­
m i L e n in a  w  60 R o c z n ic e  W ie lk ie j  
R e v ) o lu c ji  P a ź d z ie rn ik o w e j  ze S to c z  
n i  S z c z e c iń s k ie j im .  A , W a rs k ie ~ o .  
p r z e w o d n ik ó w  s z c z e c iń s k ic h  P ^ T K  
z I I  O n ó ln o p o ls k ie a o  Z lo tu  P rze ­
w o d n ik ó w  w  L e g n ic a . SO -osob^w g  
o ru n e  m ło d z ie ż y  z S K K T  „ Ż o r s k i ”  
n r z y  S z k o le  P o d s ta w o w e j n r  7« w  
S ta ra a rd z le  z O o ó ln o n o ls k ie o o  R a j­
d u  P r z y ja ź n i  P o ls k o -R a d z ie c k ie Ą w  
S z a m o tu ła c h , u c z n ió w  k la s a  t v -B  
T e c h n ik u m  K o le jo w e a o  w  s ^ c -e c l-  
n le  z o o b a *u  w  T r ó jm ie ś " '"  o r~ z  
c z lo n k ó y )  K lu b u  T u r y s tó w  F le s z a c h  
..W k rz a n le ”  z r a jd u  p o  Z ie m i Szcze  
c tń s k ie j.


